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p.A -7 - — ROOSEVlSLTA je- 
onj<V deklaracji w  senackiej 

Ofri-H  woJskowej zostało wszędzie 
z zadziwiającą obojętno- 

R t n P a ń s t w a c h  totalnych nie u- 
Słn^?' m™ °  to ataki na politykę 
Wn 1 ,?a osobę ich prezydenta, 
bVn_- an.cJ.‘ * w  AnKlji nie mamy 
0hk7 xU 1 j  <io zanotowania żadnych 

ł V depresji i rozczarowania, 
\ch mogliśmy się spodziewać. 

reakc^? t,umaczy ta znamienna
^Sądzimy, iż bardzo prosto. I  w  

' * we Włoszech, i we 
dzi« iiJI l w  AnK,.ii Złlają sobie lu- 
hrp-1,,ar<;z° jasno sprawę z tego, iż 
inmlłf Koosevelt nie użył może 

mn aforyzmu o gra- 
dnak ®*»now nad Renem, że je- 

Poglądy jego są w  gruncie 
Wh J  niezbyt dalekie od takiego 
6ttrnnie- .u jm owania rzeczywistości 

< dcnta Oświadczenie prczy-
nipcn ZOH,!lło zdementowane przez 
h> jamego —  (coprawda dopić- 
lótJ trzech dniach!) —  aie samo- 
ua'L  *®J®rykańskie będą sprzeda- 
dot«rf Francji w  rozmiarach nigdy 
Uzie »  notołvanyeh. Za niemi pój 
>iv KnaPewno i inny sprzęt wojen- 

ten nie dostanie się na
g ra j0 paóstwom totalnym —  ani 
konfifi i 501’ w  chwili ewentualnego 

i zbrojnego. Nie jest to ni- 
6rnn..inera —  jak oczywistem za- 
tryn^ ern jsl? amerykańskiej dok-

fe rm en tu je
Minister Skarbu ostrzega przed licytacją haseł i skokiem w nieznane

fryJ* nentrainości, a zarazem wy-
tf™  <t!aK - •

?j:t
^ 5 -  głęboldego zwrotu,
■■ja — przeszła ostatnio opi- 
jjoPobJiozna w Stanach. Prezydent 
jfo śt ^  mógł i nie chciał te- 
tal{ „ " n .rzeczy wyrazić w formie 

* mocnej, w jaką jego 
*d a ie » ,IJęto w relacji prasowej —  
*osh ,P jednak nie ulegać wątpli- 
haiw i . relacja ta była jedynie co 

"W ej przesadą w formie.

o Wrót do E u ro p y
osi Rzym  — Berlin 

z Sowietami
^ ł a d y

arlyknt wstępny na atr.3)

Audiencje zbiorowe 
S( wstrzymane

a*> zdrowia Papieża—- 
lepszy

tyci A D EL VATICANO, 8.2.
Ś«W’ sP^dził ubiegłą noc 

h- J'Jn'eł co wpłynęło dodatnio 
p jego zdrowia.

tego wstrzymano
U;

Dzień wczorajszy w  Sejmie 
miał w sobie coś z niespodzianki. 
Opinja publiczna i kuluary zo
stały zaskoczone przez skrzyżo
wanie szpad między członkami 
gabinetu i posłami Ozonu.

W  nastroju niemal sielanko
wym  zebrała się sejmowa kom i
sja budżetowa na posiedzenie nie
jako końcowe. W  ciągu kilku ty
godni „przebiczowano”  prelim i
narze poszczególnych mini
sterstw, wczoraj zaś radzono już 
tylko nad t. zw. ustawą skarbo
wą, której znaczenie jest raczej 
formalne, i odbyć miano głoso
wanie nad poszczególnemi pozy
cjami budżetowemi oraz nad ca
łością preliminarza.

Generalny referent budżetu, po
seł ozonowy Sowiński, wniósł z 
miejsca nastrój podniecenia w 
obrady komisji. Mówca w ypow ie

dział się za zgłoszonemi przez 
Ozon tezami oddłużeniowemi w 
rolnictwie, dał wyraz zapatrywa
niom totalnym na form y orga
nizacyjne życia gospodarczego, re 
klamował państwo, jako główne
go „inwestora”  w kraju, a na 
koniec prosił ministra skarbu •> 
zezwolenie na zgłoszenie wnio-

waiki, prawie bunL Przejawem 
nastrojów, panujących na n izi
nach Ozonu, miało być właśnie 
przemówienie generalnego refe
renta.

W iceprem jer Kwiatkowski po
dobnie widać ocenił wystąpienie 
posła Sowińskiego, ponieważ n- 

„  „  . . . , znał za właściwe przemówić ita-
iic zych  n a t y c h m i a s t  i nie pozostawić żad-

" c ' 1 nych wątpliwości co do stanowi

• J s a a f r a r s s a w s ' * * *  > «•
wrażenie nagłego ataku na wice- 
premjera Kwiatkowskiego, na bu - P. w iceprem jer wypowiedział

stjach poruszonych.

dżet, na politykę gospodarczą 
rządu. W  kuluarach puszczona 
zaraz w  nich powtarzaną już od 
kilku dni wersję o tem, że na 
„górze”  pogodzili się z p. wice- 
premjerem sztabowcy i generało
wie, ale ie  w „dołach”  ozono
wych trwa niezadowolenie, chęf:

Holandia niczego nie odda
Zwiększy zbrojenia w Azji

IIAGA, 8.2. Minister kolonij 
W eltcr oświadczył przed parla-

landja byłaby równfei dotknięta 
tym podziałem), są bezpodstnw-

mentem, że pogłoski o rzekomej nc. Rząd holenderski nie będzie 
konferencji międzynarodowej, j nigdy dyskutował ustąpienia 
mającej na celu podział terytor- choćby najmniejszego skrawka 
jów  kolonjalnych (przyczem Ho-1 swych terytorjów kolonjalnych.

W  biuletynie klubn sprawo*- 
dawców parlamentarnycli uka
zało się krótkie streszczenie moc
nego w tonie i słowach prze
mówienia p. w icepm njera Kw iat
kowskiego:

„Kon junkttmt i dekMjunktmi siaita-
nlaji) się jak w kak-jdoskopłe.. Zawo
dzą wszelkie plany, niezależne od t*g» 
ezy wypracowane przez nstroje demo
kratyczne, czy totalistyczne. Należy wo
bec tego postępować trzeźwo i be* sko
ków w nieznane, iur tncymajae sk 
teorji, lec* p o s tę p ie  wedle metod, 
które dają zawsze pozytywne reodłały, 
niezależnie od ustroju-

Metodaml tewi są w pierwszym rs* 
dzle równowaga bndiełn, popierani* 
produkcji i otrzymanie właściwego sto
sunku produkcji do konsomcjl.

Na tle ogólnej sytuacji wydaje sit. 
ie  r .  1935 będzie szczególnie tradn? 
dla skarbn państwa, choć może nieco , 
łatwiejszy dla społeczeństwa. W  tej 
sytuacji szczególnie naleiy unikać li
cytacji haseł.

W  sprawie lawwtycyj rząd dołych- 
c.-nts wykonał program n « proc. i 
ma nadzieję i dalej go wykonywać. Na
leiy jednak przypomnieć, ie  wzrasta 
KBdlużeaie i ie koszt obsłngt długów 
dojdzie po latach do mlljarda złotych 

I może wówczas być wyissy, n łł w y
datki na w >jsko.

Jeśli chodzi o sytuację pracowników 
to istotnie uposażenie 

. jcsl MOgól małe, jednakie za ostatnie
stać może sytuacja, w której H o - ; jata ogólne dochody skarbn wzro- 
landja zmuszona będzie do p o -: «ły  o IM milj. •!., a wzmoione wy- 
większenia swych środków ob ro -' "*  pracowników wyniosły !#•
ny celem zagwarantowania

się stanowczo zarówno przeciw 
rolniczym tezom oddłużeniowym 
Ozonu, jak i przeciw generalnej 
podwyżce uposażeń urzędniczych. 
P. w iceprem jer nawoływał do 
trzeźwości w planach gospodar
czych i ostrzegał przed „skokami 
w niepewne”  i licytacją haseł.

Min. W elter stwierdził, że pow j

swych praw w  Azji .Wschodniej.

e a ż  < # o  ł k € » r i c € B
Żądanie kapitulacji bez pośredników

PARYŻ, 8.2. Minister spraw 
zagranicznych rządu rcoublikań 
skiego Alvarez del Vayo, zapyty
wany przez dziennikarzy, oświnH 
czył, iż rząd republikański zde
cydowany jest prowadzić walkę 
aż do końca. Środki, któremi 
rozporządzamy w strerie central
nej —  m ówił minister —  pozwa-

wość. „Tych jednak, którzy ma
ją na sumieniu setki tysięcy 
śmierci, spotka wcześniej albo 
później nasza sprawiedliwość” . 

„Ostatniem mojem słowem jest

kje p. audjencje zbiorowe, ja- łają nam przedłużać walkę przez 
s*e„  1{« y  S>Q odbyć dnia dzis ie j-1 całe 
Ls.o • Ojciec św. udzieli jedynie

u audjencyj prywatnych.

lekarz Ojca św. dr.
'Hónł a ^ ani ostatnio zanie-
*dr ’ . ^ u t e k  czego opiekę nad
*ąster '<.m. PaPieża objął w  jego
którvri'Slw,e t?r‘ F iliPP° Rocchi,
^'eiał^n- W 1*stoPadzie r- ub- u- 
*y °Jcu św. pierwszej porno-
^ __C2asie nagłego ataku astmy.

t y kilku słowach
b- m- po usunięciu zwałów I przeczył kategorycznie wszelkim 
n Z  po“ owni(? otwarta ko- j pogłoskom na temat możliwości 

Senator a L . n t ^  Korynckl- ; P»djęcia akcji pośredniczącej p<>-

<  -  z a S S ^ r c -  ! n,ięild*y  HfR8PIa" H  Vi,,odmvł* «
M Mę " VV;,rtflI; rezolucji, domagają' rządem republikańskim. Oświad 
h'filta do ^ l e” ,a Ppezy<5enta K«o- i czy* on’ źe ^szanuje tych, którzy 
j^fereacit z'yo,ania międzynarodowej walczą dla sprawy nawet jeżeli 

PoJea. sprawie ograniczenia« jQ Sprawa nje j esf słuszna” .

policyjne  ̂W  ^ b z y m  ciągu gen. Francy 
k.  ̂ '-zrtv i*. «  ^  — ,~!ł że w stosunku ęlo

walczących stdsowaę

miesi* ê. Pomimo powagi 
sytuacji, jesteśmy urm w poniyśl 
ny wynik końcowy.

LONDYN, 8.2. Amt<.*snda hisz
pańska w  Londynie przesiała 

zanie- prasie oświadczenie, iż rząd repu 
blikański obierze sobie siedzibę 
w W alencji lub innem mieście 
okręgu centralnego w celu „zo r
ganizowania oporu aż do końca*’ 

Prem jer Negrin i inni ministro 
w ie wyjadą do środka kraju z 
chwilą, gdy sprawa uchodźców 
zostanie załatwiona w porozu
mieniu z władzami francuskiemi. 

BURGOS, 8.2. Gen. Franco za-

miij. Licaba ogólna wydatków na pra
cowników jest za wysoka i nie pozo
staje w iadaej proporcji do dochód*
społecznego.

Jedynem wyjęciem jest zuraiejns*- 
nie rozpiętości między uposaicniatnL 
bez zmiany globalnej semy. Da się to 
osiągnąć przea z»m ł*ja »«e i« wyfcszyeh 
uposażeń

W  związku a wnioskami ponełiiklemf
cudzoziemców i 2) „humanitar- 1 } ' ZT '
nego”  załatwienia zagadnienia u- i jfr‘ ” r' “ pomi„a, ie wypowiedział się 
chodzców. w gp̂ sńb znpetale stanowczy prreejw-

PARYŻ, 8.2. Dziś w południe1 ko tym projektom, z drugiej za* Rłro-
m i„ i „ cr Bonnet p rzy j,. Sc,,a .„ra 1 j ^ ^ J S S S T t S S  
Leona Berard, który powrócił z

Przemówienie p. wicep rem jera 
7 /  j wywołało wielkie wrażenie w  ko*

bezwarunkowe poddanie się 
zakończył swą deklarację gen. ] Hiszpanji.
Franco. j „L e  Journal”  zamieszcza

PARYŻ, 8.2. Korespondent lon wiad swego korespondenta w Sf
dyński „L e  Jottr”  donosi, że od 
48 godzin toczy się ożywiona wy 
miana poglądów pomiędzy Lon
dynem a Burgas. W  sprawie tej  ̂ _ ______
brytyjskie koła urzędowe zacho-1 Francji! Zdaniem sen.

Jean d e l , ,  , * .  B - n l .  W - j T £ .

z
dyuem a Burgos. W  sprawie tej i inowany o stanie rzeczy we ,

‘  ' Francji Zdaniem sen. Berard, j aW B
wują jak najściślejszą dyskrecję, nastroje w Hiszpanji są przy*|n jt ł l  P,Jin* w * • • >JJ f  .

- ......................  chylne Francji. VV atmosferze I *onH* a uwa« e °  mozhwos«  oib-Powstaje kwestja udziału Fran 
cji i W- Brylanji w dziele odbu
dowy Hiszpanji.

Korespondent podaje dalej, że 
rząd angielski uzależnić miał u- 
znanie prawne rządu hiszpańskie 
go od dwóch istotnych warun
ków: 1) całkowitego wycofania

powszechnego skłócenia, w  ja
kiej żyją narody —  zakończył 
Berard —  sądzę, że w interesie 
Francji leży, aby była ona repre
zentowana w miejscu, gdzie ist
nieje obecnie również spór, t 
w Hiszpanji.

J-

Dulf Cooper przeciw gwarancji
e p i r a w S c  f i

'r E g g a *  * s tw ierdził
° J‘ ponad 6.000 żydów, oby- wszystkich 
l'uustw obcych; -będzie wyrozumiałość i pobłażli-1 nachijskiego.

LONDTO. 7.2. W  Izbie Gmin 
toczyła się dziś dyskusja w spra 
wie zaakceptowania projektu rzą 
du zwrócenia Bankowi Angielskie 
mu 10 m iljonów funtów, wypła
conych w swoim Czasie przez 
bank ten rządowi czechosłowac
kiemu z tytułu pożyczki, udzie
lonej w  okresie porozumienia mo

Przy tej sposobności, w  toku' 
debaty, poruszona bylu sprawa 
gwarancji dla granic esechusło- 
wackich.

zontt, a uwagę o 
niżeuia uposażeń wyższych urzęii 
ników przyjęto jako chęć zasza
chowania wysokiej biurokracji, 
która w szeregach ozonowych gra 
na pierwszych skrzypcach.

Kuluary znajdowały się pod 
całkowitem wrażeniem skrzyżo
wania szpad wiceprem jer Kw iat
kowski —  poseł Sowiński, gdy 
tymczasem w komisji sejmowej 
rozegrała się druga potyczka mię 
dzy posłem ozonowym Barań
skim i ministrem rolnictwa Po
niatowskim.

P. Barański słusznie narzekał, 
przedsiębiorstwa! ze przedsiębiorstwa państwowa 

B. pierwszy lord admiralicji' dają zamało dochodu, ale za ilu- 
Dufi Cooper wypowiedział się w strację swojej tezy przyjął głów- 
tej debacie w stsaowejry sposób nie gospodarkę Lasów ’ Państwo- 

iec iw k o  Bdzieienlti obecnej wych. poesem zaatakował pełł 
Izechosłowacji jakiejkolwiek gw a , tykę rolną min. Pon ia tow sk ie j, 

rancji je j granie. i (Dokończenie na 5tr. 2-*jJ
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(Dokończenie me itr. l*ej)

„herbatka”  polityczna, na której 
inscenizowano dag  dalszy poro
zumienia między Ozonem i w i
cepremierem Kwiatkowskim. P o 
dobno jakiś kompromis został o- 
siągnięty.

Jednym z jego przejawów ma 
być okoliczność, że obrady spe
cjalnej komisji sejmowej nad pla-

Przemówienie p. Barańskiego 
spotkało się z odprawą ze strony 
ministra Rolnictwa. Min. Ponia
towski twierdził, że między Naj
wyższą Izbą Kontroli i Lasami 
Państwowemi niema rozbieżności, 
i odpierał zarzut, jakoby mini
sterstwo Rolnictwa nie umiało 
wpłynąć na cenę żyta. Minister 
przyznał, że cena zboża jest ni
ska, poczem jakby na pocieszenie 
(niewiadomo czyje) dodał, żc i 
ceny chleba spadają.

W  atmosferze dużego podnie
cenia przerwane zostały obrady 
komisji budżetowej, poczem ze -,, , . 
brał się na posiedzenie t. /.w. ze -1 by .księ trzydniowy kurs społeczno-

I O ,* ,,., T„m
par ł> decyzje ostateczne, jak w 300 osób uchwalili rezolucję, wzy- 
komisji sejmowej Ozon ma gło- i wającą władze naczelne S. L. do 
sować, jakie zgłaszać wnioski i podjęcia starrii, aby Śmiertelne 
poprawki, czy przeciwstawiać się szczątki Drzymały, jako symbolizu 
rządowi czy też kapitulować wo- przywiązanie i miłość do zie- 
bec zdecydowanej postawy człon- mi niiljonowych rzesz chłopskich, 
ków gabinetu spoczęły w Grobach Zasłużonych na

Koła polityczne głoszą, że tym Sk?łc® ?  KraŁo™ -1, u... C • . »r Jest *o Juz druga rezolucja tej
Vn_  ‘ „  ^cJmu treści ludowców z Kielecczyzny. W

. kiego odbyła się onegdaj najbliższym czasie sprawa ta bę-

Kapituła Orła Białego
Kardynał Hlond -  kanclerzem

Pod przewodnictwem Prezy- 
nem inwestycyjnym zostały prze- dcnta R p.( j ak0 W ielkiego Mi- 
sunięte aż do 17 lutego. , strza orderu Orła Białego, odby-

Wydarzenia w Sejmie dowodzą, ło się dn. 8 b. m. na Zamku kró- 
że Ozon rozsadzany jest żądzą łewskim w W arszawie posiedze- 
władzy i „radosnej twórczości” , nie kapit « ły  tego orderu. W  po- 
że Ozon fermentuje. .siedzeniu wzięli udział wszyscy

Jednego dnia, nie teraz to póź-; członkowie kapituły, a mianowi-
niej, nastapi wybuch i zderzenie.

( = )

Przenieść na SKałKę
Lucfou icąf o  D r z y m a l e

.W Pieezouogach pod Stopnicą od-

cie: Marszałek Śmigły-Rydz, Pry 
mas Polski ks. kardynał Hlond, 
senator prof. Bartel, oraz m ini
ster Spraw Zagranicznych płk. 
Beck, jako zastępca członka ka
pituły.

Przed porządkiem dziennym 
obecni przez powstanie uczcilidzie przekazana do N.K.W. w War- . , . . . .

szawie, celem podjęcia właściwej umarłego kanclerza orde-
decyzii. ru P- ^s> kardynała Kakow-decyzji

W  wielkim kongresie Stronnic
twa w Poznaniu w r. 1927 brał u- 
dział ś. p. Drzymała. Na cześć jego 
odbyła się defilada delegacyj z ca
łej Polski przed gmachem Teatru 
Wielkiego.

X
W Owczarach, gmina Cianowice, 

pow. Olkusz, obok której posiada I czono powiat krakowski, 
majątek ziemski wicepremjer Kwiat 1 Na dzień 5 marca rozpisano wy- 
kowski, założono koło Stronnictwa bory w gromadach 16 gmin, w po- 
Ludowego. I zostałych gminach na 8 marca.

Gromady krakowskie
stają do wyborów

Jako pierwszy w województwie 
krakowskiem, w którym odbędą się 
wybory do rad gromadzkich, wyzna

N A  W 9 9 0 W N I  M m i u i & m § §
Ofeuzywa g e n . Franco, opór republikanów

Prezydent R. P. przyjął dn. 8 b. 
m. prezesa PKO dr. H. Grubera.

X
8 polecenia P. Prezydenta szef 

kancelarji cywilnej dziękuje wszy
stkim instytucjom, zrzeszeniom i o- 
aobom, które złożyły, względnie na 
desłały Prezydentowi życzenia z o- 
kaaji imienin.

skiego, którego wspomnieniu, ja; 
ko zacnego księcia Kościoła , i 
w ielkiego patrjoty^ Prezydent 
R. P. poświęcił wstępne przemó
wienie.

Następnie na wniosek Marszal 
ka Śmigłego-Rydza kanclerzem 
kapituły obrany został przez a- 
klamację ka. Prymas A. Hlond-

Zkolei kapituła przyjęła do 
wiadomości projekt nowego sta' 
tutu orderu.

Co będzie na łódzkim 
ratuszu

Przewód liczący frakcyj 
radzieckich

Wobec zwołania łódzkiej Rad)' 
Miejskiej na 8 b. m. odbyło 
posiedzenie komitetu klubu ra
dzieckiego Stron. Narodowego.

Postanowiono na pierwszem P0- 
siedzeniu Rady, korzystając * 
punktu, zezwalającego na zgłoszą 
nia wolnych wniosków, wysuną 
wniosek nagły w sprawie uczczeni* 
przez Radę pamięci Romana Dn# 
w skiego.

Przewodniczącym większości * 
Radzie Miejskiej ma być radn| 
Józef Potkański (PPS ), frakcj 
Bundu —  Milman, Poalej - Syj0- 

I nu —  Holenderski, Stron. Narodu 
wego —  adw. Fr. Szwajdler, Oz? 

/nu —  Seweryn Malinowski, Agu“* 
j,—  Lewin, Niemców —  Raube.

Szczęście nie dopisuje
Posłowie ozonowi 

zabaiotowani

PARYŻ. 8.2. Z Perpignan dono- przekroczyły dotychczas granicę, 
szą, że po silnem bombardowaniu SALAM ANKA. 8.2. Komunikat 
Figneras przez artylerję narodo- narodowej kwatery głównej dono- 
wą, wojska republikańskie ewa- si, że na froncie kataloriskim v\oj- 
knowaly to miasto. i ska narodowe zajęły ważny punkt

Około godz. 16-ej w dniu wczo-1 węzłowy, miasto Oiot, 
raj3z,ym przybyły nad granicę fran i Na odcinku Figneras wojska na- 
cuską pierwsze oddziały brygady rodowe posunęły się o 8 kim. O
tanków i brygady samochodów pan szybkości marszu wojsk narodo-1 cinkach frontu katalońskiego, 
cernych wojsk rządowych. Rozbro- wych świadczy, że jedna kolumna 
jenie tych oddziałów dzięki dobrej posunęła się we wtoiek o 28 kim.

Wlełu posłów ozonowych kandy- woli i dyscyplinie żołnierzy hiszpań 1 Poza miastem Olot zajęto mie;
ŚAnw&ło ostatnio do rad miejskich i skich było o wiele łatwiejsze od scowość Rippol oraz około 30 in- 
gromadzkich. Nie uzyskało manda- rozbrojenia innych oddziałów, które | nych miejscowości, położonych w 
Um  do tej pory trzech z nich.

Obecnie poniósł jeszcze porażkę 
czwarty. Do rady gminnej w Na
ramowicach (pow. wieluński), kan
dydował poseł Zarzycki. Mandatu i 
radnego nie uzyskał.

0epesz3 marszałka Sejmupobliżu Puigcerda.
MADRYT. 8.2. Komunikat urzę

dowy mówi o niezwykle skuteczpl (J o  SCO . M o n t r e & o ? ®  
nym oporze wojsk republikańskich | . , , . , „.pa
na odcinkach Palamos na południe1 W związku z obchodem, ?

nizowanym w Bolonji ku czci s

Uznanie za walkę z anarchją

W związku z obchodem, 
od Rlpoll i Sierra del CadL j  nizowanym w Bolonji ku c_

Komunikat raówi dalej o niezna* Luigi Montresor, marszałek J 
cznem cofnięciu się na innych od- prof. Makowski wystosował 
- !nkach frontu katalońskiego. j natora Montresor depeszę tr 

Wreszcie wspomina o bombnrdo- następującej: 
waniu centrum Kartageny i portu »W  uroczystym dniu obchód” 
Sagontc przez Bamoloty gen. Fran- cześć p. senatora, dla npatnlętn’

jego wniosku w parlamencie 
kim w r. 1915 w sprawie w* 
Kzenia niepodległej Polski —  
dam czcigodnemu panu senstar® j 
Imieniem Sejinu EzeczypospoU*®' 
WłaHnem, serdeczne gratulacje, 
wniaji^e go o trwalej pamięci ^  

ten historyczny gest, w którym
t___ nil Klinh riOfY"! fC “

CO.

Odrzucone protesty
Ozonn w Toruniu

dzimy sztaery odruch 8er^ c^ s|deJ*

PARYŻ. 7.2. Daladier odniósł 
dziś w- Izbic Deputow-nnych po
ważny sukces, uzyskując przez 

We wtorek rozpatrywano prote- P r a w ie n ie  sprawy zaufania 
sty, zgłoszone przez Ozon przeciw- większość ponad 70 głosów (334 
ko wyborom do Rady miejskiej w przeciw  260) dla wniosku radykał 
Toruniu w trzech okręgach. nego w sprawie amneśtji, prze-

Protesty te odrzucono, wobec ciw wnioskowi socjalistów, doma 
czego wybory stały się prawomoc- gającym się pełnej i generalnej 
"ab amneśtji dla wszystkich dotknię

Ozon Kuwrarzar zgłosić protesty tych sankcjami i skazanych przez 
we wszystkich 13 okręgach m. To- sądy w związku z incydentami,

Sukces E)aladiera vt Izbie Deputowanych
■ *  ny szlachetnego i

jakie miały miejsce w czasie nie- niewielka grupka deputowanych ttarodu włoskiego . 
udanego strajku powszechnego w 
listopadzie ub. r.

Na żądanie premjera, wbrew 
projektom powszechnej amneśtji

z Unji Radykalno - Socjalistycz
nej. Natomiast grupy centrowe t 
prawicowe poza radykałami, któ
re zasadniczo były przeciwne sa

Izba uchwaliła pewnego rodzaju ! mej zasadzie ułaskawień, głoso-
upoważnienie dla rządu, stosowa
nia amneśtji indywidualnej w
ciągu 6 miesięcy od daty wejścia 
w życie ustawy.

Przeciwko wnioskowi głosowali

wały za rządem dla podkreślenia 
swego zaufania w stosunku do 
premjera i dla zaakcentowania 
swego uznania dla energicznego 
stanowiska zajętego przez Daladie

tylko socjaliści 1 komuniści, oraz ra w listopadzie.
runią, nie uczynił jednak tego, po- _ _  —

P0tr2Cb'“ i l 4 r  § ! F # © C l §
Organizacja

wszecfeniemiecka
WisE-łjrezas z Pa’siłf

Kiedy „oclbotn cy” włoscy opuszczą Msszpaąię
RZYM. 7.2. V irginio Gayda, 

nawiązując do swego niedzielne 
W dn. 1 i 2 b. m. odbyło się po- go artykułu, o tem, że wycofa- 

siedzenie głównego zarządu naczel- nie legjonistów włoskich z Hisz- 
nej organizacji niemieckiej „Ver- panji będzie możliwe dopiero po 
band der  ̂deutschen Volksgruppen zapewnieniu gen. Franco całko- 
m Europa". witego zwycięstwa politycznego,

Omawiano sposoby zabezpieczenia oświadcza dziś na łamach „Gior- 
rozwoju grup niemieckich Preze- nale d-Italia!’ , że ochotnicy w ło
sem „Verbandu ‘ w miejsce K. H e n - __ ... . r„
leina został wybrany przywódca 3 J  nic. .. - n  . . 
grupy niemieckiej w Rumunji Fritz nI * Hiszpanji, opoki nie zosta-
Fabritius, a wiceprezesem przewód- ------------------------ —----- —
niczący „Deutsche Vereixńgung“  w 
Polsce dr. Hans Kohnert z Bydgo
szczy.

Dzlegacje niemieckie
K Wizytami "W Po lsce  Kierownictwo mniejszości niemie-
Dwaj przedstawiciele organiza- na Podkarpackiej Rusi wyda-

 ̂ j  • ■ x - • , . . ło odezwę do Niemców, wzywajac
cji m łodzjeży Rzeszy Niem.eck.ej do udzia}u w w’ybor*ch
„ łiit le r  Jugend zlozyli wizytę o Odezwa podkreśla, że przez 20 lat j go etap rozpoczął się dn. 19 paź-
charakterze kurtuazyjnym maj:>- mnie;‘izość niemiecka nie miała żad-1 dziernika ub. r., kiedy proklamo-
rowi Galinatowi. szefowi młode- nych praw, a obecnie może swobo- ’ wano federację Rusi Podkarpac-

m| spełnione 4 następujące wa
runki:

1) Z tery tor jum francuskiego 
usunięte być muszą czerwone od 
działy uciekinierów, liczące obec 
nie według prasy francuskiej 140 
tys. do 200 tys. ludzi.

2) Francję opuścić muszą człon 
konie rządu barcelońskiego, lubj raz zapasów złota Banku Hisz- 
też zrezygnować muszą całkow i-1 pańskiego, zdeponowanego we 
cie z działalności politycznej i | Francji.

propagandowej.
3) Bezwarunkowa kapltnłaeja 

wojsk republikańskich zarówno 
w  Hiszpanji, jak i tych oddzia
łów, które przekroczyły granicę 
francuską.

4) Zwrot dzieł sztuki, które zo
stały przewiezione do Francji, o

S o f  u r z e c l i f y A o r c z o
$ ic7  0 ! » c 0 «/ z o  f e r a t u r n i

Urzędowy organ Wołoszyna „No 
wa Swoboda" podaje przegląd roz
woju Rusi Podkarpackiej, jako pań 
stwa autonomicznego. Pierwszy je-

kiej z Czechami i Słowacją.
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Idzie wiosna.**
P o ja w h ia  sie chrabąszcze 

i wrscsjći b 'd ny i
Niezwykle ciepła i słoneczna Pje 

goda, jaka od kilku już dni P® L. 
w Częstochowie, spowodowała \r^  
w lenie się chrabąszczy, które w ^  
kicj liczbie nawiedziły miejs 
ogrody. Zauważono również 
kwitanie krzaków bzu. gję

W Łucku i okolicy pojawity ]J( 
powracjijące bociany, klóre P 
tują całemi kluczami. .

Jednem słowem —  idzie w10

Burzliwe w yb°^  
w Włemenczyfl!e
jt*etarda pod ap^*4̂
W  ubiegłą niedzielę 

wybory gromadzkie w N* zej 
czynie. Przebieg akcji na*
był burzliwy. M. in. rzUC° n aptc- 
wet petardę pod miejscowa

kę. , .-iciel®
Po wyborach' prze“  »a(jz * 

ludności zwrócili się do w 4 
prośbą o interwencję. . . u.(Jop,,' 
Niemcnczynlc będą najpra 
dobniej unieważnione.

W Grecji
likwidacja rzą**0*  

tota ln ffb
LONDYN, 8.4. W  kołachJP^j 

mówią o . ^ n i e e tycznych 
rekonstrukcji gabinetu

go Ozonu, który przyjął delega- dnie przyznawać się do swego naro
tów w towarzystwie swego szta- du i wyznawać światopogląd narodo
bu. wo - socjalistyczny.

„  , . . . .  . . F i l ie . okręgowe monopartji pre-
. • i!"2 1 Zl r>°!n. -a niemiec mjera Wołoszyna przystąpiła do tucji w dniu 21 listopada.
kich do I olski, przewidziany rozdawnictwa wśród ludności Wer- j Wreszcie 12 lutego r__r ______  ____ . ________ _
pierwotnie na pierwsze dni lute- cbowiny przedzielonych przez mini- się wyborem sejmu czwarty etap. szych „siczowców" znajduje się za
go, został odłożony do dnia 22 sterstwo 40 wagonów Boli przed Podczas gdy trzy pierwsze etapy kratami,
b. ro. wyborami. zależały od dojrzałości politycznej

przywódców, piętno czwartemu eta
powi nada —  zdaniem gazety —  
wola i świadomość szerokich mas 
ludowych. , _ „

Z rozkazu gen. Prchali iandar- go. Król ma podobno  
merja czeska aresztowała głównego zwolnić premjera, gen. ■ ^  
współpracownika „Nowej Swobo- 1 \y kołach tych twierdzą- .fi* 
dy“  —  niewyświęeoncgo klerylia I-! Grecji istnje ja obecnie P °* rTtie. 

Drugi etap rozpoczęło przyjście wana Rohacza, donledawna spea-|. . . 'wn^trzno-pob^jS-sS* 
do władzy ks. Wołoszyna. 1 kera wiedeńskiego radja. Areszto- , 1 —r‘̂ ~Ta'1 

Trzeci —  to uchwalenie konsty- wanie Rohacza wywołało poruszę- __ Na posłcdzeniU genata '

arce*?
zani|fl 

MetaxasJ 
że v

) nie w obozie Wołoszyna.
1 Wreszcie 12 lutego rozpocznie Ogółem przeszło 30 wybitnlej-

państwa irlandzkiego de » 
wiedział wniesienie proJeKt^’ ^  
Bzających uprawnieniu P° J %v/. ”  
ograniczenia działalności , 
laudzkiej arn^i republika**^*
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P o w r ó t  d o  Europy
(/Irladfg os# Alzym — B e rt Sn z Sowietami

agfe ł niespodziewanie przy-1 wielkiej dorocznej mowie wnI szła wiadomość o podpisa- 
■ i  niu wiosko - sowieckiego u- 
*ladu handlowego. Zrobiła ona 
Rzędzie duże wrażenie —  nie
tylko dlatego, iż spadła istotnie, 
łab grom z jasnego nieba, na nie 
spodziewającą się tego publicz
ność polityczną, ale także i dla- 
e£o, i l  podpisanie układu na- 

st3piło niemal bezpośrednio... po 
^rwaniu właściwych stosunków 
dyplomatycznych między Węgra- 
1111 a Sowietami. W ęgry potrakto
wały najwidoczniej bardzo po
ważnie swe przystąpienie do pak- 
11 antykomunistycznego —  pod- 

Rdy główny filar tego pak- 
Włochy, pracowały jednocześ- 

'* w najzupełniejszej tajemnicy 
, zawarciem nowego układu 
andlowego z Rosją. W y tw ^ za  

^ *  każdym razie dość gro ltjko- 
zabawną sytuację, w której 

niewczesny xapa! W ęgrów  
niemniej groteskowo, 

.^ in teresow anie, jakie wzbu- 
Ukł w 'at*oniość °  podpisaniu 

ada włosko - sowieckiego, ma 
łT~*ztą jeszcze i inne przyczyny.

^oh-Wa ła n' c êst bowiem 
lona —  stanowi ona raczej 

Vv*Ze ogniwo w tym łańcuchu 
y^arzeń, pQ którym Sowiety 

bit ^  s’ .̂ wrac«"î  Stopniowo w or- 
i»iol po,i,yczn!l Europy i —  to 
j e przedewszystkiem przesą- 
ft t °  Znaczeniu p o 1 i t y c z - 
cj1 [n i tego handlowego układu,

Reichstagu —  o Sowietach nie 
wspomniał ani słowem, rozeszły 
się natomiast pogłoski o tem, iż 
nowy ambasador sowiecki został 
przez niego bardzo uprzejmie 
przyjęty i że m iędzy Niemcami 
a Sowietami rozpoczynają rtą 
pertraktacje handlowe (pogłoska 
ta została wprawdzie przez źró
dła niemieckie zdementowana, 
rzecz jednak znamienna, poja
wiła się znowu w  oficjalnym  ko
mentarzu „G iom ale d’Ita lia " do 
układu sowiecko - włoskiego).

Dopiero też na tle tych wszyst
kich faktów uwypukla się jasno 
i uderza znaczenie układu rzym 
skiego —  tem przecież ważniej
sze I znamienniejsze, iż w  dzi
siejszej sytuacji układ len po
wstał i podpisany został napew- 
no w  i&ajściślejszem porozumieniu 
z Niemcami, źe musiał być przez 
nic zaaprobowany . i z niemi q- 
zgodniony.

Jesteśmy więc w tej chwili

1 łwiadkami wielkiego otywietria 
w stosunkach państw europej
skich z Sowietami i powolnego 
wciągania ich znowu w  orbitę 
życia polityczno « gospodarczego 
Europy. Ożywienie to zaznacza 
się przytem po jednej i drugiej 
stronie barjery politycznej dzie
lącej dzisiaj Europę na dwa obo
zy polityczne. Zbliżenie z Sowie
tami, zapoczątkowane przez Pol
skę, występuje wyraźnie i we  
Francji i we Włoszech, bardzo 
nieśmiało i niewyraźnie zaczyna 
się przejawiać i w  Niemczech. 
Pełna znamiennej rezerwy jest 
właściwie w  tej chwili, tylko 
W ielka Brytanja.

Wszystko to dzieje rię zaled
wie w  parę tygodni potem, kie
dy cała prasa europejska pełmt

panję wschodnią Rzeszy Nie
mieckiej i nieuchronne starcie 
Sowietami, chociażby na czarno- 
ziemnych polach Ukrainy. Tylko  
w  tych niespokojnych i chaotycz
nych czasach, w  jakich obecnie 
żyjemy, m oiliwe jest takie nie
spodziewane przerzucenie się od 
wojny do pokoju, od zupełnej 
izolacji —  do prób współpracy.

W  tej chwili Sowiety wracać 
mogą do Europy zarówno przez 
fnrteezkę wioską Jak 1 franca 
s k *

Oczywiście —  powrót ten od
bywa się w  tej chwili przede
wszystkiem pod sztandarem za 
gadnień gospodarczych.

Źe jednak przy dzisiejszym me
chanizmie życia, zagadnień go
spodarczych nie sposób oddzie-

artykułńw lić od zagadnień czysto politycz
nych... i strategicznych, to nagłe

była alarmujących 
na temat zbliżającej się nieu
chronnie walnej rozprawy o-' ożywienie stosunków z Sowieta- 
rężnej sowiecko - niemieckiej, i mi stać się może na dłuższą falę 
Na wiosnę tego roku prze- niezmiernie ważnym czynnikiem 
powiadano przecież wielką kam-i politycznym. N.

W  ś w i e t l e

Hy Z®* °b»e podpisujące go stro- 
,^ _^ rd zo  zdecydowanie odżeg- 

^  się właśnie od polityki, 
^•ad raccz^ oczywistą, iż
jes: rzymski stanowić będzie
rj. n6*® jpdntj hirteczkę, przez któ 
su ety, od dłuższego Już czn-sii
*»e

dłuższego już 
całkowicie odizolowa-

Towaraysłwo 
m erdające

Chrześcijańsko -  demokratyczny 
„Dziennik Bydgoski" stawia takie 
zapytanie:

„Uczciwi Piłsudczycy! Czy was « u  
sem wstyd nie pali za to towarzy
stwo, merdające usłużnie ogonkami, 
nadskakując wam, łaaząee się wam 
za posadki i synekury?"

Wiedzą Wiemy
Feljetonista „Dziennika Ludowe

go pisze:
„Zdarza się, ie  wyborca głosuje na 

kandydatów nieopozycyjnych. On wie
" 'o d  ......... ......... dlaczego i my wiemy równic*. Jest
do ni pozostałej Europy, powoli wiele powodów, oddziaływających na 

nieJ wracają. ‘  '

§£ _ } , , ■ - ■ T-,, w  włH>uij 
PadiCZyt ^ l a c j i  Sow ietów  przy- i powody, w p ły w a ją  na glosowanie 
dni* oczywiście na pam iętne P*. Plo? w fai^ ło- a ™ 'vet ***-e xr • • ■ • , bokie przekonanie, ze w  takim wy-
^  Cza* niowe.^ Najważniejsza i padku nie glosowałby na nie nikt. 
W Uk) > Wlc*k 'eJ wojny zmiana Z prasą oficjalną rzecz ma się po- 
*lV(>k zie stosunków poiitycz-1 dobnie. W  razie takiego obrotu wy- 
M,. Europie dokonała sic il07 1 darzeń, do którego wyżej zrobiliśmy 
.^ a łu  Sowi,! / „  - • , x J : » ' » *  i ona straciłaby wszystkich 

ch. p cłów  i niezależnie od BWolch i tak już nielicznych czytel- 
Hie kv} rze(lstawicieli Sowietów i ników. Mogłaby ich zresztą nie tra
nie .ył0 w Monachjum, ich głos clć- J,,i w mom<*ci© zaj- 

.Chodził tam wcale i w n le  ScIa I>*zemlany, prasa ta przestałaby 
1. n>e hvł j  wychodzić. Oczywiście z powodu bra 

fesig i. rany P °d  uwagę. W  dopljwu soków żywotnych, jakich,
! kryzysu czechosłowac- to i oni dobrze wiedzą i my dobrze

Wiemy.

takie jednostki. Ale zadajmy sobie 
pytanie, coby się stało z głosami, pa- 
dajiiccmi na te listy, gdyby odpadły

nego w  wymiarach, a  niezbyt poważ
nego w treści, hat&moctwa pojęć. 
Wielkie hasła -  obietnico, szumne 1 
ogólnikowe, jak w  najgorszych oby
czajach wybujałego parlamentaryzmu, 
oraz zachłanność ześrodkowo -  ©Środ
kowa w  duchu totalistycznym. Przed 
tem naszo tycie narodowo i państwo
we musi się bronić.*

Kiedy?
„Głos Narodu" omawia powtó

rzoną przez nas ankietę prawni
ków w „Ruchu Prawniczym, Eko
nomicznym i Socjologicznym": 

„Wszyscy prawnicy, którzy zabie
rają głos w ankiecie „Ruchu Prawni
czego", domagają się reformy ordyna- 
cyj wyborczych z r. 15)55. Kiedyż OZN  
podejmie to zagadnienie, które zresz
tą Pan Prezydent postawił przed o- 
becnym Sejmem? Kiedy?“

eSo ‘ czecnostowac
■̂ ieiy ^ n w a ć  się mogło, iż So
leł k Chnięte zostały ~  ałbo

się same —  gdzieś 
azjatyckie swego ol-f 

r°pą nJ’ 0 *mPerjum i że z Eu-

F r o u t  M o r g ę s  

nie istnieje
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. p_|^. p ierw szy przez da<‘Ji tego „Frontu" podaje .JJzien-
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„W  numerze 1-szym Czasopisma 
WPanów z miesiąca stycznia, ukaza
ła się wiadomość, jakobym ja zgło
sił swą przynależność do Parlamen
tarnego Klubu Obozu Zjednoczenia 
Narodowego I wobec czego Szanowna 
Redakcja zaliczyła mnie w  poczet 
posłów, należących do OZN. Wobec 
[Młwyższego stwierdzam, że nie je
stem i nie byłem członkiem OZN. Ja
ko poseł na Sejm RzeczyposiKdltej, 
nie zamierzałem 1 nie zamierzam zgła 
szać swego akcesu do OZN. Przeto 
W imię prawdy proszę o sprostowa
nie nieprawdziwej wiadomości.

(— ) S. Ratajczyk." 
Redakcja „Przekroju" dodaje do 

tego takie wyjaśnienie:
„Zaznaczenia kandydatów, wysta

wionych z ramienia OZN dokonaliśmy 
na podstawie komunikatu agencji 
prasowej „Iskra1*, która jako pćl- 
urzędowa agencja Obozu Zjednocze
nia Narodowego ogłosiła pełny spis 
kandydatów poselskich OZN.“

Bałamuctwo pofęć
Z powodu ostatnich dyskusyj w 

komisji budżetowej Sejmu, pis£e p.
S t S t w „Kurjerze Wr> rszawskim'': 

aJestobny fwiadkaml bardzo poważ wr

Ojciec i syn Jedynak
Sprawozdawca parlamentarny 

(wąż) pisze w „Polonji" o wystą
pieniach wicemarszałka Jedynaka w 
komisji budżetowej Sejmu:

„Poseł Jedynak jest inżynierem roi 
nym i urzędnikiem państwowym. Ale 
wywodzi sio z pod słomianej strzechy. 
Ojciec jego* był posłem ludowcowym 
za tej ery, kiedy dążenie do zdoby
cia dóbr kulturalnych było dla chło
pa polskiego —  walką. Taką samą, 
jaką jest dzisiaj. Bo osiągnięci* społe 
czne nie są plonem sentymentów bu- 
kolicznych, k-ez zorganizowanej woli, 
są świadomością, żmudą, ujwrem 1 har 
tem. Ojciec, stary Jedynak, zrozumiał 
to i szedł l*wą. Syn, Inżynier i nrzęd 
nik państwowy, chociaż w podmuchu 
ozonowym obdarzony został również 
mandatem poselskim, zapodział gdzieś 
bezpośredniość instynktu i dolę chłop 
ską odmierza łokciem glorji państwo
wej. Oduczył się. zapomniał, że przed
stawicielstwo parlamentarne na tę na
zwę wtedy tylko zasługuje, jeżeli od- 
zwierciadl* wieraio rozczłonkowanie 
społeczne i dopiero ze zwarcia od
wiecznych, choćby sprzecznych, dą
żeń odnajduje pod wpływem i M f ™ -  
kiem władzy wykonawczej wykład
nik polityczny woli zbiorowej-**

Istnieją czy nie len ie ją
W  swoim czasie ze źródeł mia

rodajnych podaliśmy wyjaśnienie, 
że pogłoski prasy niemieckiej o tem, 
jakoby wynikiem ostatnich rozmów 
polsko - niemieckich było utworze
nie mieszanych komisyj polsko-nie
mieckich są 'nieprawdziwe. Obecnie, 
iak donosi „Dziennik Poznański":

„pojawił się w prasie niemieckiej, 
wychodzącej w naszem państwie, ko
munikat znanej naszym czytelnikom 
agencji niemieckiej „Deutsche Presse- 
dienst**, na której szkodSwą działal
ność niejednokrotnie zwracaliśmy u- 
uagę. Komunikat ten twierdzi kate- 
goryeznie, że w najbliższych dniach 
zbiorą się komisje mieszane w Berli
nie i w obdradach wezmą udział przed 
stawlclele ministerstwa spraw zagrani
cznych i wewnętrznych Polski i Nie
miec. Do tego faktu dodaje „Deutsche 
Pressedienst“ niemądrze złośliwy ko
mentarz, że nareszcie żądania mniej
szości niemieckiej w Polsce przecho
dzą z dziedziny teorji do praktyki. 
Wobec całkowitego milczenia tsx teft 
tema nrzędcwsj Polsklaj Agencji Te
legraficznej, pragniemy aSrrtadczyć, 
te jeżeli w najbliższych dniach spra-

maaych polsko -  niemieckich nie zo
stanie wyjaśniona, będziemy zmusze
ni opublikować źródło, które tym 
wiadomościom w  sposób zdecydowa
ny zaprzeczyło. Informacje podawa
no na temat tych konrfsyj przez pra
sę niemiecką, mają już swoją dłu
gą historję i dosyć było czasn, ażeby 
jo wyjaśnić.**

Przesilenie 
Jugosłowiańskie

H. W. na łamach „Kurjera Poz
nańskiego" oświetla ostatnie przesi 
lenie jugosłowiańskie:

„trudno przewidzieć, czy Hiija poli
tyki międzynarodowej, nakreślona 
przez Stojadinowtcza, bardzo zbliżo
na do taktyki min. Becka —  ukła
dów z sąsiadami —  będzie całkowi
cie przestrzegana.**

AngIJa g o  obaliła
Jak donosi „U. Kurj. Codz. 

Białogrodu:
„Kulisy ostatniego przesilenia ra j

dowego w Jugosławji, którego głów 
nym celem było obalenie Stojadino- 
vicza, zaczynają przybierać znamio
na wielkiej sensacji politycznej. Jak 
się okazuje, zmiana rządu spowodo
wana została pośrednio przez dyplo
mację angielską, która zaczęła nlepo 
koić się tendencją Stojadinovicza do 
rozszerzenia w[Uywów niemieckich na 
Bałkan ie.

Anglja wysunęła dla obalenia Sto- 
j<Mflnovic.za kwestję chorwacką, Inspi
rując nią regenta ks. Pawła.**

Depesza „I.K.C.“  z Pragi donosi: 
„Upadek premjera Stojadinovic.za 

posiada —  jak się okazuje —  różne 
przyczyny. Stojadii»ovicz zamierzał po 
dobno wprowadzić w Jugosławji sy
stem wzorowany na przykładach na
rodowo - socjalistycznych. Zagranicz
ni obserwatorzy /.wrócili już dość 
dawno uwagę na fakt, że Stojadlno- 
vicz zorganizował gwardję, której li
czba osiągnęła w ostatnich czanach 
60.000 ładzi. 4.000 członków tej gwar 
dji posiadało już muninry i broń. 
Członkowie gwardjl nazywali Stoja- 
dinoricza swym wodzem. Wywołało 
to wśród ludności jugosłowiańskiej 
objawy dużej niechęci do Stojadłno- 
\1cza.**

Omowy handlowe osi 
z ZSRR

Według depesz „Kurjera War
szawskiego" i „I.K.C." z Rzymu: 

.JPotwiertto bię urzędowo wiado
mość o bliskiem zawarciu nowego u- 
kładu handlowego między Italją a 
ZSRR. Jak słyciiać, uldad ten ma być 
podpisany w R/ymio jeszcze w cłq 
gii bież. tygodnia Ze sfer półofłcjal- 
nych dowiadujemy się, ie  nowy u- 
kład włosko - sowiecki oparty bę
dzie na zasadach kompensacyjnych, 
przyczein Rosja zobowiązuje się do
starczać Włochom surowce, w pierw
szym rzędzie rudę żelazną, mangano
wą, drzewo, naftę, węgiel, oraz psze
nicę i jęczmień wzamian za produkty 
włoskiego przemysłu ciężkiego. Obro
ty roczne przewidywane w układzie 
sięgać będą miljarda lirów.

Nocne wydanie „11 Giomale d*Ita- 
Ua“ zamieszcza sensacyjną wiado 
mość, że równolegle do układu lian- 
di;;v7ego wfc sko - rosyj«kiego, taldU: ! 
Niemcy zav£tfły oaegdaj układ finanai 
wy t  sWietaml, który traktować;

do szerokie-

Rocznica Papieża
w Watykanie 

i w Warszawie
. ^W atyka irie  dzień 6 lutego, j » *  
ko 17-ta rocznica obioru Piusa X I 
na Stolicę Plotrową oflejałnie nie 
- i  obchodzony. Jedjmie na wssy- 

stkich gmachach Miasta Watykaa. 
akiego i rzymskich budynkach ko- 
rzystających a przywileju ekstery- 
totalności wywieszono flagi papie
skie a gwardje papieskie przywdzla 
ty na ten dzień mundury galowe. 
Ojciec »w „ który, jak zazwyczaj w 
poniedziałki, w dniu tym audjencyj 
nie przyjmował, spędził dzień na 
czytaniu niezliczonych depesz, któ
re ze wszystkich stron świata juś 
rozpoczynają napływać *  życzenia
mi.

W  bazylice watykańskiej podfe- 
to przygotowania do nabożeństwa 
pontyfikalnego, które w dniu 12 
b. m. w obecności Ojca św. odprawi 
archiprezbiter bazyliki kardynał 
PacellL Wieczorem tego dnia faga
da. Bazyliki i cała kolumnada przy 
świątyni będą rzęgfoie thnrrłnowa- 
ne.

Jcdynem oficjalnem uczczeniem 
rocznicy obioru Piusa X I było przy
jęcie wydane popołudniu przez nun 
cjusza apostolsłdego przy rządzie 
włoskim.

X
W  niedzielę, dn. 12 b. m. o gods. 

16^0 odbędzie się w wielkiej sali 
Domu Katolickiego im. Piusa X I 
przy uL Nowogrodzkiej 49 uroczy* 
sta akademia papieska* urządzona 
staraniem Archidjeceatjalnego In
stytutu Akcji Katolickiej, celem 
uczczenia siedemnastej rocznicy 
koronacji Jego Świątobliwości Pa
pieża Piusa XI.

Biskup zesłany do Dachau
Przyjaciela b. kanclerza 

aresztowań}
Według wiadomości, nadesłanej 

przez korespondenta berlińskiego 
,The Universe“ , został aresztowany 
biskup Segowji, mgr. Pawlikowski 
Jako motyw aresztowania misrodsj 
ne czynniki narodowo-socjalistycz
ne podają „konieczność powzięcia 
środków ostrożności wobec powagi 
sytuacji".

Równocześnie aresztowano 
innych oaób, m. in. bliskiego wsp& 
pracownika i przyjaciela b. kancie 
rza Austrji, dr. Hollensteinera, któ 
rego osadzono w obozie koncentra
cyjnym w Dachau. Biskup Pawli
kowski liczy obecnie lat 61. God
ność biskupią piastuje od lat 12.

Blok 88 mUjonów 
M a p a  p r o p a g a n d o w a

Związek Niemców z zagranicy 
wydał niedawno „Mapę językową 
Europy środkowej", która wyka
zuje gęsto rottiaue w Polsce oraz 
innych krajach wyspy niemczyzny. 
Według danych lej mapy, w obsza
rach narodowo-mieszanych rnipa^ą 
około 1 $.000.000 Niemców, którzy 
łącznie z Rzeszą tworzą zwarty 
blok ideologiczny, liczący 88.000.000 
ludzi.

Mapa wraz z niemieckiemi teza
mi propagandowemi ukazała się w 
języku francuskim pod znamien
nym tytułem „Niemcy i Europa ju
trzejsza, według planów Hitlera".

Lepiej umrzeć, 
nił być niewolnikiem

Szwajcarska rada federalna uch
waliła niemal jednogłośnie usta
wę, postanawiającą, iż tegoroczni 
rekruci odbędą pełne wyszkolenie 
wojskowe, co jest normą wyjąt
kową w Szwajcarji.

Szef departamentu wojskowego 
przy rządzie federalnym Minger, 
wygłosił przemówienie, w którem 
stwierdził, iż szwajcarskie siły o- 
bronne zostały znacznie wzmocnio
ne i cały kraj będzie walczył do 
ostatniej kropli krwi w obronie 
niepodległości, gdyż „lepiej u- 
rarzeć, niż stać się niewolnikiem".

Delegacja niemiecka 
w Zbąszyniu

„Goniec Warszawski** donosi:
„Do Zbąszynia przybyła niemiecka 

delegacja w osobie radcy Amka, nad 
inspektom policji Baada, inspektora 
policji —  Schota I sekretar.£» ttofei- 

Delegacja ta ma wras g goMa* 
3elegac£i zbadać podania —  zkxźwe*= 
?rzei tyfi&w w  sprawie powrotu ds 

handlowo - kompensacyj- j Niemiec, celem likwidacji pozostaw*.
zagadkowych konrfsyj mledgr « * «  »¥»carstwasał.,‘ { ueęa tmm majątku.'
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Państwo „inwes
O z o n o w e  p o m y s ł y  u s z c z ę ś l i w i e n i a  S tra s u
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(Ozon): przedstawił pokrótce prze-1 wysiłek w  Gdyni i w  C.O.P. dał im- 
bieg koniunktury goapodarczej iwia- ponując« rezultaty o potęgującym się 
ta z uwypukleniem konjunktury w Pol z dnia na dzień wpływie na całe ży- 
sce, wskazując, że rok 1938 obfituje cie gospodarcze państwa.
w  wydarzenia o wielkiej doniosłości, 
zarówno w dziedzinie politycznej. Jak 
1 w następstwach ekonomicznych. Rok 
ten rozpoczął cię pod znakiem rece
sji gospodarczej w Angljt, Belgjl, Ho 
Jandjl i innych krajach Europy, pod 
wpływem załamania się konjunktury 
rr Ameryce w drugiej połowie r. 1937. 
Tylko w Polsce i w Niemczech wzrost 
produkcji trwał nadal, choć przy 
Kwalniająeern się toin pi o.

Koniunktura na świecie 
i w Polsce

Sprawozdawca wskazuje na wyścig 
zbrojeń na świecie, wpływający na 
stan gospodarczy i oświadcza, że do
tychczasowa pnewaga dynamizmu po 
stronie państw totalnych zostaje co
raz bardziej opanowywana przez eks
pansję gospodarczą państw demokra
tycznych.

Rosnące tempo zbrojeń nie wyrów
nało ujemnych skutków girfipodar- 
ezych, wynikających z niepewności o- 
gólnej. Olbrzymie środid finansowe zo

Konieczne środki zdobyć należy tyl 
ko przez, rentowną gospodarkę całe
go gospodarstwa społecznego z go
spodarstwem rolnem na czele. Prrrf. 
Krzyżanowski w jubileuszowem wyda
niu „Przeglądu Gospodarczego", w 
artykule „Finansowanie uprzemysło
wienia", wypowiada się za inwestycja
mi prywatnemi i twierdzi, że rząd mo 
że walnie przyczynić się do wzmoże
nia ruchu inwestycyjnego przez udzie
lanie zamówień przemysłowi z nad
zwyczajnych nie podatkowych środ
ków. Uprzemysłowienie kraju w for
mie przedsiębiorstw państwowych au
tor uważa za złe. Najpotężniejsze w  
Polsce źródła oszczędności —  szero
kich mas —  nie płyną i nie lokują 
się w przemyśle, ale w  instytucjach 
bankowych państwowych, komunal
nych i wreszcie prywatnych. Dopóki 
nie będzie zmienione uprzedzenie w 
społeczeństwie do handlu, a zwłasz
cza przemysłu, dopóki nie zostanie

przedłożony nam budżet zdołamy zam 
knąć bez deficytu, oczywiście pod wa
runkiem, że nie nastąpią jakieś nieprze 
widziane a niepomyślne okoliczności.

Kolonizacja i eksport
Zagadnienie emigracji ludzi i emi

gracji towarów jest dla Polski zaga
dnieniem pierwszorzędnej wagi.

Nie możemy też ani na chwilę o- 
stawać w  walce o ekspansję nasze
go towaru nazewnątrz, po za granice 
kraju. Eksport towaru w najdosko
nalszy sposób zastępuje emigrację lu 
dzi, dostarczając, przytem środków nai 
niezbędny import. Handel zagranicz
ny (eksport i import) żywił w  ub. 
roku w  Polsce ponad ;3 miljn. ludzi. 
Docenia wartość tego handlu społe
czeństwo, tak, jak docenia jego zna
czenie rząd.

A  zapowiada się na rynkach zagra
nicznych coraz zaciętsza walka. Zapo
wiada ją kanclerz Hitler. Przygoto
wują się do niej państwa bloku „de
mokratycznego". Najtrudniejszym szko 
pułem do pokonania dla polskiego to
waru to dokonywujące się wciąż ope-

przywrócona dochodowość i pewność1 racJe monetarne, które w rezultacie 
lokat w akcjach przemysłowych 1 PowOdują znaczny spadek cen w zło- 
handlowych, państwo będzie najwięk 1 dr°żenie naszego towaru.

Jego realność, nie mogą być naruszo 
ne, a więc i wniosek mój obracać się 
może tylko w granicach najskrom
niejszych sum.

Po sprawozdawcy zabrał głos wice
premjer Kwiatkowski, którego mowę 
podajemy oddzielnie.

Dyskusja
W  . dyskusji pierwszy zabrał gloa 

p. I.«chnicki. Zdaniem jego jedyną 
dróg-*  wyjścia z trudnej sytuacji jest 
dużo, dobrze 1 tanio produkować.

Jednocześnie - wydaje się, że pod
stawowe zagadnienia w Polsce są za-

Skarbu potrafił wygospodarować * do 
chodu społecznego pewne dodatnie Tf 
zultaty, to widocznie ten dochód
leczny w obrębie p r z e d s ię b io r c z o ś c i

prywatnej rośnie. Dlaczegóż nie 
kazuje tego samego przedsiębiorca*? 
państwoira? Główną przyczyną je 
nierówność dyspozycji i odseparowa
nie ministra Skarbu od tej dużej 
ści majątku państwowego, jaką ** 
przedsiębiorstwa państwowe. R0 K 
gnięcle wpływu ministra na te. —-*a™ 
miałoby jeszcze ten dobry skutek g°" 
spodarczy, że obie części przedsię^ior_ 
czóSci nareszcie mogłyby się 
dać, znaleźć wspólny język. Przycz)’’ 
................  :ijizacJsadniczo różne, niż np. w Niemczech. nić sl? do tego mogłaby organiz3̂  

Gdybyśmy dla przykładu wzięli 100 ' branżowa przemysłu, handlu i rolni ■
I irn J — —__ł- ___ t . *1 t TMirflwarsztatów rolniczych, rzemieślni
czych, przemysłowych, to w  Niem
czech 3ą one doinwestowane do ppzio-

twa.
W  dalszym ciągu p. Barański on#" 

wia krytycznie plan użytkowania
— - • - —  odby*8o,*, uiic uuuiweBLuwane ao  pozio - TV ***

mu wysokiego —  w Polsce braki są sów Państwowych. W  r. ub.
olbrzymie. A  więc doinwestowanie pry 8*C nad tą sprawą obszerna W3
watnych warsztatów musi być jednem 3Ja 1 szereg rzeczy podstawowy^1 ~

’ 1 ’ ' " . . .  - stał

- ------ ---------------- -------  ---------- ■ .. J V .., J/WOHYU t VJ/, J .. I|(ljVVlVK ■»., , . . .  ---- - m-------— — — . - -»- . .  .  »  ■■
stały niejako zamrożone w produkcji szym dysponentem kapitałów, mając . Włękazość krajów na świecie przy- p  Barańshl (Ozon) • Naibardziei 
^ ie n n c i.  , ?TZytem możność dysponowania wici- stan ow iło  m n ie r t S r f d iS P p  wi?

z najważniejszych zagadnień w hic 
rarchji potrzeb inwestycyjnych.

Niskie wpłaty 
przedsiębiorstw 

państwowych
• > f -  ujo|«jin;naiiia Wici

W  Polace rok 1038 nie przyniósł Kłomi rezerwami ubezpieczeń społecz- * - , . * ze w  cnwiii przed krvzv-
załamania się konjuktury, ale tempo nych- N1e jest bez winy i przemysł, ® ,,rTla s^ *  »em aytuacja nasza pod względem re-
wzrostu ożywienia gospodarczego u- żf; ten brak zaufania do lokat w  ak- e lendencję zniżkową. Dotkliwie od- zerw możliwości zaciągania zobowia- 
Icgło osłabieniu. *  cjach był i jest, że społeczeństwo w naal eksporterzy. Miejmy ^  j wyz‘sk^ a ^ ty  ^ b ^ S T p o -

Na rynka pieniężno -  kapitałowym dalszym ciągu więcej ufa instytucjom łeczeństwa była o wiele pomyślniej-
rok 1938 był okresem poważnej pró- finansowym państwowym. Przywrócę- olski do monetarnych wahań 8za aniżeli obecnie. Rezerw nie ma-
by życiowej. Nasz aparat finansowy nle równowagi w ruchu kapitałów o- ^ we  ̂ e w sUd-*llm roz , my. mamy nacisk śruby podatkowej i
musiał przetrzymać dwa uderzenia: szczędnościowych 1 wzmocnienie zaufa ł  I usztywnienie budżetu. Nie zaspokojo-
run z marca i run z września 1938 r. 1,1:1 d"  inicjatywy prywatnej Jest Je- | K  »  j na pozostaje potrzeba tak kapitalna
Zwłaszcza ten ostatni był niezwykle dnein c naczelnych zadań polskiej ra- N O W C  l o m i j  jak drogf.
silny. Jeżeli panika została stosun- cji gospodarczej. Przywrócenie z g c  | Sprawozdawca wypowiada się za. I Z referatu p. generalnego sprawoz- 

rychło opanowana, to zawdzię dnej koordynacji trzech czynników —  nowemi formami organlzacyjneml na- dawcy widać że właściwie lest in 
czarny to polityce naszych banków, pastw a. społeczeństwa i sfer prze- szego życia gospodarczego. Formy dzi - z c ^ J e ^ a  ^ r w ^ S ^ . ' ^ ! * ? !  
która umożliwia gromadzenie |X)waż- | myślowo - handlowych Jest konlecz- slejsze, które niewątpliwie odegrały w  przed 10 laty. Mam tu na myśli maił 
nych rezerw płynności Bank Polski I utrwaUĆ w  Polsce swojej cpoce dodatnią rolę. ulec mu- tek p oA s iw Z y , o s z a c o w a n y M lP S
okazał się w  tej cięzkiei próbie apara . ^onJunkturę zwyżkową, szą w  zmienionych warunkach owo- jardów, którego wpływy efektywne sci
tem elastycznym i sprawnym. " ^ nic' pańatwo( z ^  D ł*y* należy, by ewolucja ta tak kon.prom itu j^Tukle, g«lyż z»Ue.

west^rmm głównym in- szła w  zdrowym kierunku. Sądzę, że dwlo 1 proc. wpływa jako dochód do
j takim zdrowym kierunkiem będzie pod Skarbu Państwa. Widzieliśmy. że to 

I t a t f n w n  i k a p i t A u r n  ciągnięcie życia gosptMiarczego i po- , wśzystko, co podlega dyspozycji mi- 
» ł S » P E » « W a  I szczególnych jego branż do wykony- nistra Skarbu, nietylko wpływa jako 

Przedłożony Izbom projekt ustawy wania vv odpowied?iich warunkach, aje dochód punktualnie, ale nawet z pew- 
skarbowej upoważnia ministra Skar- i z koniecznym kapitałem zaufania,j nem przyśpieszeniem, natomiast tem, 
bu do wydatkowania sUmy złotych zadań życia zbiorowego Polski. Je- gdzie niema tej dyspozycji, a więc w 
2.523.141.800. stem zwolennikiem generalnego po-1 przedsiębiorstwał-h państwowych, to

Po stronie dochodów przewiduje się dejścia do zagadnienia, a przeciwni-; rze«zy zawodzą. Jeżeli p. 
w  dochodach zwyczajnych i nadzwy- Mem lataniny, np. choćby ustewy kar 
czajnych kwotę 2.523.173.795 zł., a telowej.
więc o okrągło 32.000 zł. wyższą od A  , , .  „  ,
przewidywanych wydatków. Budżet, “  ® y *  t B r z ę d f f l l k o W  

'vi5'c, zrównoważony. i JsTa zakończenie referent pos. Sowlń
Przedstav/iony nam preliminarz bu- skl zwraca się do wicepremjera z a - 

dżetowy ma warunki równowagi zna- pelem, by umożliwić mu w imieniu

Ze wszech miar słuszne było zarzą 
dzenle przymusowej repatrjacji kapi
tału obywateli polskich zagranicą. 
Wzmocniło to pokrycie kruazcowo-de- 
wizowe naszej waluty i stwarza no
we źródło kapitałów obrotowych. O- 
bjawem wysoce dodatnim Jest toż /na 
ezna poprawa rentowności banków.

Przebieg konjunktury w  r. 1939-40 
odbije się niewątpliwie na polityce 
budżetowej i dlatego przy ocenie real 
ności przewidywań należy wziąć pod 
uwagę horonkop konjunkturalny. Mi
mo nagromadzonego materjału pal
nego, nie należy przypuszczać, by w  
roku 1939 doszło do poważnych kon

minister

wyjaśniony. Także w tym ^  
ku podstawy obliczenia wysokości W  
rębów pozostają, jego zdaniem,
3te i trudno ocenić prawidłowość ‘ lC~  

by niecałych 10 i pól miljn. m. • 
drewna., która ma być wyeksplo31 
wana. Kwestji urządzenia LaiióW 
stwowych nie potrafiliśmy rozwiń,.siwowycn nie poiraimsmy roaw*•*- 
w ciągu tych lat 20. Wzięliśmy 
do rozwiązania sprawy uprzemy^.
wienla lasów z rezultatem, na 
ry mówca ma pogląd nieco 0(1 -Lt 
ny, niż minister Rolnictwa, natorni 
nie zabraliśmy się do opracc^^j 
właściwej metody urządzenia. ^  
jest tald, żo lasy same dla siebie 
pracowują plan finansowo - S03̂ , ,^  
czy i jest kolizja między 
ochronnym a czynnikiem fiskalny^ 
zamiast, żeby p. minister R°lnic 
był arbitrem. .

Suma 10 i pół miljn. jest za a v
Liczba ta przekracza granice * j 

lucji senackiej, która dopuszczaj, 
proc. tolerancji co ao vv>'r ’̂ je 
Wprawdzie motywuje się to ,, 
są to nowe wyręby i zaległe z ^  
ale to powinno być wytłumaczę ̂  g 
dla przekroczenia wewnątrz . j  
proc., a nie poza tę granicę. 
silowi Skarbu w tej sytuacji 
towej, jaką nam okieślił, nie ^ 
obniżyć wpływów z Lasów p Aro
wych o kilkanaście miljonów. ^  
wled:'.lalność za to obciąża mm 
Rolnictwa.

Osiat 
I*®* jc

łożono
l®iętoeg
?raDica

-__* . *  ̂ . y 4u»rmmttgi Z.IHŁ- ny iimozuwic mu w imf^nlu
Przjfpiiszczać ra- czme trudniejsze, niż budżet obecnie członków Komisji Budżetowej złożenie 

CZCI n a le żV . n a  k n n iim lrh irp  m iru  W v k n n v w n n v  ł łu llr/ł /4n inr>w „ a ..............>..... . .esej należy, że na konjunkturę roku 
1939 będą miały wpływ czynniki go
spodarcze.

Oddłużenie rolnictwa
IteleJ sprawozdawca zatrzymuje się 

•Bużej na gospodarstwie rolnem.
Ważnym czynnikiem kosztów pro

dukcji rolniczej Jest obshiga zadłuże- 
nia. Po ostatnich stratach, wysokość 
zadłużenia wielu warsztatów rolnych 
przekroczyła zdolność płatniczą ich 
wtaĄeteielL Zadłużenie tamuje wszel
ką inicjatywę wsi, zabija ruch inwe
stycyjny, który jest podstawą rozwo- 
ju wat i ożywienia gospodarczego 
miast. Załatwienie problemu oddłuże- 
m a w m  w drodze upłynniających ope- 
racyj kredytowych, jest zagadnieniem 
*&sadniczem i pilnem. Rozwiązanie te 
go zagadnienia w sposób, któryby 
sprowadził wysokość zadłużenia war- 
sztątow rolnych do zdolności płatni-

D w a  *&n£ z. rz<ęcBM
pleiium Senatu i Se‘mn

wvknnvwinv 't t»ik7  -----  ■ ej zjozeme Przez dwa dni z rzędu odbywać się
wyKonywany i tylko dalszy, choć po wniosku w sprawie poprawy bytu u- bedą plenarne DositfdzGn a

1f °njr kt.Unr w r‘ 1939 ^ i k ó w .  Możliwości budżetowe są i w j S l b T S w J ;  Senat 
upoważnia mnie do twierdzenia, iż znikome. Równowaga budżetu, jak i Porządek dzienny zawiera 17 pun-

€riną Polacy w Niemczech
Samorząd gospodarczy w handlu zagranicznym

nr.ka kn tn ic in  K i>rft»łm vu  I ___ 1 . 1  •«

któw. Są to projekty ustaw, « ' * l5

Senacka komisja budżetowa 
chała wczoraj referatu sen. Katclbarba 
(Ozon) o budżecie spraw zagranicz

nych przez komisje senftC^1® 
zmian, w tej liczbie projekt u ^  
o użyciu broni przez policje, ^  
jektów ratyfikacji umów rn<'„ e<t?0' 
rodowych i projekt ustewy 0 g o 
leniu samorządu szkolnego B 
rządem terytorjalnym.

Dn. 10 b. m. zbierze się na 11 niu 
ste posiedzenie Sejm. Po 
przemówienia marszałka MaKc • 
go, Sęjm załatwi n-istępująfe „  spr» 
któw Dorzadku ilziennerro: czteO r(>-
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yshi-l Ule dziedzlny życla zostały słotalłzowa- granicznego. Zagadnienie lo musi w Pol któw Porządku dziennego: ^
laebu ne, poddane jednej woli, jednemu kle- sce zajmować jedno z dominuiacvr!i rozdania komisji o rządów
inicz- rownlclwu. r o m i  żveia miileisMutei. - . i 1 ' iebtneh usta w o ,lnnrandkoV

ule na ożywienie życia gewpodareze-* 
So-

Drogim ważnym czynnikiem oży
wienia gospodarczego będzie wykona
nie zapowiedzianego nowego planu in 
westycyjnego. Rok 1938 wykazał ja- 
Jrie znaczenie mają wykonywane ińwe- 
•tycje; mimo pogarszającej się fc o n -  

junktury światowej, dodatnie efekty 
Inwestycyjne wykonywanego planu in 
weatycyjnego wzmogły wpływy skar
bowe.

DcHacja
Referent nie ma zamiaru winić ani 

oskarżać nikogo. Z  kohieczności i z 
obowiązku wspomina o akcji defla- 
cyjnej, ażeby tem silniej uwypuklić 
walory akcji obecnej, ażeby prze
strzec tych, którzy przyjdą po nas 
Metoda deflacyjna jest metodą akcj? 
defenzywnej. Nikt defenzywą wojny 
nie wygrał. Nie metoda krajania km 
mżącego się bochenlta, tylko metoda 
budowania nowych wartości daje re
zultaty. Inne narody poszły tą dro
gą z dobrym dla siebie 'skutkiem 
Wielkiego trzeba wysiłku ze strom 
rządu i społeczeństwa, żeby odrobi? 
zaległości.

O rentowność 
gospodarki

W  ć-iągu pierwszych 16 Jat po od 
Tryskaniu niepodległości rozrzuciliśmy 
ponad 5 miliardów iŁ  w  spoeób nąj-

‘  Łiorycn żyją oDraz.c, janie obawy żywi nasza lud- naszego handlu zaaraniczueao Trzel.-i wy °  ^
tontatywilr’ ^ a d ^ to l^ n e ^  7 • *T  T  N.,emcłecb wz«Jv’dem lego spi- się liczyć z tem, że dalsze wykonywa- Towarzys
torytatywne, bądź tolalne. Związek | su, jeśli się przyporpni poprzednie spi  ̂ nie naszego programu inwestycyjne^ Ał" ‘v,n'‘i 
Sowiecki L,twa, Łotwa ^części Ru-1 >y ludności w których Jginęio” pi.»- obliczonego nS S i \o7 la

Polski niewątpliwie pobudką do dals ś j r t a ^ y d u ^ ^ : ; r N = c h ^ r ; a T e jćarzn
ale na ożywienie życia gospodarcze- wsadami, które z ducha i treści róż-1 Hla nas W tein /Hria^ninnin ___r._P. • ^

Kolejowemu*'- w  N<J- 
Akcyjnej w Paryżu, kolei 
we — 'Gdynia z odnogą

Częstochowa do eltsplo®^' yr®4

*a*adatnl. które z ducha i' treści róż
nią się najzapclnicj od zasad, na któ
rych oparty jest nasz ustrój i nas/.a 
Konstytucja. Do tego —  jak w Niem
czech —  dochodzą trudności, jakie na
potyka ludność polska w jej codzien
nej walce o egzystencję materjalną. 
Stan szkolnictwa polskiego w stosun
ku do liczby elementu polskiego stoi 
w rażącej sprzeczności do siły liczebnej 
Polaków w Niemczech. Na półtora mil 
jona Polaków mamy w obecnej chwi
li zaledwie 59 szkół powszechnych z

i 7 li;go
dla nas w tem zagadnieniu wzajemnej względu powinniśmy już z górv no-
rownowagi stosunków polsko-niemiec- myśleć o tetn, aby nie wpaść w ujera-
. . .  ' a f“°!ożt'nia 'ufności poi- ne saldo naszego handlu zagraniczneco.

skiej w Niemczech nie jest rzeczą obo- Jest to luksus, na który Polska pozwą-
ję*n!l- Uć sobie ule może. Zagadnienia han-

Poruszył równięż p. Dębski sprawę d!!1 zagranicznego są tó problemy na
żydowską, oświadczając: miarę paustwową i muszą być rozwią-

„Czas skończyć z opinją, szerzoną /-v'va?e P,zez Państwo ze zrozumieniem
wśród społeczeństw państw zachód- PIosh,lał“w slcr gospodarczych i tych
nich, które zamykają swe granice e cn,!('” ,ńw’ k,óre w *PO*Ab należyty
przed biedotą żydowską, wpuszczając w ,r “ e zorganizowane,
tylko jednostki dobrze sytuowane — . ,  ^ . organizacją jest przedewszyst

o udzieleniu poręl.l państwo ’ .0jek- 
pirrwsze czytania rządowy^1’ pfł' 
tów ustaw o uregulowań*- '",,'^osł®"! 
wnego iTmjatkć,iv Koscioia P:ogpoIlW 
nego na obazai^a ^ zeCZ/E„0ści *  
Polskiej, o zniesieniu slV êm ■' t 
województwach: krakowsWe ’rn0poJ' 
słriem, stanisławowskiem, ,v0ic'''° 
skiem i cieszyńskiej części r7̂  
twa- śląskiego, o zmianie r° ‘ ie \v 
nia Prezydenta R. P. °  „„^1 P 
oów, nie stanowiących wlasn 
stwa.

rych uczęszcza 1470 dzieci, 165 kur
ów języka polskiego z około trzema 

i pól tysiącami słuchaczów oraz 29 o- 
* przedszkoli z ilością tylko 

4<0 dzieci.
Pozatem na Śląsku Opolskim w ro 
’ obecnym is‘ ' ‘ ■“ - 

ciego. Nit
Niemczech polskie szkolnictwo 

średnie Mamy tam „a całą masę Po 
laków dwa gimnazja w Bytomiu i Kwi- 
dzynie, z Ilością koło 300 uczni. Na
tomiast uruchomienie gimnazjum żeń
skiego w Raciborzu jest wciąż przed
miotem pertraklacyj z władzami nia- 
mieckiemi, które wstrzymały budowę 
\ nie pozwalają na jej zakończenie'. 
Zycie nie potwierdziło nadziei, zwią
zanych z deklaracją polsko - niemiec
ką z przed lat pięciu.

Sprawę stosunków polsko-niemiec
kich poruszył również niezależny s. Dęb 
•kŁ Powiedział on: „Taco, jdiic wsa^sł-

^ 'e ie s  

^ ’S2f 

^espor  
»1’inlfsSc-

^ s k i
4, POPRK ^ St

Z a w a r ć  ©
polskim językiem nauczania, dTktó* * * " ^ ę m ic ^ .^ F o ^ T a w o  S "  ^ 8 ^ 0
— u - ........................ - - zresztą rob ione b y ło  i daw n iej, w  cza- _ ./* ^es' 1 idzie  o Izl^. Pr/euiystciw«|

sach średniowiecznych, kiedy to ma- arszawską, którą sen. Klamer rę- 
sy uchodźców żydowskich wypędzona Prc*elJiuj*t _ lo obecnie posiada ona w 
z zachodu w Polsce jedynie znajdowa- ml"  sv,'° je delegacjo: w 
ły przytułek i opiekę. Antysemickie- ? Zjednoczonych, Kubie, Meksy- 
mi de facto są te państwa i le snołe- ' Brazyiji, Iołudniowej Afryce, Ar

ku obeenym"lstniTło"4r kursów iezvka! czeństwa> k,óre dysponują olbrzymiemi gentymc,.. Peru ..i Mandżurji. 
polskiego. Nie lepiej przedstawia sie przestrzeniami zienii- calemi kontynen- Mówca apelował do p. wiceministra 
w Niemczech „ol-.ki,. ‘a"1* ! które nagromadziły w swoich t T  iT  '■?

rokacłi oko ło  80 proc. złota. J^e^o ułatw u n u  t>cłi kontaktow , ja-
w . . .  a ty i k ie posindaniy, zw łaszcza na odcinku
Najwyższy czas, ostatni cztis by I ol s|uż),y konsularnej spowodował moż-

Ska w mnę swoich interesów zyWot- ność bezpośredniej korespondencji z
nych i interesie narodu żydowskiego p|acówkanii konslarnemi. Obecnie te-
! r ' 1 \ u I|,r2:,• go rodzaju korespondencyjne kontakty
strzem dla Żydów by Polska znalazła w zasa^ ie luus2ą iłć „Vzez central^
nveh"C. n ° f ■" ,nlel°  y zmuS7eI1,a m oł- co w dużym stopniu osłabia z kouiecz-
Ł  S  T . la do r°,ZT ,ral?i® ',r°- ności wartość tych kontaktów. Zagad-
rodowejTOWSk,eg°  "  * 3 1 m,ę yn:"  nienia gospodarcze wymagają ciągłych um ---------------  -------

W  d U „ ,  ^  KI^  ^
ner. Zdaniem jego obecne wnnmki nośi więc wykorzystania ich w peini 1 ZffACl W0J; f   ̂ a ™ 12
międzynarodowe w wysokim stopniu s tw ir it  p o d  tym względem hamulec, i podpisanego
utrudniają rozwój naszego łuuuiln r»-1 dziem ika uh. r.

u k ł a d u  z b ^ o t p y * ^ ^ . .

W, Inspektoracie Pracy 'T 
nie odbyła się pod przewoc ^  

.inspektora inż. Królikiewu- . ^ 13- 
ferencja pomiędzy Prz®'-^jgeb-j^

mena 1 przeastawu;*^^*— Jon[e ê°.
ków leśnych. Przedmiotem y 1
cji była sprawa warunku cij 
płacy robotników za,tru . ha, 
lasach hr. Larischa-Moen g g o tl 

W  wyniku konferencli. ^ eg° 
przystąpiły do układu

zb io ro ^ ,
przysiąpiiy u./ . j^ny^;
dla pracowników rolny
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oświadczenie Chamber- 
wT?'■Jest <*yba najjaśniejszą, naj- 

wyraźną deklaracją, jaką 
mW W Londynie od czasu pa- 
^'tnego powiedzenia Baldwina, iż 

Wielkiej Brytanji leży nad 
j~“®n. Znaczenie słów Chamberlai- 

naPcwt,°  niemniejsze. Pre- 
(x?f- "lytyjski oświadczył w Izbie 
* 'Hn- ze Wielka Brytanja poprze

Chmury nad Morzem Śródziemnem
Nerwowa reakcja Rzymu i Berlina na mowe CSiamberlaina

(K om pondcncja  własna) Londyn, 6 lutego.

w j-. ----*“  Francję. na wy.
Sdyhy je j żywotne lnter*v 

• ^ały zagrożone, Inb na wypa- 
^ w°Jny, niezależnie, % czyjej 

J Pochodziłaby ta groźba. 
^^^Wapacja ta nie była wprawdzie 
idiY^T"8 fe row a n a  pod niczyim 
no H,CrT’ ’ a'c w Rzymie zrozumia- 
&08i nale do kogo się ona od-

Słowa premjera brytyjskiego iDryiyjsKK 
llcu w  . -*e Pow*tała sala pa- 
V u , vf stniinsterskiego, wywołały 
ftaza • *̂aazyst°wskich —  jak do 
!2ok' wP£ nre“  depesze —  silny 
(o iifi • ,yTn“ ' rozwiała st? ihizja, 
się. ' ^  Jeszcze żywiono), iż uda 
Mstx *pr!wv*ę z Francją w cztery 
ftein’u . ! ^ k ’ crności ze strony an- 
i B ivw  ^® dzą tam już teraz, że 
i* rv.*tl‘|erem Daładierem stoi łącz 
iótp dwóch wielkich imper-
u  , ^Tancji i Wielkiej Brytanji. 
J*Ogl„by aię „.ydawai

mmnkację na morzu śródziemnem.
Minorka jest silną fortecą, która 

może precz dłuższy czas wytrzymać 
blokadę floty gen. Franco i ataki 
lotników włoskich z bazy na sąsied
niej Majorce. Ałe gen. Franco, nie 
posiadając praw strony wojnjącej, 
nie może zastosować formalnej bło 
kady. Tutaj właśnie leży możli
wość poważnych konfliktów. Fran

cja zarzuciła wprawdzie zdaje się państw „ośi‘\ iż rozpętanie pożaru
zamiar okupacji Mmorki, trudno je 
dnak przypuścić, by pozwoliła ona 
na wygłodzenie wyspy i łatwe jej o 
panowanie przez powstańców.

Najbliższe tygodnie przyniosą 
nam zatem najprawdopodobniej dal 
sze zaostrzenie napięcia na morzu 
ftródziemnem. Deklaracja Chamber
laina miała na celu ostrzeżenie

byłoby dla nich bardzo niebezpiecz
ne. W wielkim pożarze często bo
wiem ginie sam podpalacz.

Oczywiście wysiłki rządów państw 
demokratycznych, zmierzające do u- 
niknięcia dalszego przelewu krwi w 
Hiszpanji, mogłyby, w razie powo
dzenia, doprowadzić do odprężenia.

Kad.

We w rze śn io -w  Warszawie
prasa katolicka 
z całego świata

W dniach 5 i 6 b. m. w Rzymie 
w siedzibie generalatn oo. assump- 
r.jrmistów odbyło się posiedzenie 
jMiędzynśrodowego Biura Prasy Ka 
tolickiej, w którem m. in. uczestni
czył z Polski ks. prałat Zygmunt 
Kaczyński, dyrektor Katolickiej A- 
gencji prasowej.

Na posiedzeniu postanowiono, że 
Międzynarodowy Kongres Prasy Ka 
tolickiej odbędzie się w Warszawie 
w dniach 11— 12 września r. b.

Znawca Koranu
Kandydat do nagrody 

N o b l a

mowania niepodległości Ukrainy w 
Kijowie, ukazała się na emigracji 
odezwa z następującym podpisem: 

„Roku Bożego 19S9, stycznia 22 
dnia. prezes Rady Ministrów U. N. R. 
Wiaczesław Prokopowie*. Minister 
Wojny Włodzimierz Salski, sztabu 
generalnego generał chorąży".

W tekście odezwy, której miej 
sca wydania nie wskazano czyta
my m. in.:

„Do ostatnich czasów wszystkie 
wspólne zmagania zarówno tych. co są 
na dalekiej Ukrainie, jak i rozsianych 
w diasporze Ukraińców— odbywały się 
na oczach obojętnego świata, który nie 
wykazywał w stosunku do nich ani nale 

.. wną, ił r £ ! !L »w^ wa*T . *ytej uwagi, ani zwykłego zrozumie-
>1© deklaTr, . rkun, tak Pl?k- i nia. Potrzeba było niedawnych mię-
ł̂ogjjo _ 'JHey dotąd o przyjaźni j dzjTlarod owych wydarzeń, by ten sto-

' sunck do nas całego świata nlcgł 
kardynalnej zmianie.

Wraz z temi wydarzeniami w o- 
ezacłi wszystkich przewróciła się no
wa karta hist-orji Kirropy, a tem sa-

Depesza ukraińska de Godesbergu
Odezwa byłego rządu kijowskiego

Z powodu 21-ej rocznicy prokla- dziejowe rozwoju narodu i hulzkości,

angielskiej, zdobył się na 
hisc ^ nc słowa, stanowiące wy- 
?o n-ni ^ ^ e n ic  Mussoliniego i je- 

wJô 'c z y c h  doradców. Ale

1 “ - t *  <**“ ' • ; * •  •* — ■- premiera T •p? ęp ł " ip * ""mi, nas i za Ukrainę błtiw_• * on przezyl mornent nr<immui tmnnrs <u**n>Miv ___ -tlZWiani.' *i “. *" * Uiwucui 
l^ai ‘ ,zyj  ̂ on doznał szoku. 

fja ^'^wiana została ihi-
fest n°'?°Wn®c> niemieckiej. Z.v 

■" -■latr r ^ iP'(lnawcz>"<'h czynów, na
kai^L ndyn’ pr7:yszła

,S3tr» N tow i przeciwko prezy-
rninl ^  ńin ^ v e l t ó w i ,  kampanja, 

Fm osłabła nawet po oficjał-
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pracował wielki czynnik —  czas, i 
jeszcze silniejsze czynniki —  procesy

do których wikresa należało zawsze 
zagadnienie ukraińskie. Wydarzenia 
te wskrzesiły do czynnego życia 
wielką zasadę samookreślenia naro
dów i uczyniły z niej kiimień wę
gielny struktury stosunków enro- 
|M>jskich. wspomniany fakt wysunął 
całe zagadnienie ukraińskie na czoło 
1'rohlcmów cłiropejskich. Na .jednej 
jakkolwiek niewielkiej części ziemi 
ukraińskiej powstało już własne pań
stwo —  Karpacka Ukraina, radością 
i nadzieją przepełniając wszystkie 
serca Ukraińców".

Autorowie odezwy wspominają o 
nieznanych dotychczas faktach, pi
szący

„Ubiegłej jesieni, w rozstrzygają
cych chwilach kryzysu europejskiego, 
rząd w depeszy wysłanej do Godes- 
hergu od razu stanął w obronie praw 
naszych zakarpackiełt rodaków, a na 
stępnie zwrócił się do uczestników

i Egipski minister spraw zagrańi- 
| cznych zgłosił do parlamentu nor- 
: weskiego knndydabirę do nagrody 
i pokojowej Nobla pisami egipskie- 
] go Tantaui Gomaki, autora „genjal 

. . . . .  nych komentarzy Koranu, opartych
wie częsc tego, co zrobiono i co na nowoczesnych teorjach filozofi- 

się robi, z natury rzeczy- bowiem nie Cznvch“
wszystko jest podawane do wiadomo- r> „ ’ i • , , , , ,
ści publicznej. Tego wymaga dobro Poprzednio zgłoszono kandydatu- 
sprawy". ry Chamberlaina i kanclerza Hitle-

Plany na przyszłość odezwa for j ra>

„Celem rzą<Iu i nas wszystkich! 400 CJSZEt C0{!Zi0l̂ nVCh
jest wyzwolenie Ukrainy z moskiew-1 > «_ , , ;
skiej niewoli i przy>vrócenie na jej j ^  SZW 6*£ iZ lŁ in [l
ziemiach własnej suwerennej pań- i W  Gothenburgu otwarto wj-sta- 
stuowości. Rząd U. N. R. jest dzi- wę prasy szwedzkiej, wychodzącej 
siaj nosicielem tej panstwowosei i je zagranicą. Na wystawę złożyły się
go obowiązkiem jest zachowanie jej ljc, bie czterech^  ek«mnnatv 
nietknięta i przeniesienie do wrzwo- , . , czterechset eksponaty 
lonego Kijowa o złotych szczytach, dzienników i perjodykow w języku 
stolicy Wielkiej Ukrainy. Jakie zaś szwedzkim, które ukazywały się w 
będą realne formy, w których znaj- c**}gu ostatnich 20 lat zagranicą, 
dzie wyraz ta państwowość w przy-1 Większość tych pism, ukazała się 
szłości, »o zależy od nlozem nie ogra w Ameryce, gdzie przebywa wielu 
niczonej woli zwierzchniego gospo-; emigrantów ze Szwecji. W  Amery-

I ce założone zostało w 1851 rokudarza naszej ziemi, suwerennego na
rodu ukraińskiego.

Spełniając to historyczne zadanie,!j pierwsze pismo szwedzkie „Scandi-
konferencji monachijskiej, później zaś rząd U. N. R. żadnemi umowami z j 
do wszystkich wielkich mocarstw z 
memorjałem, w którym określił w  
całym jego zasięgu zagadnienie pań
stwowości Ukrainy. I-ecz w ogłasza
nych oświadczeniach, notach i de
klaracjach rzą<lu ujawnia się zale-

nikim nie związany, opiera się wr ■ tego czasu ukazało się tam
pierwszym rzędzie na własnych si- ! 1.150 różnych wydawnictw, z któ- 
łaeh, na żywych siłach narodu , tam, i rych po dzień dzisiejszy zostało 21 
w donin i tutaj —  iv diasporze. Za ! tygodników, wychodzących na to
nami siła dneha, siła wiary, siła 1 renie U.S.A. Wydawnictwa szwedz-
prawdy*

G e rm e a n i& e s c§ w  M ^ s g i& r
P r o p o g o w o n o  w  KBeriSnie

l"1 *apr»e~... I"  i’”  vi«cjau- tykule zatytułowanym „Niebez-
7°»>kańsU^n" ,J!edanja °  Krani°V Pieczeństwa i przeszkody w roz-

R n:wl Renem. Jeżeli i- woju niemczyzny na południowym
?®tykę n jJ .fl sćamif‘r*a uprawiać Wschodzie" omawia położenie o-

^  j 1 Pokoju —  my- sadników niemieckich w Siedmio-
powr^„yi!1<l. '-0 d°Pra^dy grodzie, Małopolsce, Słowacji i na

^yngton Się oburzać na Węgrzech.
^ je  \Vf)k-,,„. mi<'rrie zdenerwo-1 W artykule tym poraź pierwszy
^enie, * raczej na nieczyste sformułowano wyraźnie myśl, że

^ ilu? przyszło iozwia-
^fezei: rTK'r dwa“ , iluzji waż- 
f . kf>m«nh!1f0r Gayd?l —  PÓłoficjal 

. Poetyki włoskiej,
. ̂ ycażnie, iż wojska fa- 

Pozostaną w Hiszpanji 
^ e g o  nniclJ’ v? i zwycięstwa mi- 
*'rycięstw-V ,c®w’ do eh w -

z czerwonych woj*k

^Pfem ałyczny dzień 
r^skcie «  ?CTeâ a eufemistycz- 

1; Jako na te wywo-
^  1̂ nie“ - ”Tinws“ nic , silne 7.. - , £dy mocnych słów. 
f *  P^zezT, ył°  l ż e n i e ,  wywo- 
t  ^ s k ie  *  arty.kuł 1 in«e  gło- 
s^^PPze ’ F ? łSe^U-*ące’ iż Angłja 
^  *e stronf ?.CJ1 na w>T>adek a- 
i>‘ <ltisieis^n o tem świad

Zcifschrift fur Geopołitik“ w ar *■_ akcji germanizacyjnej narodów, 
Wśród których się znajdują".

We wspomnianym artykule czy
tamy dosłownie:

„Dzisiaj oczywiście walka mię
dzy odnowieniem narodowem i rc 
akcją w większości ośrodków nie
mieckich w Europie południowo - 
wschodniej rozstrzygnięta została 
na rzecz pierwszego kierunku, 

„wyspy niemieckie" na obcych ob- Zwycięstwo idei wspólnoty naro- 
szarach posiadają olbrzymią war- dowej wśród grup niemieckich na
tość dla ekspansji niemieckiej, prze 
dewBzystkiem jako punkt wyjścia
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Węgrzech, Rumunji i Jugosławji 
daje nam gwarancję, że nie ule

gną one w walce z żywiołem ob- 
c\Tn. Zwycięstwo to może nawet 
pociągnąć za sobą odmadziaryzo- 
wanie części narodu węgierskiego".

Jak wynika z dalszej treści arty
kułu, wysiłki w kierunku odma- 
dziaryzowania, co należy czytać 
germanizacji, przeniesione będą 
przedewszystkiem w węgierskie śro

kie koncentrują się przeważnie 
Chicago.

Trzy tygodniki szwedzkie ukazu
ją się w Kanadzie. Poza tem wycho
dzi kilka pism w języku szwedz
kim w Finlandji, przeznaczonych 
dla tej częśc.’ ludności, która po
sługuje się szwedzkim w życiu co
dziennym oraz w Estonji.

Kursy językowe
d l a  Ź T d ó w - p m i g r a n t ó w

Przebywający w Gdyni Żydzi, którry 
dowiska mieszczańskie, które, jak 0,r7ymal1 j'.lż pozwolenie na emigrację,
podkreśla „Zeitschrift fuer Geopo- Pr -̂Rotow'11.1'* " ICJ; uczęszczającr... <( , . . . T . 1 na specjalnie w tym cclu urządzane
litik , rekrutują się przewazme z ^nrsy ję zyk ów  obcych. Największą frek-
zasymilowanych Niemców. wencją cieszą się kursy języka angiel-

skieco.

I%l€a stsrcaż. — w e  s ś m s z .
Totalni Słowacy i hipertctaSni Ukraińcy

( K o r e s p o n d e n c j a  w ł a s n a )

i. "•'-'ileisj-;, , u tem swiaa
t ?■ która ^kiaracja Chamber-

n» P°*°stawia już
b^^ci *iudzenia i wąt-

i n.CJa 1 Bry-

*abł.i.^?h-0C. tc^° w dalsze 
Rtadii,^1 sro,Wemnomorskic 

^  5 , 1  odsłaniania kart i
^  k! karty tn̂ ? WK Taka w 

^rdzo n, ^ aby wyjśc poko- 
y 5 111 bu ja ^  dobre. ■ Państwa to- 

^iespodUo w tajemni-
V  Mtpić an^ach, dlatego na- 

^  stadjum to będzie
^ °P o ty  tt.
^J^ybieraja dopiero te-
^ibardziei n iZ K ^  najostrzejszą 
^  2likvrid^^eZpieczną' Podob-

Katał^^?mu fr°ntu rządo- 
*aaf»u__: Franco za-rJ f ,*aatakow»i S-n' Franco » -

Ne d.r° d Wysp jedyną
W ^ a ł a  ^alearskich, która 
^  Janców. Pod władzę

sPokoj,, n ^  ^ono ją  do- 
li i »>•« ^hf.iPrawdoP«dobnie dla

* a których 
W ^ e8o z n a r S 57 jrat P»crw-

J oyłoby przeciąć ko-

Każdy, kto kiedj^kolwiek był w 
Czechosłowacji, musiał zauważyć 
wysoki stopień uświadomienia poli
tycznego w społeczeństwie czeskiem. 
Polityką interesują się nietyiko 
plotkarze kawiarniani, lecz rów
nież robotnicy, młodzież, kobiety.

Najlepiej zresztą świadczy o tem 
stan czytelnictwa. W Pradze przed 
przewrotem wychodziło około 35 
dzienników, których nakłady wa
hały się od 20 do 60 tysięcy 
egzemplarzy, a dochodziły do pół 
miljona dziennie (Czeskie Słowo 
które i dziś ma nakład 400 tysię
cy egzemplarzy) Jeszcze dziś w.y- 
chodzi w Pradze 25 pism (liczymy 
same tylko dzienniki), a każdy u- 
waża za swój obowiązek przeczy
tać eonajmniej dwie gazety dzien
nie, rano i wieczorem, nie mówiąc 
o najpospolitszym typie prażanina, 
który wstępuje codziennie do swej 
ulubionej (zawsze tej samej) ka
wiarni i tam obkłada się, na prze
ciąg 2 —  3 godzin całym stosem 
gazet i czasopism „celebrując" 
przegląd polityki całego świata.

To też zamieszczone w gazetach 
słowa ministra dla spraw Słowacji 
Sidora o wytycznych współpracy 
Słowaków i Czechów rozeszły się 
szeroko. Były zaś one tego rodza
ju, że wywołały... żarciki i kpiny. 
P. Sidor bowiem wyraził się, że 
młodzi Słowacy, uświadomieni już 
dziś politycznie, chętnie będą pra

cować wespół z młodymi Czechami, 
którzy nie są jeszcze politycznie 
rozbudzeni. Mówił to p. Sidor na 
konferencji prasowej, pokazanej 
potem na ekranach w tygodniku 
dźwiękowym. Scenę. tę. przyjmuje 
publiczność gwizdem i pogardli
wym śmiechem.

Bo totalnym Słowakom krew 
raz poraź uderza do głowy. W sle- 
pem naśladownictwie ideałów hitle
rowskich dawno już przekroczyli 
wzory niemieckie. Wygłaszają mo
wy, ’ entuzjazmują się, planują, 
krzyczą, ubierają się w piękne mun 
dury. Nie mają jeszcze tylko... pie
niędzy. Czesi z pobłażliwością ob
serwują te hałaśliwe zabawy „u- 
świadómionych politycznie" braci 
Słowaków. Od czasu do czasu do
chodzi do zabawnych incydentów. 
Tak np. gdy ‘ młodzi gwardziści 
Hlinki pozdrawiają się wyciągnię- 
tem ramieniem i okrzykiem „Na 
straż!" —  Czesi odpowiadają im: 
Ne strasz! Ne strasz!...

Im dalej na wschód, tem orygi
nalniejsze nowości organizacyjne.

W niedzielę 12 lutego odbyć się 
mają na Karpatorusi wybory do 
lokalnego sejmu. Kandyduje jedy
na lista państwowa „Ukraińskiej 
Rady Narodowej", obejmująca peł
ny skład przyszłego sejmu o 32 
mandatach z ks. Wołoszynem i mi
nistrem Rewajem na czele.

Otóż w lokalach wyborczych u-

Praga. w lutym.

stawiono po 2 urny; jedna z na- słów i senatorów karpatoruskich, 
pisem „tak“ , druga „nie". i przyezem sensacyjna pogłoska

Obywatele, chcący wypełnić swój twierdzi, że pozbawiony będzie man 
obowiązek, staną przed komisją, datu obecny minister Rewaj, da- 
która wręczy im oficjalną kopertę, wny komunizujący socjaldemokrata, 
poezem urzędowo skontrolnjc spo-1 Ogólny skład parlamentu uległ 
sób odpowiedzi (s ic !), odpowiednio j zasadniczej zmianie. Po unieważ- 
kierując głosującego do tej lub i nieniu mandatów tych posłów, któ 
tamtej nrny. j rych okręgi znalazły się poza gra-

W tych uproszczonych warun-. nicami Czechosłowacji oraz po 
kach „swobodnych i tajnych" wy- [ rozwiązaniu partji komunistycznej, 
borów każdy ułamek procentu po-) parlament, który dawniej liczył 300 
niżej pełnej setki musi być uważa- posłów i 150 senatorów, posiada 
ny za sromotną porażkę rządu.; obecnie 203 posłów i 102 senalo- 
Tembardziej, że rząd ten uzgodnił! rów.
już i to, że zarówno Czesi, skon-1 Obecna sesja parlamentu posia- 
centrowani w czeskiej radzie na- j dać będzie niezmiernie obfity po
rodowej, jak również mniejszości rządek dzienny i ze względu na 
niemiecka i rumuńska, głosować układ sił udzieli oczywiście we 
będą zgodnie na 32-osobową listę wszystkiem absolutorjum rządowi 
rządu karpatoruskiego. i Berana. Znak czasu! A  był to jc-

—  Karpatoukraińskiego czy kar- den z tych parlamentów, w któ- 
patoruskiego —  oto jest jeszcze rych prezprowadzano burzliwe i 
wciąż pytanie. Nowa nazwa Kar- gorączkowe dysputy i w których 
packiej Ukrainy nic została jeszcze1 nie głosowano na komendę, 
zatwierdzona przez parlament cent-1 Ale wtedy również nie było do 
raln.y i właściwie nie jest jeszcze pomyślenia, aby władze miejskie 
oficjalnie obowiązująca. Kw^estję tę —  jak to jest obecnie —  spraw- 
mają władze ustawodawcze w Pra
dze rozstrzygnąć na najbliższej se
sji, która rozpocznie się jeszcze w 
tym miesiącu.

Narazie sąd najwyższy uzgad
nia ostatecznie ważność poszcze
gólnych mandatów do parlamentu.
Oczekuje się m. inn. decyzji w

dzając przynależność obywateli, 
wzywały ich do dostarczenia do- 
w'odów urodzenia, miejsca zamiesz 
kania w r. 1910 i wielu, wielu in
nych danych j. np. narodowość, wy
znanie rodziców, i przynależność 
rasowa.

Taka akcja jest już właśnie w
sprawie ważności mandatów 8 po- toku. Znak czasu! mŁ



F I S i l  jSft JS9k R mma  l  &  I r  U r i
Praremowienie wicegtrem je ra  Kwiatkaws!kSeijo

kon»umcyj»e —  tam koiłjanktirra. by
ła trwalsza i wyższa, niż o miedzę, 
gdy poza nią, stosowano politykę od
wrotny.

Te zasady przyświecały i nam, gdy 
układaliśmy budżet państwowy i pla
ny gospodarcze na rok 1939-40

O realizm  budżetu
Wyraziwszy pogląd, że rok bieżący 

zapowiada się jako łatwiejszy dla go
spodarstwa społecznego, niż dla Skar
bu, p. wicepremjer podkreślił, iż na
leży być bardzo ostrożnym w tenden
cji reformowania wpływów budżeto
wych. Zarówno tendencja faktyczne
go zniżania pozycyj dochodowych, jak 
i optymistycznego podnoszenia docho
dów stanowiłaby duże ryzyko. Oczy
wiście, iż zawsze w  budżecie można 
znaleźć pozycję dochodową, co do któ 
rej można z pewnem uzasadnieniem 
prorokować wyższy optymizm, niż op
tymizm ministra skarbu. Ale nie mo
żna zapominać, że wówczas szereg 
innych pozycyj dochodowych zawodzi. 
Któż wówczas poniesie odpowiedzial
ność za równowagę budżetową —• ten 
fundamentalny czynnik konjunktury—  
gdy wbrew opinjl ministra skarbu po
cznie się rozdymać sumę dochodów do 
nierealnego poziomu.

Rok bieżący jest bardzo pouczają
cym przykładem, jak wielkiej wagi 
państwowej potrzeby zjawiają się na
gle. Gdyby minister skarbu był nieco 
mniej ostrożny w preliminowaniu do
chodów w  roku ubiegłym, to przy no
wych potrzebach i powstałych brakach 
po stronie wpłat, mielibyśmy rok zam 
knięty deficytem.

Również po stronie wydatków stru
ktura naszego budżetu staje się gor-

W numerze wczorajszym podaliś
my streszczenie przemówienia, ja 
kie p. wicepremjer wygłosił w komi
sji budżetowej Sejmu. Tutaj uzu
pełniamy to streszczenie szeregiem 
ustępów, zaczerpniętych z pełnego 
tekstu przemówienia.

Na wstępie swego przemówienia 
p. wicepremjer podkreślił, iż gdyby
śmy, idąc śladem myśli referenta 
p. Sowińskiego, chcieli przestudjować 
perspektywy gospodarcze 1 finansowe 
r. 1939 i 1940 i gdybyśmy badali te 
tendencje gospodarcze w skali między
narodowej na podstawie raportów gieł 
dowych, mielibyśmy przed sobą obraz 
przejaskrawiony tylu wątpliwościami 
i wahaniami, że na nim nie mogliby
śmy zbudować jakiejkolwiek wytycz
nej na przyszłość.

Tu p. wicepremjer szeregiem przy
kładów zilustrował płynność i chaoty- 
czność konjunktury międzynarodowej.
Charakterystyczną jest przytem rze
czą, że żaden kraj nie wynalazł nie
zawodnego środka na trapiące go go
spodarcze trudności.

Zawodne recepty
Tak więc —  mówił p. wicepremjer—  

w Ameryce po zastosowaniu tylu pla
nów celem trwałego sparaliżowania 
kryzysów —  produkcja przemysłowa 
w ciągu jednego roku (od połowy 
1937 r. do połowy 1938 r.) spadła o 33 
proc., a cyfra bezrobotnych wzrosła 
ponownie do 10 miljonów ludzi. Eks
perymentująca Belg ja miała spadek o 
20 proc.

W  Angtjl w  ciągu roku fundusz wa 
lutowy utracił złota za zwyż 5 miljar- 
dów złotych, przyczem ponownie wzro 
sło bezrobocie.

W  Italjl po wykonaniu 15-letniego 
planu inwestycyjnego, po zwycięskiej 
wojnie zjawiły się trudności gospodar
cze i produkcja spadła o prawie 7 
proc.

Ostatnie, oficjalne sprawozdania kie 
równików Rzeszy mówią już o trud
nościach gospodarczych i wskazują na 
to, że przepompowanie przez kasy in- 
stytucyj państwowych i publiczno-pra 
wnych powyżej 60 proc. dochodu spo
łecznego dało na niektórych odcinkach 
złe rezultaty.

Choć więc metody, stosowane przea 
wymienione państwa, tworzą chyba 
najszerszą rozpiętość, jaka w pojęciu 
polityki gospodarczej mogła się kiedy
kolwiek w przeszłości, równocześnie 
obok siebie amieścić, to jednak rezul
taty są chwiejne i nie zdołały ustalić 
prymatu żadnej nowej wiary i tech- I
nikł ekonomicznej. I u  .

Wreszcie w poważnych naukowych ' * "ko< ^ n,e onegdajwego pos.e-
pracach o gospodarstwie w  Z.S.H.IŁ. f  *eJmoweJ komisji budżetowej
znajdujemy takie charakterystyczne ustawy skarbowej,
opłnje o gospodarce w  Rosji sowiec- .j** *. srerc8'em P?Pr“"
kiej: „W  okresie pierwszej pięciolatki I a ^ n i c T JW“* 
istniało nastawienie na osiągnięcie mo ; J„ .
żllwie dużych ilościowych wyników ”W  razie uzyskania nadwyżek ponad 
produkcji". Pieni.jdz w gospodarce ! kwoty, przewidziane w budżecie, doclio 
idealno-sowieckiej miał zamrzeć i nie <ł" " - ,lul> oszczędności w budżecie wy
miął się liczyć z dotychczasową jego dalków, może Rada Ministrów na wnio 
teorją. j s,ek ministra Skarbu przyznni Yunkcjo-

Dalej stwierdzają jednak publikacje: i narjuszom państwowym, osobom woj 
„Wyniki produkcji ilościowo wzrasta-1 *kowym, szeregowym Policji Państwt- 
ły, lecz jednocześnie rosły koszty pro- w.pi * Straży Granicznej, oraz prncow 
dukcji, pomimo wprowadzenia nowych, 1 n‘kom przedsiębiorstw, monopolów i 
bardziej postępowych urządzeń tech- ! funduszów państwowych, pobierającym 
nicznych. Dążenie do obniżenia kosz- j upo**żrnic nieprzekruczajare wraz zt 
tów produkcji wywołało konieczność wszystklemi dodatkami kwoty 200 zł. 
stworzenia możliwie stałej podstawy' wies. i mającym na utrzymaniu jedno 
kalkulacyjnej, któraby stała się spraw -j *“*> więcej dzieci dodatek do uposa- 
dzianem kosztów i wyników w posz- i żenią. Kwota tego dodatku nie powo- 
caególnych jednostkach produkcyj- ' d« j *  obciążenia uposażenia specjalnym

nu faktycznego i prawnego.
Ale są jeszcze inne dwa charakte

rystyczne zjawiska: po pierwsze: od 
chwili poprawy konjunktury, wszyscy, 
nie wyłączając rządu 1 parlamentu, 
rolników i urzędników, zapominają, że 
nietylko w ich działach pracy, ale i w 
Skarbie Polski zaległy ciężkie skutki 
długotrwałego kryzysu światowego i 
kryzysu polskiego. Niestety, o tych 
ostatnich skutkach nie może zapomi
nać minister skarbu, gdyż realizm Ich 
przejawia się w codziennej pracy jego 
resortu.

Tu p. wicepremjer scharakteryzo
wał niektóre pozycje kryzysowych ob
ciążeń Skarbu, jak ponad 1 miljard 
z tytułu oddłużenia rolniczego i 300 
miljonów samorządowego, wzrost dłu
gu wewnętrznego 1 przyrost nowych 
długów z tytułu np. likwidacji rezer
wy zbożowej.

Idziemy w przyszłość 
bez rezerw

Do istniejącego majątku państwo
wego poszczególne resorty dodały no
we inwestycje w okresie dwunastolet
nim na kilka miljardów, a dochody z 
przedsiębiorstw spadły, przyczem war 
tość majątku państwowego łącznie z 
temi inwestycjami jest niższa, niż po
przednio bez inwestycyj.

Idziemy więc w nieznaną przyszłość 
prawie bez rezerw kapitałowych płyn
nych 1 zdolnych do szybkiego urucho
mienia, przy ograniczonej możności 
kompresji wydatków. To w imię jas
ności objektywizmu, mam obowiązek 
stwierdzić.

W  polityce budżetowej łatwo prze
rzucamy się z jednej krańcowości do

ntezać rozbudowę podatków bezpoćre- I pracownika państwowego Jest
dnich 1 pośrednich, a więc dochodów że wymaga pomocy i 
państwa.

A*

sza. Częściowo bez winy ministra i drugiej. W  szczupłym polskim budże- 
skarbu. Tak więc coraz mniejsza część cie. zabierającym jednak sporą część
budżetu wydatków jest zdolna do kom 
presji. Wydatki stają się sztywno.

Przekonaliście się panowie o tem 
sami, pracując 2 miesiące nad preli
minarzem, z zasadniczcm nastawie
niem każdego parlamentu pod słoń
cem: szukania przerostów, szukania 
oszczędności, komprymowania budże
tu. Widzicie panowie sami nikłość re
zultatu waszej pracy w  tym zakresie 
1 widzicie, że minister skarbu doszedł 
tu do granicy wobec istniejącego sta-

i dochodu społecznego, chcemy pomie- 
' ścić szereg, czasem sprzecznych z so
bą polityk.

Chcemy więc np. przyspieszać tem
po inwestycyj, a więc zadłużać Skarb 
państwa i budżet. Przy obecnem tem
pie inwestowania za 7 -  8 lat koszt ob
sługi długów wewnętrznych wyniesie 
bardzo poważną pozycję rocznie. Je
żeli zaś równocześnie chcemy przysplo 
S7.yć odbudowę rentowności w gospo
darstwie prywatnciu, to musimy ogra-

Z coraz większą gwałtownością ci
sną na budżet, i potrzeby obrony, i 
oświaty, i opieki społecznej, i potrzeby 
bezpieczeństwa wewnętrznego, i po
trzeby rolnictwa, i eksportu, i komu
nikacji it<i. Jeżeli chcemy realizować 
kosztem pomocy skarbu oddłużenie 
rolnictwa, to nie możemy równocześnie 
montować na szerszą skalę nowych i 
tanieli kredytów obok wszystkich po
przednio wymienionych akcyj.

P. wiceprem jer 
bije na alarm

Budżet nasz staje się w zawrót em 
tempie budżetem konsumcyjnym 1 ja, 
jako minister Skarbu, ponoszę za to 
bezsprzecznie część winy. Jedynem u- 
sprawiedliwienlem może być tylko to, 
że 1 człowiek o tysiąckrotnie większej 
sile autorytetu, stwierdzał przed 9 la
ty, że tego samego zagadnienia nie 
opanował. W  sprawie wydatków per
sonalnych w budżecie państwa —  biję 
na alarm. Moi następcy staną za kilka 
lat przed piekielnym problemem, jeżeli 
tempo wydatków sumarycznych na 
cele personalne nie zostanie złamane.

W  ciągu jednego roku 1938 —  39 
obniżka norm specjalnego podatku ód uo aencyiu ouazetowego, aie ? j3, 
wynagrodzeń pracowników publlcz- spieszenie kryzysu całego zagndn^  
nych wyniosła zwyż 75 milj. zł. Ale po Dlatego nie mogę a k c e p t o w a ć  «  ■■ 
nadto awanse łącznie z wojskiem i tów budżetowych na cele pei'3°n 
K.O.P. wyniosły blisko 25 milj. zł. ro
cznie, a łącznie z noweml etatami wy- Cztery tez/ 
datki na płace wzrosły o około 60 „  cicar- 
milj. zł. Inne świadczenia personalne Przedstawiając program MW- J£)tf 
wzrosły w tym samym roku o zwyż bu w kilku punktach wicep 
17 milj. zł. W  następnym roku, wedle stawia następujące tezy: ^  
preliminarza, obniżenie podatku spe- plan inwestycyjny dotym ^  
cjalnego wyniesie 26,5 milj. zł., a w ^  z 1938—39 Jest wykonany" ,;iJ 
zakresie samych funkcjonarjuszów dobrze, mimo trudności. Nowyr  >. 
państwowych 21 milj. zł. Ale ponadto będzie omawiany na komisji

reformy
proszę uznać, że wydatki persoB*'*’' 
są nadmierne w budżecie polskim * 
harmonizują z polityką lnwestyeyPJ 
1 z polityką przebudowy struktur*® '̂ 
gospodarstwa narodowego.

Rozwiązanie problemu widz? w 
alizacji tych zasad, które wyp°*\ 
dział przy dyskusji nad budżcter“ 
skarbu p. pos. Barański. Ustawa 
r. 1934 winna być znaweUz°'ł'aI'* 
rozpiętość poborów już zmniej8̂  
bardzo znacznie, winna być 
bardziej zmniejszona. Podatek 
dowy winien być przywrócony- 
tek specjalny powinien w Przjrl,w 
ści zniknąć całkowicie. Jest ^  
słuszną, by wprowadzone byty , 
datki rodzinne i pomoce przy 
sach szkolnych. Ale globalny 
tek skarbowy na świadczenia rjjjj 
sonalne musi być zmniejszony- 
tego wspólnym wysiłkiem 1 P 
towaniem opinji nie osiągniemy’
rrn lnf ---- *■____ .za l a t  kilka powstaną t r u d n o ś c i

;u konJ1̂
tury i spadku dochodów skart0*^ .
dzo znaczne, a przy spadku

powstaną fatalne konsekwencje 
równo dla pracowników Pańs 
wych, jak i dla emerytów • 

Każdy dodatkowy wydatek ^  
te cele, to nietylko niechybny P° 
do deficytu budżetowego, ale to P

wydatki cywilne i wojskowe na awan j neJ- rynjildse, na wzrost etatów, na pomoce dla 2) Odbudowa płynności na "po- 
pracowników, na emerytury, wzrosną pieniężnym dokonywa się szyt>K 
o 120 milj. zł. razem, przy wzroście lityka nasza nie ulega jakimś v 
budżetu państwowego (netto) w ciągu j  niczym przeobrażeniom czy 24 
2 lat w zakresie dochodów o 150 milj. niom w tej dziedzinie. „j.
złotych. Niezależnie od redukcji po- 3) w  zakresie zarówno bila”9̂  fl#- 
datku specjalnego dla samych funkcjo dlowego Jak i bilam.u płatniczej w 
narjuszów państwowych o zwyż  ̂80 ■ stąpiła pewna poprawa w ^
milj. zł. uznaję, że stan materjalny

Ustawa skarbowa przyjęta
Poprawki uzgodnione z rządem

podatkiem od wynagrodzeń.” | wyznanie katolickie, poprawka p. Stah-
Przy trzeciem czytaniu zostały przy-1 podwyższająca o 100.000 zł. wydat- 

jęte następujące poprawki: | ki w par. „szkolnictwo wyższe i nau-
Przy —  Prezydjum Rady Ministrów— 

poprawka, podwyższająca w dziale „Naj

ki w par. 
ka”, poprawka p. Surzyńsklego, pod
wyższająca p o z y c j ę  „muzyka” o 235.000

kwartale 1-938 r. Nie należy 1 L^ii 
prawy przeceniać. Ale 
pewnej sumy gotówki do gjt)" 
stwa polskiego przez likwidac^ ^  
wów płynnych, ulokowanych 
cą, powięfcaaenic możliwości ° un/  
towych rolnictwa w szeregi 
handlowych, oraz produkcji ^  
Zaolziańskiego wzmocniło nasze »  ^ 
darstwo i ponownie upły»nll° 
pieniężny.

W  tezie czwartej wicepremjer _rv 
pltuluje stylem teiegraficzny^^- 
gram w zakresie rolniczym, "  
jąc m. in., że najwięcej jpr*
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wyższy Trybunat Admlniltracyjny” kWO j centrowano'w roku b i e ż ą c y m ^
tę na uposażenia sędziowskie, na awan
se urzędników i woźnych itd., oraz w 
dziale „Trybunał Kompetencyjny” na do 
datkowe wynagrodzenia.

Przy —  M.S.Z. —  poprawka, zwięk
szająca wydatki na urzędy dyplomaty
czno - konsularne, zjazd Polaków z za
granicy, bibljotekę polską w Paryżu i 
dochody w paragrafie „opłaty konsu
larne”.

datki na wyznanie prawosławne — w ce1nlro1v™ ,,°  Y
związku z dekretem Prezydenta o sto. Wie ułatwienia opłacalna*
sunku państwa do Kość J a  prawostaw s i e l b ^ o w y ^ -  K
nego i na wyznanie ewangelickie w * j . . . ym rv,i„(jzyi’al

Zaolzia. '
Ponadto przyjęto szereg rezolucyj.
W  rezultacie przyjętych poprawek, o- 

gólna liczba budżetu uległa zmianie.
Wydatki uchwalone zostały w wyso
kości 2.705.780 żółtych większej, niż pro 
ponował rząd, dochody przekraczają pro \

w e j

kły. ^
Jak to słusznie stwierdzi* 

p. minister Lechnlcki w swoj^^ 
mówieniu w  1935 r. na z;' 
dzielczym w Krakowie:

l r. K  ~  5 5 ^ ! ! fiê “ aA- ReU- jekt rządowy' o" 2>{a250 złoVychT'Po ‘ po j n o t k l i T ^ t o ^ ' ^  ^gijnych i Oświecenia Publicznego — 
przyjęta została poprawka p. Stahla, że
by zwiększyć o 300.000 zł. wydatki na

,doch°df" “  p“  swynosi złotych 2.525.847.560 zł., po stro| temPftJtfC>
nic wydatków 2.525.881.145 złotych.

nych“._ „Stąd powrót do uznania wiel 
klej roli pieniądza Jako miernika war- 
toAd i odrzucenie _  jako kontrrewo
lucyjnej, trockistowskiej herezji, tezy 
o stopni erwem obumieraniu pieniądza 
w społeczeństwie socjalistycznem“.

Oto cyfcłe filozofj i ekonomicznej, po 
wracając* czasem po męczącej dro- 
<h» do stacji wyjściowej.

Proste prawdy
Natomiast —  w  tej demonstracji 

P*f*tjAKmych rezultatów eksperymen- 
tcwanła na egzystencji aetek miljonów 
ludzi, przy pomocy j>rzeróżaiych psy
chologicznych 1 dynamicznych teo- 
ryj —  poziostaly niewzruszone warto
ści pewnych stałych i prostych zasad.

Ż y d z i  z  P o ls k i d i  P a le s ty n y
Rozmowy londyńskie komitetu kolonizacjjnego

trzeb emigracyjnych w Palestynie, czech dopiero w ostatnich kilkuLONDYN. 8.2. Delegacja komite
tu do spraw kok»nizacji Żydów z 
Polski odbyła rozmowy z przed
stawicielami Agencji Żydowskiej.

Przedstawiciele Agencji Żydow
skiej oświadczyli oficjalnie, że w 
memorjale Agencji do komitetu e- 
viańskiego żądała ona objęcia dzia 

T ^ ~ w ^ e  wPS e  T r ^  ^ < > śe ią komitetu nie tylko żydów  
noważona gospodarka budżetowa pań-: n*emieckich, lec* również Żydów, 
stwa dawała lepsze rezultaty, niż go- chcących emigrować a pochodzą- 
spodarka deficytowa. Wszędzie —  cych z krajów wschodnich, a więc 

P ^ ^ t a w i a n o  się marnotraw- przedewsrystkiem z Polski, Agen- 
^  gdzie k0az'  ! żydowska w  całej pełni uznaje 

publicznych, gdzie u sU k ^ ^ ^ ra rc h ję  Ż,ydó'v1 * Pobki, idące W . iro.sai i icn rouzjn z wyjątKieir 
potrzeb i wydatków, jfdzte ceniono I uwzględnienia ich po-1 tych, którzy osiedlili się w  Niem  
łrortość pieniądza 1 wartość produk- ■  » r  T  -m _  _  _____

'i. !Wystannik Ponneta w Mzymie?
Propozycje francuskls w sprawie Dźibutti j Kolei do Addis-Abeby

dzie tam, gdzie wyniki pracy 1 orga-

naturalnego wzmożenia 
cesów organizacyjno - gosppf1 ^  f  

t wsi. Stały, stopniowy TOZy lto ^ ^ Z  
I spodarczych, nieszukanie e‘ y# 

cudownych rozwiązań, ^
sto są skazane na niepowo^.^i* *■ 
oto jest właściwa metoda 
wszystkich niemal dziedzin B®* 
cła gospodarczego".

Wreszcie w  dziedzinie P ^T 
handlu i drobnego rzemiosł*

—  om*

Polska jako kraj o najwlększem 
skupieniu Żydów musi być przede- 
wszystkiem, stosownie do liczebno 
ści, uwzględniona przy przydziela
niu certyfikatów.

Delegacja odbyła również roz
mowy z Radą do spraw Żydów z 
Niemiec.

Rada oświadczyła, że działalno
ścią swą obejmie narówni z uchodź 
kiami z Niemeic, obywatelami nie- 
knieckimi, Żydów obywateli pol
skich, wysiedlonych z Niemiec do 
Polski i ich rodzin z wyjątkiem

latach.
Delegacja zaprezentowała się 

przewodniczącemu komitetu eviań- 
skiego lordowi Wintertonowi oraz 
odwiedziła dyrektora biura komi
tetu eviańskiego dr. Rublee, który 
oświadczył, że w ramach swoich 
kompetencyj życzliwie odniesie się 
do przedstawionej sprawy.

Przeprowadzone rozmowy pozwą 
łają rokować nadzieję, że komitet 
eviański obejmie swą działalnością 
również żydów, obywateli polskich, 
wysiedlonych z Niemiec.

- - R ZYM . 8.2. W  prasie paryskiej
nizacji były wyżej cenione, nli hasła, 1lk,....lłv sie w iadom ości iż min
gdzie realne osiągnięcie miało więcej “  ?  ‘ U  n,ln*
uroku, niż Ucytacja postulatów, gdzie lłoilneł wyprawił do Rzymu poiif
tendencjo Inwestycyjne 1 naldadowe npfjo wysłanniku w  osobie dyrck-
przewyższały tendencje jednostronnie lora Banku ludocbin, Baiirlw inin,

szeregu elemen ^on
zaawansowanej K ^

ry. Nie jesteśmy w  stanie.^ fja 
stosunkowo krótkim uW, ,vyĉ  & 
konsekwencyj nieraz w*e 6 ^iij- 
dności, ale możemy p0k0*™ 0 c ilK , 
nowe przeszkody tak, i
6my od dnia odzyskania j J9
ści, a również w roku 

Nie zmierzając nawet °o 
nia wszelkiej wątpliwości 
zarzutów w  zakresie na K^,
wej i gospodarczej państv/a^ ^  
i ja patrzę z najwyższą d^jSt 
krytycyzmu, stwierdzam, . y b ^ r  
okolicznościach przedstaw ią  
jest nietylko koniecznością ^  t<r 

I wą, ale jak ml się zdaje, J- ^
którego zadaniem byłoby przygo- [ basady francuskiej oświadczają ną możliwością. . w- niy^ji
towunic porozumienia z W łocha-1 iż nic nie jest im wiadome o ma- Wobec tego wicepremjer ^  
mi w sprawie Dżibotti i kolei łą-i jącyin nastąpić przyjeździe p. S ^ o ^ u c h ^ U łT ^ T  wdaK^. ^  
czjjeej ten port z Addis Abebą. i Uaudounin do Rzymu. Wej, z poprawkami, ustało060

KoJa zbliżone do tutejszej am J ! komisję, w porozumieniu *

powtarzapremjer nie 
wskazań.

Czy chciałbym zaszczepi® 
kę optymizmu na kredyt? 
wicepremjer. te

Nie, ponownie stwierdzao1̂ ^  
nadchodzący może stworzy* c0sp°“t. 
reg trudności. Obecny s t c i e 
czy ma w 
ter daleko
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O 125 mil', zmniejszyły się dochody miast
Skarb Państwa przejmuje zbyt wiele oprawnie!) podatkowych
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u l  fazie n «w o ju  na-[datków  w ciągu 10 l , t w rn «d
*ycła narodowego, miasta I 125.000.000 łL  Wynosiły one w 

d o w i e ś  P°.ŵ  ro,<! w ba 1929-30 r. S03.000.000 zł. .  w 
*ie poiecza/J- W inny one stać11938-39 r. —  175.000 000 zł 
S n T ^ S Z  ° i r ? i kiea> Polsk»egp Zapotrzebowanie m S  £  wy
ciem  d t a ^ S I S S y  ^  <łatki “ w“ łJ «* jn e  sracowa- 
ludm.f • • .emigrac^  nadmiaru ne na 150.000.000 zŁ, eo odnowią 

w,eJs,kiej ’ ^  tych wa- da R adkow i w p ł y ^  . T S E  
^nkach w należytej rozbudowie ków. . ™  * * * * *

•Po łizeS Iw n“ ^ l e^ WT ^  ,  JeŚK “ “ « J » » n i e  źródeł docho 
« < S r M £ Ł r  ^  t T yC^  3 Pow i^ltszenie obowiąz 
*rodU  J r - 7 ° ^  u°* ków “ « st następowało w  trud-
J-kAd . j ^ d t ,  - y °tr“ !,Ch ‘ “ "•to-rcu
Ł7ct Udnio“ j  wsi 110 » j ę ć  miej-

J Ł P " " *  stosunków gospodar- 
iii« W m a ta c h  polskich musi

Wieś w  Polsce i  w Sowietach

dziś, przy zrównoważonym bu
dżecie państwa, koniecznem jest 

m ówił sen. Klarner —  zrówno 
ważenie budżetów naszych orga
nizmów samorządowych, eo po
zwoliłoby im przystąpić do ele
mentarnych inwestycyj; ich brak 
w polskich miasteczkach czyni 
wrażenie, iż należą one do kul 
tury wschodniej. W rażenie to 
potęguje fakt, iż są przeciążone 
w  olbrzymim procencie przez 
niekulturalną ludność żydowską.

O s i n i e  zmSanąp
w światowych barjerach celnych. ”  iiuasiacn polskich musi v  . . ”  ”  J Ł U

chn .̂r°LPOC2ą^ od uzdrowienia Podwyższyła opłaty cel- cło antydumpingowe na nneumatv-
. miejskich. “ „ I J S 1"  W ' * ’  i U  *>Wyż' be* ;r.hmUr W • m!ejSK,Cf1’ mandarynek.

o b n iż y ła  c l°  n a m i e *>  

— * *  -  * ■
6o stanu finansów miejskich, f
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----- -- m.cjaivitu. | Szwajcar ja  podwyższyła cło na
wę tę oświetlił ostatnio 8l°mę, ściółkę torfową i ziem

.**• C. K lam er w dyskusji par- j .sad*eaiak|- 
£ ® enlafn e j nad budżetem M in .' f n (TAfrykańsks ra
t Praw Wewnętrznych stwierdza * f ° wadzl,a .^S 1 celne Przy impor- 

iż j  • oH „ .  e.r . Cle Pewijych artykułów, niezbed- 
w # k *e sa n » J n n  lat miasta nych przy fabrykacji masła, sera, 
ciężary n.arfżon e  na podwójne szyb nietłukących, artykułów spor
ty dorh~^AJ Z n.le 0(1 str°- towych i przerobów soi.
•*eni* • przez ich zmniej- Wprowadzone natomiast zostało 
Prze? • i strony wydatków i __

sWb *Tfks“nie-. KnPS dla ekspedytorów celnych
pra^ e n i a  PrZCJ W a ł  ”  ------’  “

importowane ze Stanów Zjednoczo
nych i Kanady. Rozporządzenie to 
ma na celu ochronę miejscowego 
przemysłu, który w ostatnich la
tach rozwija się, szczególnie w Dur 
banie, bardzo intensywnie.

Palestyna wprowadziła zwrot cła 
na cukier, importowany dla fabry
kacji wyrobów cukierniczych, któ
re w ciągu 12 miesięcy zostaną 
wyeksportowane zagranicę. Rozpo
rządzenie to zawiera również sze
reg przepisów, mających zapobiec 
ewentualnym nadużyciom.
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ZA PSZEKICf

1 J»»>Kk*eJe Knriee- 
w y ro b i sobie pogląd, łe  w 

PO^WMniu z cenami ib ó i w okresie praed
rosyjski otrzy

muje za n ro je  produkty o 50 __ 60 Droc
ob££e 6 rhtn »> k « cy/rac5 benraględnych ODecae 6 rb 20 kop. m  kwintal żyta i 9
™  kwintal pszenicy jest cena w y i-
SI*  pen uzyskiwanych przed wojna

Oficjalne publikacje sowieckie nie wpro-

105 IE.Wt5A2

12 KG.CH1JM?.
wadzaja jednak poprawki, jaka jest war- 
Ł ? S «  ai. Przedwojennego i rubla sowiec- 
“ *5°- Siła nabywcza rubla spadla w  porów 

z . okresem przedwojennym 40-krot- 
nie. W  ten sposób za kwintal wyproduko- 
w“ nf5 °  Z if' ,-mk to widzimy na rysunku 

‘K sowiecki otrzymuje wszystkiego 9 
Klg. Chleba razowego, a za kwintal psze- 
nicy —  12 klg. chleba razowego.
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'-Handlowa w

w * *  r n  wk,,ad'an" i k S T p S ,u s
2 0dy miast w  TńlfiS ^ eszenia Polskich Przedsiębiorstw

ia s » w j  r * n  7 ia ł  Transportowych i Ekspedycyjnych
*<>stul podatku dochodowym organizuje 3-miesięczny kura dla
4 * ’ * '

urządza Izba Przemysłowo-Handlowa

Rolnicy nie m ają pieniędzy 
Orgsnkzenle zakupów  naw ozów  sztutznyth i raiszyn

nin^r K-1| ł» t ° p 1̂ d“ '’emu na ,zebra‘ na maszyny rolnicze. Sprzedaje się 
Kółek Rolniczych podnoszo- nieco więcej małych pamików wial 

ne są skargi, ze mekorzystna kon- ni, jednakże maszyny droższe nie 
junktura wpłynęła na zmniejszenie, znajdują nabywców. '
^ t0!^nku .d0 roku ubieSiego, za- Niektóre tranzakcje kupna mło- 
» S ! ! r a “ a^ ° zy sztuczne carń, tryjerów, młynków, śrutow- 
W' l l ^ ° bnyCh rolnikow- . . ników, zapoczątkowane po żniwach 

Jednocześnie zaznacza się row- zostały następnie przez rolników 
mez poważne ograniczenie popytu zerwane.

W AŁtm r I  DEWIZY
Na wczorajszem zebraniu giełdy wa

Giełda pieniężna

stał o-mieaięczny Kura dla
nie*»i • , CJSZOI,y do Polowy, ekspedytorów celnych, który ma na 

Dy 2,,t, , , e od fego zmniejszo- ce,u dokształcenie ekspedytorów 
Vvt‘f«0 , k,IIC* podatku dochodo ^ynnyeh zawodowo oraz przygoto- 
ją „ *. “ lórcgo miasta ofrzymu- Wanle n° wych Pracowników do te-
dzi‘ a'0z,IJ! «rn obecnie czą ś i U .18° J a2 2 duL , _________ -

rzcI ° P ! alach monopolowych \e^  urzędnicy, ws
Prnpn ? miast zmniejszono *  30 kursu, kładąc głow-.stwo Skarbu.

W  “  12 P " ”5- | « •  I Postępoia»I.WSS? ,a555®zaSi I g/ l? ”  T ZK S ' toŁ <IS- !“te'
? iastom“n r’ odebrane zostało mcze zreby wiadomości ekspedyto- j Wykłady b e d ^ s ie ^ d h ^ ? 1 w

htyka celna, rodzaje ceł, taryfa poi 
ska z dn. 23.8. 1932 r., 2) towaro
znawstwo celne, 3) prawo celne (or 
ganizacja władz celnych, deklara
cja celna, postępowanie celne, opła
ty manipulacyjne), 4) reglamenta
cja towarowa i dewizowa, 5) orga
nizacja handlu zagranicznego. Wy- 
kładowcami na kursie będą wyżsi 
urzędnicy, wskazani przez Minister-

Warazawy w poniedziałki, środy i 
piątki w godz. 18—20.

Pf* 11 Praemysłoweco od prowadzających w zagad-

SFćtfSSlJZAi
W piąieh to b. m. rozpoczyna się kongres mierników

;WPfyw6w n 2,nniejszeniera tych I ™  P ^ l «k- dn- ?0 lutego r. b. o , konama studjów w terenie i pla-

-  na r!e“  sg-tZZ s^ zs & ssfjs ~  -
Stopień zainteresowania kongre-
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n r^ecz mtasl, rosły ------. pouiecnniKi war
c*eń i f,ary Pod postacią świad- » zawskleJ rozpoczyna obrady I-szy 

W  Unkcyj zleconych. Kongres Inżynierów Miernictwa
nh r- 192T. noi 4 . Rzeczypospolitej Polskiej.
, 0lv,ą*ek H~ . n0 na m iasta; Kongres ma dać przegląd dorob- 

M,ur<aanJa mieszkań ku w dziale miernictwa i przedsta- 
r,0r>os2en;™  wojskowym  oraz wić wszechstronną użyteczność tej 

^dzy ’a Przez nie 1/3 różnicy SalCri techniki dla gospodarstwa 
*eczywistym czynszem , narodo.ŵ g®’ obrony państwa, 

5 wVha ac°nym  przez gminę wszelkłch inwestycyj budowlanych 
g n C iSrodzeniem wpłaconem 1 0raZ ZH’ią2aną z tcm role inżyniera 
W ,9°®  Przez Skarb Państw™ mierniczeS°- Panoszącego trud wy-

od u l w o ,n io n o  S karb  P a ń * 
do „  ? Weg°  ohowi{łzi<u

>, a,P ° iowy  koszJów bu-

sem, który wyraża się ilością ucze 
stników ponad 500 inżynierów, jak 
również znaczna ilość nadesłanych1
referatów i szerokie echa w prasie 
wskazują na to, że impreza ta jest 
nietyiko potrzebna, ale wręcz ko
nieczna i kongres spełni całkowi
cie swe zadanie.

U zrost protestów weksli
gmał;lir ,uwy * ° s « ó w  bu- Według danych Głównego Urzę- 

ycłl itd ° w s*k6ł powszcch- du Statystycznego, suma zaprote-
Btowanych weksli w roku ubie^łvm

sk
C ° " ' ani
jak

tzetu,

Btowanych weksli w roku ubiegłym 
od tych o fiar nn' wry?liosła 267>7 miljonów zł., wyka- 
. m iast, ™ . w ten 8P°sob w Porównaniu

l e ż n i e
tu, minełn V w w n  “ P « s o o  w porownaniu

e- badż J • .dcZU!y z rokiem poprzednim wzrost o ok.
r>i Zmniejszenie 55 miljn. zł.

^  b „d 
anie

"** iV oh  «  a’  f « « i i c i a z , c i u c

stawki 
zniesienie

opłat
Rsnytko^vvph’ , ■en,es,enie opłat 
ru kowych, ^’ Pos.l°j.owych i ro- 
(ja, thałyęh' . ° l n,enie od podat- 
1 - .niestenS? p i

zbytku i
i "'ąara ,nnych. 

4 , 7 d a tk ó w daf:,  a b y . n ie  u c h w a

Najwięcej weksli zaprotestowa
no w Warszawie —  63,3 miljn. zł 
i Lodzi —  30,3 miljn. zł. '

Poważniejsze sumy zaprotesto
wanych weksli, jeśli chodzi o po
szczególne województwa przypada
ją  na: kieleckie — 19,6 miljn. zł., 
lwowskie — 17 miljn. zł., śląskie i 
pomorskie — 16 miljn. zł., krakow
skie —  15,5 miljn. zł., poznańskie

przy obrotach małych. Notowano: Am  
sterdam 286, Bruksela 89.70, Kopenha 
ga 111, Helsingfors 10.96, Londyn 
24.85, Nowy Jork 5.30,25, Paryż 14,05, 
Sztokholm 128.10, Zurych 120.05, Bank 
Polski płacił za dolary amerykańskie 
5.27,50, kanadyjskie 5.22,50, floreny ho 
lenderskie 285, franki francuskie 13.99, 
szwajcarskie 119,55, funty angielskie 
24,76, guldeny gdańskie 9,75, belgi 
belgijskie 89.45, korony duńskie 110.50 
norweskie 124.20, szwedzkie 127.50, li
ry włoskie odcinki do 100 lirów 18.10, 
mar lei fińskie 10.75, niemieckie srebr
ne 71.

AKCJE
Na rynku akcyjnym tendencja była 

wybitnie mocna dla wszystkich ak- 
cyj. Obroty bardzo zwiększone akcja- 
towano: Bank Polski 139, Imienne 
mi Banku Polskiego i metalurgjij.. No 
138, Bank Handlowy 60, Częstocice 

. 39, ModrzęJów 21.50 —  21.25, Ostro- 
| wlec 76 —  76.50 —  76, Haberbusch 
66.50 —  68, Zieleniewski 80, Cukier 
38 —  37.75, Węgiel 38.50 —  37.50 — 
37.75, Lilpopy 96.75 —  97.50, Stara
chowice 58.50 —  59.50, Żyrardów 65.50 
—  66.50 — 66.

PAPIERY PROCENTOWE  
Na rynku papierów procentowych 

tendencja była nadal mocna, przy

POZAGIEŁDOWE  
KURSY WIECZORNE  

Inwestycyjna I cm. 88.50. 
Inwestycyjna Hem. 80.50. 
Konwersyjna 68.50 —  71. 
Konsolidacyjna 67.25.
Wewnętrzna 67.
Dolarówka 43.50.

G ie łd  a z b o żo w a

----------- — ---------------- -—. ----—— i
większych obrotach 4 i pół proc. we
wnętrzną. Notowano: 3 proc. inwesty
cyjna Iem. 88.50, serja 94, n  em. 
89.50, serja 94.75 —  95, 4 proc. do
larowa 43.25 —  43.50, 4 i pół proc. 
wewnętrzna 66.75, drobne odcinki 67,
4 proc. konsolidacyjna 67.25, drobne 
odcinki 67.25, 5 proc. konwersyjna 71,
5 proc, kolejowa 68.50, drobne od
cinki 67, 5 proc. Warszawy stare 77 
— 7.1 i .  5 proc. Warszawy z roku 
1933 — 74.75 — 74.50, odcinki po 
1.000 zł. 75.25 —  75, 4 i pół proc. ziem 
skie 64.50 —  65 —  64.75, 5 proc. Ło
dzi z r. 1933 —  67.50, 5 proc. Łodzi 
z r. 1938 64.50, 5 proc. Radomia z

Na wczorajsz«m zebraniu giełdy 
zbożowo - towarowej w  Warszawie 
ogólny obrót wyniósł 3.094 ton, w  tem 
żyta 1.566 ton. Notowano za 100 klg. 
parytet wagon Warszawa w  handlu 
hurtowym, w ładunkach wagonowych- 
pszenica jednolita 20.25 —  20.75, zbie 
rana 19.75 —  20.25, czerwona szkli
sta 22.25 —  22.75, żyto I st. 14 __
14.50, jęczmień browarny 18.25
18.75, jęczmień I-szy st. 17 —  17  25 
II st. 16.75 —  17, III st. 16.50 —
16.75, owies I  st. 15 —  15.25, II  st 
14 —  14.50, gryka 18.75 —  19.25, mą 
ki pszenne w zależności od gatunku
19 —  41, żytnia wyciągowa 26 __ 27
pszenna pastewna 16 —  17 , żytnia 
gat. I-szy 24.25 —  24.75, razowa
.19.25 —  19.75, śrutowa 13.50 __ n
ziemniaczana ,superior“ 30.75 __31 75
otręby pszenne grube 12.25 —  12 75 
średnie i miałkie 11.25 —  11.75, żytnio 
10 —  10.50, jęczmienne 9.75 —  10 25 
grochowe 15.50 —  16, groch poinv
23.50 —  25.50, zielony 27 —  28, Vic- 
toria 31 —  32, wyka jara 20 —  21 
peluszka 22 —  24, łubin niebieski 
12.25 —  12.75, żółty 14.50 —  15 
radela targowa 19 —  20, seradela 
o czystości 95 proc. 25 —  26, rzepak 
zimowy 53.50 —  54.50, rzepak jary
48.50 —  49.50, rzepik zimowy 47__43
rzepik jary 49 —  50, siemie lniane!
54 —  55, słonecznikowe siewne prze 
mysłowe 45 —  50, mak niebieski 95—
97, gorczyca 56 —  59, koniczyna czer
wona surowa bez grubej kanianki 85 
— 95, bez kanianki o czystości 07
proc. 115 —  125, biała surowa 260 __
280, bez kanianki o czystości 97 proc 
310 —  380, rajgras angielski 90
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skutkiem 
kierunku miało dotychczas te7i- 
deucje wybitnie narodowe, kształ
tuje się obecnie coraz bardziej 
jako międzynarodowy dostawca. 
Najlepszym tego dowodem są 
Targi Lipskie, które grupują na 
swych terenach setki wystawców 
z działu artystycznego zdobnic
twa z Niemiec, Danji, Francji, 
Szwecji, W ielk iej Brytanji, Ho- 
landji, Italji, Bułgarji, Jugosławji,
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wielu innych krajów.
Ten międzynarodowy charak- 

ter wystąpi bardzo dobitnie na 
tegorocznych Targach Wiosen- 

P®- nych w Lipsku, otwarcie których

____  ________________ ______________ ” ^ , 63 S o, Proc’ Lublina 95. makuchy lniane 22.50 _________________  24 50
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Boi gardła ■ £a 4oota 26?Łr ŵ ier-

t  *  t i O —  ^  południowo-afry 
Nieustanne zmiany temperatu- 5  24 50 ~  25 50- amerykań- 

ry, na jakie narażony jest orga- stewnych 56 
mzm w zimie, przyczyniają się pastewnej 160 —  180, kanar 40 
do częstych wypadków przezię- 45, kminek 65 —  70, śrut rzepako-

~ ~ j . . j ---------- ,--------- , bień, powodujących nieraz gnu- 14.50, śrut kokosowy 1 8 —
słu artystycznego. Znajdą oni nai ne następstwa. Gdy kto odczuwa inianv 23 • 2? 50T«i,4f -14'50, śrut 
zbliżających się Targach L ip -' ból gardła, dreszcze, złe samopo- S y 23 “  “3'5° ’ śn,t S0W  24 -  
skich ly^y cały szereg nowości/czucie —  jest to pierwszą ozna- fifc łsS - 1 •
w szczególności z metali, skóry, ką przeziębienia. Zanim choroba IłliaHa |JOSiaZ
ceramiki, szkła i porcelany, się rozwinie, wczesne zażycie ta- O ^ r i jb  na rysa  i; ach 
Wszystkie te wyroby będzie moź- bletek do ssania Panacrin znisz- Kola rolnicze w vm Wi^ r,i . 
na nabyć po umiarkowanych ce- czy bakterje chorobotwórcze, nję, że obniżenie norm nrze ° Pj‘ ' 
nach. które osiedliły się w ustach i zboża nie przyczyniło się do zwiek

Na wystawie zobaczymy także gardle. Zabezpiecza się w ten spo- s?enia podaży otrąb. Powodem tei 
bogate kolekcje przedmiotów wy- sób organizm od choroby, a ca- niekorzystnej dla rolnictwa sytua- 

manych z metali szlachetnych łv dom od wydatków i kłonniów CJ* ta okoliczność. Żfi wiplrałoć/i

Międzynarodowa atrakcja dla rzemleśln.kdw 
arlyiiycznyc-i

Korzystna imżilwoi:/ za u&u nowych wżerów modeli
Rzemiosło artystyczne, które nastąpi dnia^ó-go marca b. 

swojego specjalnego Największe J jizyśc i
r.

. z tego cią
gną nabywcy wyrobów przemy

Węgier, Czeclio-Słowacji oraz konanych z metali szlachetnych ły dom od wydatków i kłopotów. % Ł iest ta okoliczność, że większość
I oraz drogich kamieni, jak rów- Toteż wszyscy powinni pamiętać, • wychodzi na eksport z ominię- 

kamienie syntetyczne pod iź zaDobiecanie anninom i rhnr.-i- młynów oraz że młyny zuży-nież kamienie syntetyczne pod iź zapobieganie anginom i choro 
względem wyglądu nie ustępują- bom z przeziębienia za pomoc:* 
ce prawdziwym. , Panacriny, to najlepszy sposób

* na choroby.

wają otręby jako domieszkę do 
mąki przy eksporcie mąki pośled
niej, która znajduje łatwy sbyt za-



S A K Y  J
Inżynierowie i technicy ileżdiaw  do Peław

c a  przeszkolenie w zadrzewiania dróg
Pnławy, w  hrtym.

Już 14-go b. m. rozpoczyna skj 
w  Instytucie Gospodarstwa W iej- 
tkicgo kurs przeszkolenia służby 
drogowej w  zadrzewianiu dróg.

Będzie to dziesiąty i zarazem 
ostatni kurs z tego zakresu. Prze
szkolenie służby drogowej w tej 
dziedzinie, podjęte przez Związek 
Powiatów, prowadzone przez w y
trawnego fachowca inspektora M. 
Kordusa objęło dotychczas 173 
powiaty, wyćwiczyło około 400 
inżynierów i techników drogo
wych.

Na kurs bieżący zatem zjadą 
do Puław przedstawiciele służby 
drogowej z pozostałych jeszcze 
66 powiatów.

0  informacje łatwo dopytać w 
pięknym, owianym czarem wspo
mnień osiemnastowiecza —  pa
łacu ongiś książąt Czartoryskich, 
siedzibie Instytutu Gospodarstwa 
W iejskiego.

—  Zadrzewianie dróg —  to 
tylko na pozór laka łatwa rzecz 
—  mówi jeden z czynnych or
ganizatorów kursu. —  Na pierw
szy rzut oka wydaje się, że to 
taka nieskomplikowana sprawa. 
Obsadzić drogi drzewkami? — 
Zdawałoby się, że niema tu na 
•wet nad czem się zastanawiać. A 
tymczasem to wymaga oprócz 
sporej dozy wiadomości facho
wych, jeszcze bardzo subtelnego 
podejścia. Droga —  to przecież 
nieodłączna część krajobrazu i 
wcale nie jest obojętne w jaki 
sposób potraktujemy ją przy ak 
cji zadrzewiania.

—  Czy ten ostatni kurs pu
ławski będzie miał za temat w y
łącznie zadrzewianie dróg?

—  Głównie, ale wcale nie wy 
łącznie. Nasze drogi przecież zaw 
sze biegną poprzez jakieś osie
dla, miasteczka, a nawet i m ia
sta, które także domagają się 
nagwałt obsadzenia, zadrzewie
nia, ukwiecenia. Zarówno ze 
względów czysto estetycznych, 
jak i higjenicznych. Na te spra
wy także przeznaczona jest pew
na ilość godzin naszego kursu.

—  Jak długo będzie trwał 
kurs?

—  Pełne sześć dni. Część pier
wszego dnia będzie przeznaczo
na na rejestrację i zakwaterowa
nie uczestników, inżynierów i 
techników drogowych, których 
przybędzie do Puław zapewne o- 
koło dwustu, Bezpośrednio potem 
rozpoczną się właściwe wykłady. 
M. in. inż. Królikowski zapozna 
uczestników kursu ze znaczeniem 
i wartością krajobrazu drogowe 
go, a magister Smolec z zasada
mi współpracy inżynierów powia
towych w  akcji letniskowo-tury- 
stycznej.

W  dalszym ciągu kursu sporą 
ilość godzin zajmą wykłady zna
komitego rzeczoznawcy i praw
dziwego fanatyka zadrzewiania 
inspektora Kordusa, który m. in. 
zapozna słuchaczy' z doniosłem 
znaczeniem dokonywania zadrze- 
wień przez samorządy powiato
we, a będzie też m ówił o plano
wości w organizacji akcji za
drzewiania dróg i osiedli, a wre 
szcie c zakładaniu i prowadzę 
niu szkółek drzewrtych. Z innych 
wykładowców trzeba wymienić 
dr. Minkiewicza, inż Wożniaka, 
prof. Koloskę, dr. Demidowicza
1 inż. Zaliwskiego, z k t jrych kart 
dv jest wybitnym znawcą przed
miotu, mającego być tematem 
ich wykładów.

Tyle na razie informacyj co do 
tego kursu puławskiego, którego 
zorganizowanie było prawdziwą 
potrzebą dnia, które nasuwało 
się jako konieczność wobec spo
dziewanego w tym roku podję

cia na większą skałę robót dro
gowych.

Te nowe drogi, zarówno jak 
osiedla, leżące na ich trasie, od- 
razu powinny zyskać odpowied
nie zadrzewienie, względnie szpa
lery z krzewów, miłe dla oka 
przejeżdżających i jednocześnie i

chroniące drogi przed zawiejami 
śnieżnemi w  zimie, przed sza
rugą wiosenną czy jesienną.

Ale oprócz tych nowych —  pa
m iętajmy o tem —  na zadrze
wienie, na szpalery, na roślin
ność, czekają też setki kilome
trów starych szos i dróg. Pn.

Z Łodzi

Żelazny luk nad torem kolejowym  
Dogodna komnnifcatia dla ludnego przecfmieśtia

Już w niedalekim czasie miesz
kańcy Polesia Konstantynowskiego 
otrzymają wygodne przejście nad 
torem kolejowym przy ul. Srebrzyń 
skiej.

Będzie niem pomost konstrukcji 
żelaznej, przypominający most, ja
ki posiadają Koluszki.

Wszelkie przygotowania zostały

już przeprowadzone. Zarząd miejski 
w Łodzi zwrócił się do huty w 
Trzyńcu na Zaolziu z zamówieniem 
Wykonania konstrukcji żelaznej po 
mostu. Montaż konstrukcji potrwa 
niedługo. Roboty rozpocznie się z 
wiosną. Do lata pomost będzie go
towy.

Z Zagłębia

Własną „Pewuką”  organizuje Zagłębie Dąbrowskie
Terenem wystawy będzie Sosnowiec

Sosnowiec nietylko przedstawia 
kręg o dużem skupieniu 'wieUa!,°/ 
i średniego przemysłu i hant"S 
lecz przedewszystkiem znaczną 
norodność drobnego przemysł 
raz rzemiosła. .

W chwili szerokiego rozważany 
problemu drobnej wytwórczości 
Polsce, Wystawa umożliwi 
nie się szerszym warstwom sj**. 
czeństwa z produktami tych 
nych warsztatów.

Częstochowskie sfery gospo<i 
cze ustosunkowały się do W~vs 
wy bardzo przychylnie.

Cały skład bawełny pastwą pożaru
od iskry z łożyska maszyny

Z Łodzi donoszą:
Na posesji Towarzystwa Przędzal 

ni Czesankowej Sp. Akc.. przy uli
cy Miijonowej 27, powstał pożar.

W mieszczącej się w tym budyn
ku przędzalni „H. Knopf i S-ka“ 
od iskry z łożyska maszyny zapa
liła się bawełna.

Zaalarmowano centralę straży o 
gniowej, która wydelegowała do po 
żaru plutony 7 i 9. Straż szybko o- 
panowała sytuację. Po godzinie po 
żar został całkowicie ugaszony.

Wysokość strat nie została nara- 
zie ustalona.

W  czerwcu b. r. odbędzie się w 
Sosnowcu Wystawa Polskiego Prze 
mysłu, Handlu i Rzemiosła Zagłę
bia Dąbrowskiego.

W  związku z tem w Izbie Prze- 
mysłowo-Handlowej w Sosnowcu 
odbyła się w tych dniach konferen
cja, na której uzgodniono pogląd, 
że projektowaną Wystawę z pun
ktu widzenia gospodarczego uznać 
należy za celową. Zagłębie Dąbrow
skie bowiem, obejmujące w myśl 
koncepcji organizatorów Wystawy 
powiaty: będziński, częstochowski, 
zawierciański, olkuski oraz miasto

Z Częstochowy

Przykre skutki w izyty chorego na tyfus
Trzy rodziny na przymusowej kwarantann*^
Przed kilku dniami niejaki Bo- poddane przymusowej kąpieli ‘ ^

zynfekcji, a następnie lzolo'TT?rv.cb 
przeciąg dni 14, w ciągu który 
będą żywione na koszt miasta. ^  
szkania ich również poddano 
siej dezynfekcji. ^

Wreszcie zdezynfekowano 1 ^  
knięto na przeciąg dni 
przy ul. Garncarskiej 65, J*1®1 ^  
kład fryzjerski i jeden sklep 
żywczy. (3 ) —

. Pogoda 

z-
**nmkówito.

>51: sa
Noi

S jS Ł J
Ual

X , *  Ma,
Atei
Kam-piSf

Wi
Bor

Z Małopolski

Sensacyjny proies o szafowanie narkotykami
S h ć m u  Isftan y I farmaceuta oskarżeni

W  sądzie okręgowym w Staniała 
wowie rozpoczął się proces karny, 
stanowiący epilog ujawnionej w le- 
cie ub. r. t. zw. sprawy narkotycz
nej.

Rozprawie przysłuchują tdę dyr. 
dr. Kochaj, jako delegat Izby le
karskiej oraz wojewódzki insp. 
farm. mgr. Najder.

Akt oskarżenia zarzuca czterem 
lekarzom udzielania narkomanom 
środków odurzających i wypisanie 
recept narkotycznych na zmyślone 
nazwiska: dwum lekarzom zarzu
ca jednakowe przewinienie, jedne-1

Kula przebiła s e r c e -
Przy transfuzfi krwi

Do szpitala powiatowego w Chrza 
nowie przywieziono mężczyznę, da
jącego słabe oznaki życia, który w 
czasie bójki został postrzelony w 
okolicę serca.

Dyrektor szpitala dr. Józef Gar- 
bień, mając niewiele nadziei utrzy
mania pacjenta przy życiu, przystą
pił jednak natychmiast do trudnej 
operacji.

Z Wielkopolski

ruch Morgenstern, już jako ciężko 
chory, przyjechał z Wielunia przez 
Krzepice do Częstochowy.

Miejskie władze sanitarne w po
rę dowiedziały się, że Morgenstern 
zapadł na dur plamisty. Wobec te
go skierowano go natychmiast do 
szpitala chorób zakaźnych.

Jednocześnie trzy rodziny, liczą
ce razem 16 osób, z któremi chory 
stykał się w Częstochowie, zostały

Posag lub... śmierć!
Przed sądem grodzkim w Często swemu teściowi Michałowi ^  

chowie stanął mieszkaniec Rakowa j ckiemu, domagając się wyp ^  
Antoni Polis, oskarżony o to, że w 1 eagu. Sąd skazał Polisa na ■» 
październiku ub. r. groził zabiciem i siące aresztu- (s )

Z Białegostoku
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mu zaś lekarzowi i farmaceucie n- 
dzielenie takich środków pewnemu 
osobnikowi.

Po odczytaniu aktu oskarżenia za 
brał głos adw. dr. Wilder, który 
wniósł o zarządzenie tajności roz
prawy, chociażby nia czas zeznań 
lekarzy z uwagi na to, że w depo- 
zycjach swych oskarżeni lekarze 
zmuszeni będą operować nazwiska
mi swych pacjentów, co stanowi ta 
jemnicę lekarską. ■— Sąd w u- 
względnieniu tego wniosku zarzą
dził prowadzenie rozprawy przy 
drzwiach zamkniętych.

-doktór serce zaszył
operacja się udała

Jak się okazało —  serce, które 
było przebite kulą rewolwerową, 
musiano zeszyć oraz przeprowa
dzić transfuzję krwi.

Operacja przy wielkim wysiłku 
udała się i obecnie jest już nadzie
ja, że pacjent, przetrzymując tak 
trudną operację, utrzyma się przy 
życiu.

BabJySd -  to nie sekta, ale wyznanie
oświadcza pastor Boltniew z Białegostoku^

ru Baptystów, ale jeszcze w r- aAW  związku z wiadomością p. t. 
„Awanturnicza propaganda komu- 
nizujących sekciarzy“ , którą zamie 
ściliśmy w numerze z dn. 24 ub. m.
—  pastor G. Bołtniew w imieniu 
Zboru Baptystów w Białymstoku, 
nadesłał nam wyjaśnienie, z które
go wynika, że małżonkowie Kisielo
wie, zamieszkali w Białymstoku,
Szosa Południowa 17, nie byli i nie 
są członkami wyznania chrześcijan- 
baptystów w Białymstoku.

Okazuje się dalej, że stryj owych 
małżonków Kisielów —  Gabrjel K i
siel, który przed kilkoma laty u- 
ciekł do Sowietów, prze* krótki 
czas był wprawdzie członkiem Zbo- państwa.

Z Radomska

-----------r - „ --------,  —  ja*
za niechrześcijańskie życie yj 
wyjaśnia pastor Bołtniew 1d 
ze Zboru wyłączony i na 
przed swą ucieczką do ^  ^  
nie miał już mc wspólnego 
znaniem baptystów. ..-p il*

Dalej pastor Bołtniew uf
że baptyści nie są sektą, 
znaniem chrześcijańskiem t yr 
przez państwo, że nie walc#* ^  
nemi wyznaniami, nie kap™ 
bie wyznawców przemocą, 
ją nic wspólnego z ^
do spraw politycznych się 
cają i są lojalnymi oby*
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Smutne zakończenie wesołej
21-letni Józef Koniarski z Kietli- pobity laskami przez kflkU nv

W szale zazdrości zamordował sąsiada
a trzech innych ciężko poranfł nożem

Przed Sądem Okręgowym w Le
sznie rozegrał się epilog głośnego 
w swoim czasie zabójstwa. Jako o- 
skarżony stanął przed sądem Nie
miec Reinhold Zapf z Lasocie koło 
Leszna, liczący 22 lat. Przedmiotem 
rozprawy było zajście, które roze
grało się w ub. roku. Na jadącego 
wozem Stanisława Tomasika napadł 
Zapf, uderzył pięścią w twarz i 
pchnął dwukrotnie nożem w plecy, 
mszcząc się w ten sposób za osobi
stą urazę —  odniesioną w sporze o 
dziewczynę. Na krzyk napadniętego

'L Zakopanego

Śniegu

na w pow. radomszczańskim, będąc 
na zabawie we wsi Płoszów został 
na tle zazdrości o jedną z tancerek

iczaków. . ran
Koniarakiego z szeregiem t 9 

głowie odwieziono natycW®  ̂ j
szpitala w Radomsku. (w3' ”^ A

Chłopiec postradał ucho pod kołami
-  . . .  . chłope°urwało

pośpieszyli z pomocą Jan Szman- 
da, Edmund Marciniak i Aleksy Le 
nard, których Zapf również pokale- ] 
czył nożem. Cios śmiertelny otrzy
mał Jan Szmanda, który zmarł w 
dwie godziny po wypadku.

W  wyroku sąd uznał oskarżonego 
Zapfa winnym zbrodni zabójstwa i 
skazał go na 4 lata więzienia i utra
tę praw obywatelskich na przeciąg 
lat pięciu. Rozprawa ta wzbudziła 
duże zainteresowanie w Lesznie i w 
okolicy.

10-letni Józef Jędrzejczyk z Ra- mać, koło 
domska, przechodząc placem 3 Ma- ucho. .
ja, dostał się pod tylne koła wozu, Ofiarę wypadku prze ^  
naładowanego klocami drzewa. Nim szpitala św. Aleksandra 
woźnica Tadeusz Dziatkiewicz ze sku. (ws) 
wsi Martelicha zdołał wóz zatrzy-l
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Ponura tragedja oa  peronie d * 0**  b̂/uki
Kolejarz zamordowany przez własnego Tedzie
Na dworcu kolejowym w Wodzi- Za zbiegłym ^  ^

sławiu pow. rybnickiego rozegrała wszczęła pościg, Kt°ry ler^  ie- ;j u); .«ożą 
się wczesnym rankiem wstrząsająca d a ^ d ^ u ^ W ^ s W i e t ^

Ze Śląska

niems, ale radl na Kasprowym iest
Tysiące harcerzy fadą powietrzną kolejką

tragedja rodzinna. kowych c2a” °^
Na peronie przebywał pracownik czenstwa zdołały ustai 

kolejowy Augustyn Rugor. Pod- żem zbrodni był 0jcem w ^iechu
szedł do niego w pewnej chwili ja- się między synem a oj .  ^  żąda
kiś młodzieniec, jak się później o - : tle majątkowy-m. ,;•]
Itazało 21-letni syn Karol Rugor -  Rzecz rozumiała, ^ cznyCu ^  
i wszczął kłótnię. Po krótkiej, o- popełniona na oczach ^
L i r  ™ i o n i .  Karol rzucił ków, a między ^ n e ^  ś)

pracy tragicznie z®arlcS}a J hiator

Ze względu na sezonowe ożywię 
sie w podtatrzańskiej stolicy spor- 
tow zimowycli i rosnący zjazd 
przed zawodami FIS, kolejka lino
wa Kuźnice —  Kasprowy Wierch 
zanotowała w styczniu b. r. poważ

cami poprzedniemi. W styczniu, prze 
wieziono ogółem kolejką 17.G72 o- 
soby. z czego 12.429 do góry i tyl
ko 5.243 w dół (większość zjeżdża 
na nartach).

Niewątpliwie rekordowym w hi-
ny wzrost frekwencji w porówna- storji frekwencji kolejki linowej

• ma nł-A.niirł1rAtrrA K a jam i TW. m  i ooi o rtniu ze stosunkowo s’abszemi, po- 
zbawionemi zupełnie śniegu, miesią

będzie miesiąc bieżący —  ze wzglę
du na okrea zawodów FIS.

strej wymianie źdań Karol rzucił 
się na ojca, a w chwilę później za
dał mu cios nożem w szyję. Rana 
byia niebezpieczna. Nóż przeciął aor 
tę i uszkodził kręgosłup. Młodocia
ny zbrodniarz, korzystając z wyni
kłego zamieszania, zbiegł. Rannego 
przewieziono w stanie bardzo groź
nym do szpitala powiatowego w 
Wodzisławiu, gdzie jednak w półto- 

i rej godziny później zmarł.

pracy tragicznie ZIlla‘ ''V'o}a - 
gustyna Rugora, "^^Ljące ^  ^ T a t js  
ście i okolicy 9 l*R2E]
nie i wielkie wzburzę S2

W ostatniej chwili ^  ^
zgłosił się na ił*.

policji i zlożył *e^frieccrt*> S i  Vol  
w stanie silnego’ fasc
miał zamiaru popełnić nh
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T f f " ® ,  SG? fc« P ® ^ * i e  liiszooiisfcle
mÓd -  -P łakałby napewn.

« i r K " s Ze ^ S Wal,łe”  I/ f D’ " » " — *» * współ^ciaTpod-r j *  s ą r Ba dnchn b*hat~-
£ Ś £ 1 * 4 *  ?£

- ru u U D A  N A  DZI& I ■yJwetka pięknej pani ubranej w Chjk^,J*!?kny<jh pań' Ps3'chtka “ « ły .
Pogoda o z a c i e n i u  naogół du- L ^ .  * * « «  k ap e to T o  “ S t a  “ * Z" f a « *  ^ o r a ld c h  natchnień,
a*. Gdzieniegdzie drobny opad. Tem m  « ? ~7 tyKiące takich kapeluszy Zresztą —  rnoie niema się co te-

w ciągu dnia kilka stopni . ? sl5 w  rożnych ludowych stro I“u . f , Mo<1a to wieIId przemysł
j jW e j zera. Umiarkowane wiatry z hl^ P al'skirh _  i w krótki fA_ i wielkie zagadnienie społeczne, zja-

ruaków zachodnich. Miejscami mjrli " takJ’ .iaki HP- noszą podczas w,sko owiązane z calem życiem współ
r* p lvalk byków toreadorzy hiszpańscy. ®*esnen*# ze wszystkiemi jego przeja-

ł l . I «ęk n a  pani ma oczywiście na ustach wanli> wynikające ze splotu najróż-
W  T e a t r a c h '  ! uśmiech melancholijny, smutny i za- nlejsz.vch interesów, odczuwań i my-

WlelH: „Traylata". I 8?l .,!;OWy. ~  Dh)orfim bowiem' swoim 1511 lu* Łk»ch. Twórcy mody, w  ciągłej
ł«M? S»1roo®»Ti ..Oł-ub. ryby-. sRlada oto hołd cierpiącej, krwawa P°Soni inspiracją, za nowym do-
N t, _ walką bratobójczą rozdartej Iliszna- br5™ pomysłem, wsłuchują się bez-

5 ^ * u S j  ‘ u *wi«H " JL Plękna Pa^  Z now«i«rskiej rewji “stl»nnie w  rytm życia, podsłuchują
Rjit Norwida, „Odwiedzinv o zmro wiosennych nie wie oczywiście l>acsal*c wszystkie jego podszepty

*fe. l“ era i „Czas jutrzenny” Czecho- <> c® się biją w  ter dalekie! Tri*— .„.i’ starają sie uravchwveić na c-ora/>™
fiitf N°rwida. „Odwiedzinv o zmro m wiosennycn nie wie oczywiście DacH«® wszystkie jego podszepty,

W  «nera i „Czas jutrzenny- Czecho- o co się biją w  tej dalekiej Hiszpanii’ starają się przychwycić na gorącym
(Karowa 18): ~>opra.tu !?!° ^ e ,S?b,e P® czyjej stro ttczy»*ku V* ws*Jstko’ «> «  m ilach

T M i g u d i  de Unamuoo. I e Jes* Jej sympatja —  ale wie. że 1 nczuciach ogółu drzemie jeszcze na-
łr  * Mar!** Ma/ilS?™** 8): " Panł Bo' I oi(-rpi>'nia tej Hiszpanji nie były bez- pół uświadomione.
1$£ „D^ewczyna > I«,u”. I ®wo«ąe: sprawiły przecież, iż moty- Pewnym sensie

. “* Rn> « r Ł ln r :  . D n m  w n r U łA w ”  W T  .|P j s t r o i l i  l i u l m y p rrn  _ ideałów . . \ r ? s 7.!M»Tvr t i i k i  i  y-: ..i>om warjatótr*’.______WJ >r j stroju Hiflowegfo weszły do luea,ovv ^wiszących*4 niejako w po- 
19) :* Moa?^° (Nowy skarbca njofly i że cieszyły się wiej- Kietrzu, swoistem uzewnętrznieniem 

Wielka ‘ r.Szukamy ' rWu-_, ^interesowaniem na nowo jor- aczuć» pragnień, poglądów i —  aspi- 
J t o jg n ,  0 *rodx; 18*16*___________________skiej rewji mód wiósennyeh. racyj nurtujących ludzkość. Z histo- 

arB**W* •»1Coch*in|Jr »wier»t- Po powstaniu iistopadowem, w  Pa- mody raożnaby przytoczyć nieje- 
____ryŻU ---- a za nhn w rwhrm — den bardzo ?Pf*K7ia infereniii»^v nrrv.

• , , #  ̂ ut" “ w WUJU1 “ * o — —ł I* “O—c---- — •~|»*
sidej rewji raód wiósennyeh. racyj nurtujących ludzkość. Z histo-

4-Ht- - - - - i |>0 powstaniu iistopadowem, w  Pa- rji mo<Iy rnoinaby przytoczyć nieje
V U" 8°Ho: „Niech przyjdź* pierw- ryżn —  a 7a n,ln w całym ówcze- ?en f,'lrJzo zresztą interesujący przy-
ł ; snym śniecie kulturalnym —  ogrom- a<* doskonale ilustrujący to źródła,

' X7 le (5ru*Tnł * 1x1 nęm powodzeniem cieszyły się naszyj- E których moda czerpie swoje na-
P.ro (iuo: ..I’od parasolem” . ,,ikJ 7* czarnych dżetów z lawy. Ńa- tchni,'ni;l- Cóż więc może dziwnego

I?4”’ Porz' „yi  j ,UcioWa mi PrzeP‘ ó- mywały się bardzo pięknie:' ies lar- —  powiedzą nielttórzy —  iż w roku
►l!«r łl°cz‘ o Sodz. 8.10 wlecz. I nir-K i l «  l »  l> « t „ _____„  , , L .  . ln so  __ _____ _ _ _
r. ' » Dfir-y _ ;• „ Ti” ~t— r  -  — “»• • — i v  v  v *u iiiriYiiit/ ,  ies la r— * ‘r mcniufitij i* w fuKU

ikawiarm* pi^^iow. ul ^  P ”Iog:nf,: łzy Polski... Pięk- twórcy njody nowojorskiej ule-
*h. : ••M«ł  * łona" z między I , panie z ówczesnych salonów pary- ^  inspiracji hiszpańskiej. Ladzie mó-

*î k S U n U w . l i ^ ' k »*. .. *kich, te zwłaszcza, które ’ liniały przy- ^  przecież obecnie dużo 9 Hiszpa-
£antomina ” 13 e 2 w°- I jaciół i wielbicieli w szeregach bawią n-f*- więc dziwn-go, ii wtargnęła

cych vve Francji emigrantów popo’v- oaa * królestwu mody
I bardzo chętnie o* >Tnst może w takiem postawieniu

;,,wladcz>’ni”.
gf» ,

W  Me2to2*ęnyclV*. I lulJz przypominajmy liis/.pallAkle l;:t- i poniżn^y. .li
3 n *  ^5?' i  :-Drum“- „ _  h ’e,uszf  ludowe. Gdyby jej jeszcze dać *i nas dzisiaj __

fejcia. ,  ..Bitwa na Broad- wspaniale haftowany szal andaluzyj- raziły, dotykały i urażały owe "lar-
fHh.w. * ..Zon» _ la ii-.ti i filii. W  K t o r t  i:.* Ir n ipbn łn  n n t io łn  _ i n io u  # 7 I a  t i .  * "

clć jej na ramiona zwiewne koronki

Ifii0®: /i W'TlL0̂ «ódl 1 duuauu.
Kii','ri»l: dn!I Napoleona",olawyn Folliea”.

AndrMja: „Baron cy-

pani” .

mŁl "  ‘ ^  nadchodzący piątek wstępuje
J  ł“l'ra?’ j {Marazaików. 34): ..Ksią-1 Teatr Polski z drugą w bieżącym se- 

'ttin: ^ażerka na gapę”, I zonie prapremiera wvhitno<m nAiau.Si'*dio>n: . Is u ^ ^ ® 1"1̂  na " I zonie prapremjerą "wybitneg^T polskie
1® ?'»!•-',ł*t>omif,.-. ’ 1 " n • " ' * ----n - T » ------  • •

t euf  d '  ‘(ĉ S3!Sik°^®^* ' 191):
S*E?! . Sti.H . na wyścigach” . 

s I ^  i i  *  Qx£ordu*'.

&  ’ 
sną0

O C r ^ lan‘ n l'- ™ „Szlakiem Legjonów", „Legendy Kra-
K k ,.1 Kohler*d^.i ■’Wle3icft kró- kowskiej” i wielu dzieł scenicznych,

ijł mr
iJtf1\e&

ite

t!“pi*«’w zędzie kobieta” * ’ ' 1 y P «azJł ..obrony” świe 
v hn? Ûl* Focha 2):’ Godziennir I autor ,,\V kraju Latynów*1, wy-

. &0(Jz. " atVfalijych z kairu tpa^*ny znawca świata i ktiltury an-
feU pL  - .  tycznej —  przesunie w szeregu barw-
^ .S li^^^rE N T Y ” CIESZĄ SIF nych’ pf>hlych humoru i ciętości scen

* CEM POWODZENIEM przed oczami widzów wizję codzien-
PRa> błyskotliwo l- j • ne£ ° zycia Grecji Peryklesowej.

C n  a‘‘ Antoniego Cwoid^lń^iif Wysoce interesujące, o niebanalnym
^ W rarne«ty" temacłe 1 głębszych wartościach kul-

% l ł l  i “przy zap^tonei d? «  tr tCf  Vralnych 1 artystycznych dzieło sce-
pt*0*  J '‘ieibh Wid0^ i  ~  cieszy Z* ™ cenJz?wał 1 wyreżysero- 

^  l . W e  n\C®nJ Powodzeniem i gra- 
^  *°róvip. dal ' Przez długi szereg

**? »

^ZUyi, *W5ACJE O EŁLJMACH I v̂ ’ , '."1?.“ *  l,i\™£U cnęrnjo o- <»«si moM w takiem postawieniu
CLONYCH DLA MLODZEE*y y  Polski , przekonane, iż f»peł- sprawy s(»or» racji —  a mimo to

i l t i r m u  ,  I w ten sposob co najmniej pew człowiek buntuje się przeciwko temu.
nego rodzaju obowiązek polityczny. Ten melancholijny uśmiech modnisi 

Fisze o tern w listach do Matki nowojorskiej, z (>od wielkiego kanela- 
Juijusz Słowacki —  bardzo gorzko i hiszpańskiego patrzacej w świat 
bardzo smętnie. -  ma w  sotte coś drażniąc^o I przy

Prawdopodobnie z takiem samem krego. Ten uśmiech jest może zrozu- 
ueasuclem spełnionego obowiązku k ła -. '»iały, może nawet konieczny, ale za
dzie dzisiejsza elegancka pani kape-) *osny, przykry a w pewnym sensie i 
iusz przypominający hiszpańskie Ija -! Poniżający. Jest przytem rażący: ra-neiuHKe liwlnun r:<ivKi. ut x~_____ . . n: ___j_ . . •  ̂ ■ . .  . , ,tak samo, jak niegdyś

----- MIŁA
t e l e f o n  7-1 1 -25. 

»łH„ ^  kinach
ft|Wi«,.',(3cJ,enna".

tjWladczjmi
, _  ,-v  ri a.

ty ^  ę fe r ^ ś ^ E S iS

Wyrok śmierci
za zabójstwo konfidenta

policji
_ Prared sądem apelacyjnym w Wil 

nie toczyła się sprawa Michała 
Schaba, skazanego przez sąd okrę
gowy na 15 lat więzienia. Schab o- 
skarżony był o należenie do partji 
komunistycznej i o zabicie konfi
denta policji.
Sąd apelacyjny uchylił wyrok I-ej 

instancji i skazał oskarżonego na 
karę śmierci.

Pół roltu więzienia
za bezmyślne niszczenie 

drzewek
Przed sądem grodzkim w Gnieź

nie stanął Jan Pacholczyk, z zawo
du akrobata, który, będąc w stanie 
nietrzeźwym, połamał 107 drzewek 
na drodze Olszyna—Podrynów.

Sąd skazał Pacholczyka na pół 
roku więzienia.

Gniazdo pluskiew 
w uchu wieśniaka

W  Swieciu, na Pomorzu, wyda
rzył się niezwykły wypadek.

Pewien wieśniak zgłosił się do 
lekarza, skarżąc się na ostry ból 
ucha i głowy. Ból był tak silny, że 
chory nie mógł zupełnie spać. Le
karz wstrzyknął dla przepłukania 
trochę ciepłej wody do ucha i z o- 
gromnem zdziwieniem spostrzegł u- 
ciekające z ucha dwie duże plu
skwy! Dostały się one tam praw
dopodobnie podczas snu wieśniaka.

M a i w y ł s i a j  
j a k o i c l

Matryce I Far
by do powie
lania, Kalki. 
Taim y. Atra

menty. Tusze i Kleje
produkuj*

„SŁO IV CE”
Sp. z o. o.

Warszawa, ul. Ludna 6/8, te i.g -jJ -gJ

1269 Żądâ  wszędzie

FFBRYK5 
1.HEM1CZW.

^ o a l f o

nlepopełniono”. I możo jeszcze u m i e j ą ^ s t r o i ć l i ę ____ . _ _  _______  ________
.̂.100 dni N i iw ^ i i .  j nookie mieszkanki Sewilli; albo rzu- ! od ojczyzny, na bruku paryskim

en î 4-a * i 7 . . 1̂ «ui,j Mut.y i urażały ô vs „lar-
ski, w  który tak pięknie umiały _  a j m, s de la Pologne" smutnego poetę, 
moża jeszcze umieją —  stroić się czar j który miał je okazje podziwiać zdałanookie anip>«7U*.inlri Co»rłili. „iu. ___ ______  . . r

Żaneta

rapremiera , .Obrony Ksantyp /* w Teatrze PoIsKfm
W  nan^łłrwl-ro/MT _____ t ____.

I go autora. Po J. Iwaszkiewiczu, au
torze wzruszającego dramatu o Alek- 

„Daniel Sandrze Puszkinie („Maskarada”) za 
bierze z kolei głos znakomity autorT - _!_r__11 ■— _ __

Crt"1' "pr0tiat-er dnia”.
"s/ . sor W ilczur” .

* t e :  ' „ W *  .1 2 ? ^  <?.« a *W «"

S :  'V ^ 1 Walewska ,

- “ --- — — w* W  V* UV£ll«J
Ludwik Hieronim Morstin, podejmu
jąc w  swojej nowej 3-akto* ej kome- 
djl obronę przed trybunałem długo
wiecznej opinji nieszczęsnej żony So- 
crate3owej, przysłowiowo „złej" Ksan 
typy. Przy okazji tej „obrony” świetnu t__ j.- w . * , ..

T* ,S^ I A I ^ ^ S US^ f.g r u b y c h
^he SANS GENE“

IM̂ eaie ^ ^ w io n e  ostatnio
^ c e n i ^  f 0 Narodowego w no-

a g
h ó P  yi h''U Miesiąca Ha widowni 

8U: 25 Przedstawień! 

e*“

1% ORTOM
p f 3  g o S ‘ ^ ! ! ł 'Tyf ę-

> 5 > C k.:;Trzy^w inki i Czerwo 
> PfZybyhrnh11̂ 2 ^”1 wszystkich 

o ^ i,Ko '?  do Teatru- Na za-
p'ó ie V j K u T lWią milusińscy na 

hi3t°ryjce „Figliki Kajtusia^!
^ T A T N ffi w  SEZONIE 

gza- x PRZEDSTAWIENIE 
.SZALEŃSTW A-

#  H  ° 8 t a t n i  W  * 6 2 0 -
i  a _ ę w niedzielę 12 b. m
0 ;V o  f 0p‘ na Bceńle Teatru Na- 

>o*« 2 ^cynująca sztuka „Sza- 
nieporównaną Ireną Ki

wał E. Wierciński, oprawę dekora
cyjną i kostjumową przygotowała ar 
tyatka —  malarka i dekoratorka T. 
Roszkowska.

Popisową rolę tytułową Ksantypy 
odtworzy Marja Modzelewska, Sokra

lusa” odegra Józef Kondrat. W aż
niejsze większe role grają: Janina Ni 
czewska, Marja Żabczyńska, Kazi 
mierz Wilamowskl. W  innych rolach 
S. Butkiewicz, K. Dorwski, W. Kacz
marski, J. Kaliszewski, J. Kordow- 
ski, S. Michalak, M. Myszkiewicz, J. 
Pichclski, A. Rolandowa, i S. Żeleń
ski.

Prapremjera nowego utworu wybit 
nego poety 1 dramaturga obudziła 
v/ielkie i zrozumiałe zainteresowanie 
w najkulturalniejszych sferach inteli
gencji stołecznej.

Na premjerze „Obrony Ksantypy" 
spodziewana jest obecność korespon
dentów zagranicznych, bowiem kome- 
dja Morstina przełożona już na obce 
języki, zwróciła uwagę wybitniej-

JESZCZE TYLKO KILKA ON!
pozostało do

7 l - « 9 0  S B 3 t<& q j&
ZAPISZCIE!,

PRZYGOTUJCIE SIĘ!
PRZYJDŹCIE!

BS /% L
Bratniej Pomocy Stuientów 
Akademii Sztuk Pięknych

(Wybrzeże Kościuszkowskie 37)

CZW ARTEK , 9 lntego 
W A B S Z A W A  .1  (R a s z y n )

e ..K iedy ranne wstają zorze” .

h« " » s&Ja f  S?nii0wa- 13.00 Przerwa. 15.00. 
Rozmowa; technika z młodzieżą. 15,15 Klo- 
??*>; Vr ••G^ d a ,  lipa, nawalanka” .

16 00 dziennik po południowy. 16,08 Wiadomości gospodar
cze. 16.20 Komunikacja i je j prablemv __

liceów. 16,40 1’ tw o r y ' n .  
w la rn et. 17.05 S z ta c z n a  p  r o m  io n  i nt w  u r 

« ° «  — Pogadanka. 17,15 N o k t n r a y .  lS.Oft 
Audycja dla młodzieży wiejskiej p . t. Po- 
mózmy w  tępieniu analfabetyzmu” . 18  30 
„Mnzyka In d o w a  i  j e j  wpływ nu m n ż y -  

e . 19,15 K o n c e r t  r o i r y w k s -
wy. ~0.3o Audycje informacyjne. 2100 U- 
r o e r y s t y  k o n c e r t  w  3 0 - t »  ro c zn u -e  ś m ie  r e i  
M ie c z y s ła w a  K a r ł o w ic z a .  23.00 P r z e e l a d  
prasy. 23,05 Ostatnie wiadomości dzienni- 
s k i e j  ZO T a eS ° '  23,20 K o n e e r t  n u z y k i  p « [

C Z W A R T E K .  9 lnteg*
17.06 ..Sztuczna promieniotwórczość”  

Jodko - Markiewicz.
19.00 „F .I.S /  : Sportowa w ieia Ba

bel.
21.00 Uroczysty konccrt w  30-ta ro

cznicę śmierci Mieczj-sława Karlo- 
wicza.

23,20 Koncert muzyki polskiej.

„KSIĄŻĘ I ŻEBRAK"
W  TEATRZE LETNIM  

W  sobotę o godz. 4-ej pop/ i w  nie 
dzielę o godz. 12-ej w  poł. odegrany 
będzie cieszący się wielkiem powo
dzeniem „Książę i żebrak", przed
stawienie dla młodzieży.

PAW EŁ KOW ALOW  
W  KONSERWATORJUM  

Kompozytor i profesor Konserwator 
jum rosyjskiego w  Paryżu, Paweł 
•Cowalow, znany jest powszechnie ja 
ko świetny pianista - wirtuoz. Znako
mity ten artysta wystąpi w  sali Kon- 
serwatorjufn w  sobotę, dn. 11 b. m. 
W  programie: Bach —  Busoni —  Cha- 
conne, Mozart —  Sonata D-dur, Bee- 
thoven —  Rondo G-dur, oraz szereg 
utworów Schuberta, Skriabina, Medt-*w iu tU »  UWćlgę wjr w innej- m w u iu w  ou iu u c i ia, o n i

szych środowisk teatralnych Europy, nera, Bałakirewa i innych.

. ----- ouma . ia, szczególnie w meKiorycn
tesa —  Jacek Woszczerowicz. Wiel-1 cach odbywa się nader opieszale, 
ce zabawną rolę greckiego „famu- Chcąc ją przyśpieszyć, Stołeczny

0 przyspieszcie z^iór^l na Pomoc Zimową
Wit,. B W w m fm  O- Komitet zaangażował z pośród bez

robotnych pracowników umysłowych 
35 osób, których zadaniem będzie kon 
trola czynności administracji do
mów w związku z organizacją zbiór 
ki. Kontrolerzy będą zaopatrzeni w 
odpowiednie legitymacje. Inkasowa
nie ofiar nie wchodzi w  zakres ich 
obowiązków.

Do biur grodzkich Stołecznego O- 
bywatelśklego Komitetu Zimowej Po 
mocy Bezrobotnym nadsyłane są listy 
składek, przekazane swego czasu ad
ministracjom domów na terenie m. 
Warszawy. Dowiadujemy się, że akcja 
ta. szczególnie w niektórych dzielnl-
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Poeci w  swej twórczości poświęca
ją nuogół dużo miejsca kobiecie. 
Może nawet więcej, niż —  wiośnie.

Ale niestety rzadko kiedy poeci 
ozumieją kobietę, tak zresztą, jak 

i kobieta —  ich twórczość.
Poeci czasem idealizują kobietę, ale 

przeważnie, mają do niej raczej 
iretensję.

Wymawiają jej, że jest „die błon
ie Bestie", a to, że jest „puch mar- 
»y“. Stanowczo —  1 brak zrozumie
nia i brak kurtuazji.

Jedynie Paryż ma taką atmosfe
rę, że nawet poeta, tworzący tam, 
taczyna inaczej odnosić się do ko- 
liety. Ze zrozumieniem, z szacun- 
'dem, z uwagą.

Dowodzą tego najlepiej ostatnie 
'Izieła słynnego poety Jeana Cocteau.
I on zrozumiał kobietę i kobieta po- 
.ięła do głębi jego twórczość.

Mam tu na myśli... projekty su
•den, które rysował Jean Cocteau i uu«m ia». uujuy jaa. v,i^.cuu, i 
najnowsze jego wzory na materja-, wiedzieć się chciał takie i w  

deseniowe dla jednego z fabrykan ; dziedzinie, 
tów jedwabi. | Jean Cocteau złożył w ten spo-

Jean Cocteau zajmuje się modą? i sób piękny hołd kobiecie; wyer ro- 
—  zdziwią się na pewno mężczyżnL j wał dla niej poemat i nadal mu >r- 
Mote iw n t  —  abuną sig jego k »- ] mg, która najbardziej kobiecie ad-

ledzy po piórze. Ale to ci, którzy powiada, 
nie wyczuwają wszystkich możliwo- Kobiety zachwycać się będą szczę
ści poezji. rx« temi dziełami Cocteau i zrozu 

Cocteau, poeta głęboki a zara- mieją je na pewno lepiej, niż pyszał- 
zem Wyskotłiwy i. wszechstronny, kowaci mężczyźni, którym się zdaje, 
potrafił stworzyć dla kobiet materja- że zjedli wszystkie mądrości. Jeżeli 
ły tak poetyczne, jak i inne jego będą oni chwalić su lenie w „deser 
dzieła. Cocteau", to chyba przez snobizm, bo 

Reprodukcje tych poematów oglą- wątpliwe, czy naprawdę je zrozu- 
dam właśnie w jednem z pism fran- mieją i odczują.
ctiskich. i Jean Cocteau stworzył w ten spo

Jeden materjał, do którego na- sób pomost pojednania między k!a 
tchnienia szukał autor napewno w nem poetów i kobietami. Zamias' 
deformacjach nadrealizmu, jest w wrogich okrzyków „puchu mamy” 
pasy faliste, utworzone z jasnych i wyciągnął rękę do zgody, 
ciemnych głów kobiecych. | A  kobiety stwierdziły z wdzięcz

Drugi —  to złociste komety, rzu- sym uśmiechem, że nie wszyscy poe 
cone na granatowe tło, niczem na ci są tacy nudni, jak im się zawsz 
niebo w nocy. Wplątany gdzienie- wydawało. Że można wziąć do ręk 
gdzie podpis poety, niby zygzak de- poemat o gwiazdach, czy kometach 
koracyjny, przypominać będzie ko- bardzo się w tem rozkoszować. By 
biede, komu zawdzięcza swoją wspa leby te komety były na granatowe! 
niałą toaletę. Przypominać będzie, że tle.
talent tak bujny jak Cocteau, wypo- Ach, cóż to za wspaniały poet;

tej ten Jean Cocteau!
Możeby tak inni poszli w Jego fil-

dy_. Kobiety —  to wdzięczne oć 
biorezj-nie sztuki, tylko panowie p 
eci nie umieją do nich trafić.

ba. jot.

W ARSZAW A n  (M okot.w )
11.00 Sekstet Kazimierza Blaschke. X5 00 

Wirtuozi na instrumentach dętych __ kon
cert popularny (p łyty ). 15,55 I.ndwtk n n  
Beethołen: Symfonja I)-dnr, Jfr. 2, op. 3«. 
16,40 Wiadomości sportowe. 16.45 Parę in- 
formacyj. 16,50 K*eik soUstów. 17,10 Na 
Zdobyczy Robotniczej — reportaż. 17 25 
życie kulturalne stolicy. 17,40 Muzyka 'ta
neczna (p łyty ). 21,05 Czas i zasada wigled 
ności — odczyt. 21,25 Recital ipiewaw  
21,50 Muzyka taneczna (p ły ty ). 23,00 X . -  
zyka taneczna z dancingu Cafe Club.

K R Ó T K O F A L Ó W K I

24.00 Zapowiedź stacji. 0.05 O inszych 
żołnierzach. 0,45 Dziennik w języku pol
skim i angielskim. 1,00 Pogadanka aktual
na. 1,05 Muzyka instrumentalna. 1,20 „Co 
przyniosła poczta zza oceanu? 1,30 Kon
cert chopinowski. 2,00 Pogadanka aktualna 
w  języku angielskim. 2,10 Gra zespól P a 
wła Iiynasa.

PIĄTEK, 10 lutego.
6.30 „W ita j Gwiazdo Morza” . S.35 Gira 

nastyka. 6.50 Muzyka z płyt. 7.00 Dzień 
nik poranny. 7.15 „F IS " :  Wiadomości x 
Zakopanego. 7.20 Muzyka poranna. 8 00 
Audycja dla szkół. 10.00 Transmisja a Gdy 
ni uroczystości z okazji przybycia O.R.P. 
„O rzeł”  do Gdyni. 10.55 Transmisja uro
czystego plenarnego posiedzenia w  20-1*  
rocznicę otwarcia Sejmu Ustawodawczego 
R. P. 11.57 Sygnał czasu. 12.03 Audycja po 
łudniowa. 15.00 „Law ina”  —  audycja dla 
młodzieży w  oprać. Anny W ajdowej (z  
Krakowa). 15.20 Poradnik sportowy. 15 .3*  
Muzyka obiadowa. 16.00 Dziennik popo
łudniowy. 16.08 Wiadomości gospodarca*. 
16.20 Rozmowa z chorymi. 16.35 Utwory 
skrzypcowe w wyk. Zdzisława Roesnera. 
16.55 Skarby naszego morza —  wyrt. Dn*. 
Michał Siedlecki. 17.10 Muzyka organowa 
17.45 Skrzynka techniczna. 18.00 Audycja 
dla wsi. 18.30 „T a try  w ćniegu”  — au
dycja literacko - muzyczna. 19.00 „FTS "- 
W  przeddzień zawodów — reportaż. 19.1Ś 
Marsze (p łyty ). 19.32 „O jczyzna”  — wiew. 
Wandy Eorudzkiej w wyk. Mazarekńwny 
19.35 Transm. uroczysto.4ci przybycia do 
Gdyni O.R.P. „Orzeł” . 20.35 Audycje in
formacyjne. 21.00 Śpiewa Chór P. R. pod 
dyr. Stanisława Nawrota. 21.15 Koncert 
symfoniczny. 22.30 „Pom orze w twórczo
ści Żeromskiego”  — szkic literacki MarM 
Neymanowej. 22.45 Muzyka z płyt. » »  kc 
Przegląd prasy. 23.00 Ostatnie wiadomo
ści dziennika wieczornego. Komunikat 
meteorologiczny. 23.03 „F IS ”  — Ostat
nie wiadomości sportowe z Zakooanen 
23.05 „F IS ”  — wiadomości z Polaki w  
języku francuskim.

WATEK, 1« hatego.
?ieśnl i tańce kaszubskie. 

10(» Przybycie do ©flyni O.R.P.
„O rzeł1 .

16.B5 „Skarby naszego morza" — 
pogad.—prof. Michał Siedlecki.

18.30 „Tatry w śniegu” — audycja 
11 teracko-muzyczna.

19.00 „F.I.S.” : W przeddzień za
wodów — reportaż.

19.35 Z uroczystości przybycia ORP 
„Orzeł”.

21.15 Koncert symf. z udz. Wilhel
ma Kempffa.

22.30 „Pomorze w twórczości żerom 
akiego”.

WABSZAWA n  (Mokotów)
14.00 Zespól Stefana Raohonia. 15.00 Kon 

,ert solistek. 16.00 P ły ty  16.40 W ia d o m i 
4ci sportowe. 16.45 Parę informacyj. 16 50 
Kr,cik solistów. 17.10 „Chory w domu” — 
pogawędka gospodarska 17.35 życie kul- 

iraJne stolicy. 17.35 Program na jutro 
7.4C Muzyka taneczna. 20.05 Koncert sym 
onicznj z Filharmonji AVarszawskiei 
11.05 Recital fortepianowy Łucji Drege-
'Chlelowej. 21.*.5 ,./utor czy aktor”  __
■zkic literacki Lecha Piwowara. 21 40 Mu 
;yka taneczna. 22.15 Recital śpiewaczy Ja 
liny Szczygłówny. 23.10 Z oper Czaikiw  
kiego i Borodina (p ły ty ). v-zajaow

„ KRÓTKOFALÓWKI
24.00 Zapowiedź stacji. 0.05 Utworv 

nana StatkowskJego wykona na f o r t e l  
i.i® Stanisław Gawdziński. 0.25 TJcSnr 
uę polskiej piosenki”  — audycie' 
lzi Michał Jaworski. 0.45 D zionek w j £  
yku polskim i angielskim. 1.00 Omówie- 
le programu na tydzień przyszły w łP
yku angielskim. 1.05 T r a S j i *  z u^ T  
lystości przybycia do Gdyni ORP n 
.eł” . 3.00 „Polska flota ro ln ie" -  
radanka Zygmunta Kowalskiego. 310 K m  
ert w  wykonaniu Orkiestry Ochotniczej 
Uraży Pożarnej Plus iowni w g-n-—-■* 
ISO Prognua aa Jutro. ^
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O.Z.N. przy pracy
O bóz Zjednoczenia N arodo

w ego w P iotrkow ie przystępuje 
do ożyw ionej akcji propagan
dowej i organizaeyj ej. Zorga
nizowany został cykl odczytów  
z dziedziny politycznej i g o 
spodarczej, które odbywać oię 
będq w każdy piątek.

Prelegentami będą znani dzia
łacze pp.: b. poseł D. Dratwa, 
sędzia Chróścicki, dyr. M. Ja
kubowski i inni.

Pierwszy odczyt odbędzie 
się dnia 10 bm. w sali T-wa 
Dobroczynności nt. „M iędzyna
rodowa sylU''- ja Polski” , który 
wygłosi D. Dratwa.

Czytajcie najpopular
niejsze wydawnictwo 
„Dziennik Narodowy”

Zbiór świńskich ogonów
droga do małżeństwa

Dwa nowe domy 
strzeleckie

Realizujęc plan zorganizowa
nia w powiecie piotrkowskim  
sieci domów strzeleckich, czy
nione są obecnie przygotowa
nia do budowy domów strze- 
leckich w dwóch gminach: w 
Krzyżanowie i Ręcznie. Domy  
te wzniciione zostaną w ośro
dku przemysłowym —  W o la  
Krzysztoporska i w Ręcznie, 
kosztem 60.000 zł.

Niezbędne na ten cel fundu
sze gromadzone są z ofiarnoś
ci społeczeństwa. Prace przy 
budowie częściowo wykonane 
zostaną przy pomocy służby 
zastępczej i bezrobotnych z o- 
kolicy.

Kosztem ponad
100.000 zł Piotrków 

buduje targowice
Piotrków nie poaiada odpo

wiednio urządzonej targowicy 
zwierzęcej. Istniejąca targowica 
znajduje się na peryferiach 
miasta i zajmuje zbyt mały te
ren.

Ostatnio Zarząd miejski opra
cował plan nowej targowicy i 
przeznaczył na ten cel ponad
100.000 zł w budżecie na rok 
bieżąęy. N ow a  targowica w y 
budowana zostanie w pobliżu  
hal targowych na terenach PKP  
obok toru kolejowego.

W śród oryginałów, kolekcjo
nujących najrozmaitsze przed
mioty najoryginalniejszym nie
wątpliwie jest kupiec z Fila- 
delfji, nazwiskiem Basker,który 
czuje dziwną predylekcję do  
świńskich ogonów. Trzeba do
dać, że pan Baaker jest han
dlarzem świń. Sprzedając świ
nie, ozy to [pojedynczo, c z y  
partiami, zastrzega aobie w u- 
mowie kupna —  sprzedaży, do 
starczanie mu odpowiedniej i- 
ości preparowanych ogonów  

uwińikich w ilości odpow ied-

Zarzad Stawarzyszenia 
Właścicieli Nieruchomości 

m. Piotrkowa-Trybunal- 
sklego

niniejszym zawiadamia, że w 
dniu 19 lutego br. o godz. 3 ciej 
po południu w sali Tow arzy 
stwa Dobroczynności dla Chrze
ścijan, przy ul. Piłsudakiego 
Nr. 75 odbędzie się

Doroczne Walne Zebranie 
Stowarzyszenia

-z następującym porządkiem 
obrad:

1) Zagajenie i wybór prze
wodniczącego zebrania,

2) Odczytanie protokółu 
poprzedniego W alnego Zebra
nia,

3) Sprawozdanie z działal
ności Zarządu,

4) Sprawozdanie kasowe 
Komisji Rewizyjnej oraz udzie
lenie absolutorium ustępujące
mu Zarządowi,

5) Uchwaleni* budżetu na rok 

1939-40,
6) W ybory  uzupełniające do 

Zarządu,
7) W olne wnioski.

Poszukiwane od zaraz 
mieszka

nie 3 ch pokojow e 7. ku
chnią —  parter lub I-sze 
piętro w okolicy P a r k u  
Poniatowskiego, najchęt
niej przy ulicy Żeromskiego.

Wiadomość: dr. Henryk 
Kobos, Piłsudskiego 38, 

telefon 12-11

niej do sprzedanych sztuk.
W  mieszkaniu oryginalnego 

colekcjonera, już trzy pokoje 
mają ściany zawieszone od su- 
itu do podłogi świńskiemi o- 

fonam i.
Maniaotwo Baskera ma, jak 

się okazuje, tło romantyczne. 
’ rzed 15 laty Baokcr zakochał 
■ię, będąc pomocnikiem rzeźnie 
cim, w córce swego szefa.

Dziewczyna, żartując sobie z 
uczucia niepozornego młodzia
na, oświadczyła mu, że wyjdzie  
za niego zamąż, jeśli przedłoży  
jej 10.000 świńskich ogonów.

Obecnie wychodzi na jaw, że 
fantazja dziewczyny miała pod
kład bardzo realny, bowiem  
Basker zebrawszy już 9.572 o- 
gony świńskie, uciułał sobie 
dość pokaźny majątcczek co 
wpłynęło na zmianą uczucia 

panny, która w lecie br. posta 
nowiła wyjść za swego długo  
letniego adoratora.

000.000 zl wynosi 
budżet samorządu po 

wiatowego
W ydział powiatowy w  Piotr

kowie rozpatrywał budżet po
w iatowego związku samorządo
wego na rok 1939— 40 w w y
sokości 794.000 zł.

Budżet ten zostsł zatwierdzo
ny i w  czasie najbliżazym zo
stanie poddany pod debaty  
Rady powiatowej.

Opracowany przez W ydzia ł 
powiatowy budżet na rok 
1938— 40 stoi pod znakiom da
leko posuniętej oszczędności. 
Pozycja na roboty drogowe  
wynosi około 40 proc. wszyst
kich wydatków.

Dezpłatne kursy
gotowania, pieczenia i praso 

wania na G A Z I E  dla P A Ń  

D O M U  odbędą się w dniach 

13, 14, 15 i 17 lutego b.r.

D la P O M O C N I G  D O M O  

W Y C H  w dniach 27 28 lutego 

oraz 1 i 3 marca b.r.
Praktyczne pokazy połączo

ne z wykładami prowadzone  
będą w godzinach ed 17 do 59 
t. j. od 5 do 7 wieczorem w  
lokalu Związku Pań Domu uli
ca Słowackiego 14 II-piętro.

Wcześniejsze zgłoszenia na 
Kursy przyjmuje biuro G A Z O  

W N I MIEJSKIEJ przy Alei 3-go 

Maja 31. Telefony Nr. 15-39 
13-83.

Zmiany w szkolnictwie
Z kół, które mogą uchodzić 

za dobrze poinformowane i 
wiarygodne, dowiadujemy się, 
że kierownik 7 kl. szkoły^po- 
wszechnej w Piotrkowie, radca 
miejski p. W ładysław  Kruszyń
ski prezes Powiatowego Zarzą
du Zw. Rezerwistów w niedłu
gim czasie objąć ma stanowis 
ko inspektora szkół na W o ły 
niu.

100.000 zł na rozbu
dowę miasta

Bank Gospodarstwa Krajo
wego przyznał dla Piotrkowa 
na rozbudowę miasta 50.000 zł. 
W obec  tego, że kwota ta oka
zała się zbyt mała w£stosunku 
do istotnych potrzeb, Prezy
dent miasta wszczął starania o 
zwiększenie k r e d y t ó w  do
100.000 zł.

Starania przedstawiciela sa
morządu miejskiego zostały za
łatwione przychyini* i Piotr
ków otrzyma na rozbudawę  
małych dom ków oraz na re
mont starych o 100 proc. wią- 
cej.

Obowiązkiem obywatel
skim jest popieranie pla

cówki przemysłowej

700.000 zł na robo- 
boty drogowe i inwe
stycyjne w Piotrkowie

Opracowany przez W ydzia ł 
Techniczny Zarządu Miejskiego  
plan robót drogowych i inwe
stycyjnych w Piotrkowie na se
zon bieżący zrealizowany zo
stanie kosztem około 400.000 zł. 
Przy robotach tych znajdzie 
zatrudnienie około 600 robot
ników.

Na pokrycie wydatków, zwią
zanych z robotami drogowymi, 
Fundutz Pracy przeznaczy po
nad 580.000 zł, a Zarząd Miej
ski z własnych funduszów 90 
tysięcy zł. Poza tym na robo 
ty inwestycyjne Funduaz Pracy 

udzieli miastu dotację w  kw o
cie 100.000 zł.

N a  pierwszy plan robót prze
widziane jest uregulowanie ulic 
wylotowych oraz na peryfe
riach miasta.

Repertuar kin
Kino „C ZA R Y "

„P E N S J O N A R K A ”

Kino ..R O M A"
„D O L IN A  G IG A N T U ”

Kino „AS"
„O L IM P IA D A "

Pomoc zim owa dla dzieci 
bezrobotnych to obowiązek 

Polaka i chrześcijanina.

D ZIEN N IK  RAD IO W Y
Dwa eiokawe odczyty 

przez radio

Cora rzadziej spotyka się na 
ulicach miasta żebraków. Coraz  

rzadziej rozlega się pukani* do 
naszych drzwi i p r o ś b a „o 
wspomożenie". W  ostatnich cza 
sach zmalała Ilość żebraków  i 
kalek i innych przeróżnego ro 
dzaju w łóczęgów . C o  jest tego  
przyczyną? Oczywiście w zna
cznym stopniu opieka społecz 
na nad bezdomnymi,domy pra
cy, przytułki i.t.p. Jednak jest 
jeszcze jedna przyczyna tej po
wolnej likwidacji „stanu żebra 
czego". Przyczyną tą jest fakt, 
że wraz z postępem cywilizacj 
i nowoczesnością naszych cza 
sów skończyła się niejako rola 
hisroryczna i potrzeba społeaz 
na wszelkiego rodzaju „dzia
dó w ” czy wędrowników, roz
noszących po dworach i wsiach 
ciekawe n o w i n y ,  bawiacych  
swych ofiarodawców pieśną czy 
opowieścią. Ciekawe to zagad 
nienie omówi Kazimiera Mu- 
szałówna w  audycji p. t. „Na  
żebraczym szlaku” dnia 14 II o 
godzinie 16.50 w pogadance ra 
diowej.

O dczyt dyskusyjny dnia 15 I
0 godzinie 18.50 zainteresuje 
przede wszystkim słuchaczki ra 
di?. Będzie tu bowiem mowa o 
nowoczesnej kobiecie. W iele  
się mówi i pisze o różnicy mię 

dzy kobietą nowych czasów a 
jej siostrą z ubiegłego stulecia 
Czy rzeczywiście różnica ta 
jest tak w idka  i bezwzględna?
1 czy słuszne jest twierdzenie 
że kobieta nowoczesna zatraca 
w sobie cechy istotnie kobiece 
nie zyskując wzamian napraw  
dę realnych wartości. N ad  tymi 
i tym podobnymi zagadnienia 
mi zastanowi śię Halina Sie 
mieńska w audycji przeznaczo 
nej do dyskusji dla radiosłucha 

czy.

P i j c i e  w y b o r o w e  
piw o BRAULIHSKIEGO 

cieszące sie uznaniem 
konsumentów

Nowe ceny mięsa 
w Piotrkowie

O d  dnia 8.II.1939 r. obowią
zują następnjące ceny mięa* 1 
jego przetworów ustalone n* 
podstawie opinii Komisji Cen* 
nikowej w  dniu 6.11.1939:

Ceny za 1 kg w  sprzedały 
detalicznej:

1) Słonina 1.50 zł
2) Szmalcu 2.20 zł
3) Boczek gotowany 1.80*1
4) Boczek wędzony 1.60 *1
5) Boczek mięsny 1.50 tl
6) Cięlęcina z uboju 

humanitarnego 1.10 *•
7) Cielęcina z uboju 

rytualnego 1.30 **
Ceny powyższe są mak»y* 

malne i nie mogą b y ł  przekro

czone.
Ceny innych gatunków wił* 

aa i przetworów obowiązuje D*’ 
dal w dotychczasowej w y*ok °' 
ści, ustalonej w  dn. 21.XI.193® r* 

W  każdym miejscu ep i**^* ' 
iy  powinien być umieazczony 

na widocznym miejscu (np- *  

oknie) cennik z cenami fe^ty* 
eznie pobieranymi.

Prezydent M ia«*» FIo*iS

Prawdziwi przyjadcK 
„Dziennika Narodowe
go”  to d , którzy n|e 
zapominała o wpW ** 

prenumeraty

Redakcja i Administracja
ul. S łowackiego 28 p »r ł* r 

wejście od frozito
C E N Y  O G Ł O S Z E Ń : Za w '%
milimetrowy j e d n o s z p a i t o w y

groszy; W tekście 60 JTr zy 
Ogłoszenia drobne 20 gT

d z i e n n ^  
d o * * '

za wyraz.
Prenumerata za 
N A R O D O W Y ” wraz z - 
wą do domu lub Prze,y jLję* 
cztową wynosi 3 złote m
czme.

Czy jesteś członkiem L O .? * '

Redaktor i W ydawca: TO M A S Z  PLU TA . Drukarnia Krajowa, Piotrków Tryb., ul. Sienkiewicz*
14.
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